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KURIER WILEŃSKI
Jerzy VI nowy kr6! Anglii

LONDYN ,,P a t ) . 1/i>a gmin zebrała  sii*
3*a'Ło cc-tacn ucliwatenia u.stawy, będące j  Jumae 

w cnc ją  oświadczenia (króla o jago  aJiuy kacj-i.
Hremior baldwin , z a b ie r a ją c  n a  wstępie głos. 

oSwiadaeyt,  tr.e akt królew ski o  atxl\ kac ji  przewi 
duje, iż książę Yorisu wstąpi na i ron  w tych sa 
m ych warunkach, jakgdyby  poprzednie panowa 
lir  zakończyło się w zw, kły cli okolicznościach. 
Premie r zaznaczył, i i  u-ihwak-nęc ustawy przez 
parlam ent ok aza ło  się koniecznym  na skutek 
faktu, żc następstwo tronu jest  uzależnione od 
ustawy su k cesy jne j ,  która nie zawiera żadnej 
klauzuli, prze widu j a r e j  abdykację  i sukcesję  
stad w y n ik a ją c ą .  Jes t  również koniecznym  w.pró 
wadzenie do te j  ustawy poprawki o pozbaw ie
niu Jeg o  Królewskiej Movc; i 
praw sukcesyjnych.

A T I/ w  :

jego- ])otoników

Z A D A  Z M -O D lę R N lZ O A A  A N T A  
KRÓLA.

2  kmci zabrał glos przowódca L abonr Party  
A T T L E Ł ,  ośw iadczając,  że  stronn ictw o jego za 
m erza p >, ar.i, p,  ojekt  -u-slawy-, »bv uczynić za 
dość życzeniu kr<iła Edwarda, t y  Um ustęp hi 
storn został możliwie bezzwłocznie zamknięty. 
Musimy -  mówił AAUee -  za jąć  się ,>ods.aw,> 
wym (agadmeniasuj eikoiuiuiicznyini i nie 1110 

zemv su wdawać w oderwane d yskusje  na te- j 
mat m o n a ri  ń i i systemu republikańskiego. Jest  
rzeczą za .adnn zą, al»y wola narodu decydowała 
w kra u dir iikratycz.nynn i dlatego też prag.de 
m\. ->b\ naród powróci! możliwie ua-jej cli tej do 
palących  zagadnień, dotyczących położenia lud 
n ości ,  sy .i iae ji  ogólnoświatow ej oraz pokoju.

Są /,. itlei m on arch ii  kon.s, Yluc y jn e j  za 
dany /os.ał dotkliwy c io s  przez niepotrzebne 
s c h le b ia m

YV iiitere.sacii k-ls.% posiudRjąrych 
le jc,wanyrti dokonano wszystkiego, 
na było dokonać, aby 
n ierea ln ą  aureola
modnej

i uprz rsvi 
r/Oy-o moż 

przyozdobić m onarchi 
■sądzę, ze stosow anie  s 'aro

1 go ets-emon.alu dworskiego i otaczani 
m on archy  osobam i,  pochodzącymi wyłącznie r. 
klasy ujirzywitejowa-nej . utrudniały  królowi jego 
zadań ?, a xv. niektiirych wypadkach unienio/li 
w aly ,ego intencji  . Spodziewani sie,
że wprowadzę 
k tóre  S j  k o i ;ueczne,
cy pia i m

tyPt będą pewne zmiiany, 
o iie m on arch ia  koiistclu

w  '»ży.- obecną epokę. Uważamy rie
, ' S"  ,ro:i|i i tego k r a ju  jiowinni.-niy wi

< u mon.ircliy jag największą prostotę, k to
u >im zdaniem —  związałaby ludność i 

roonareli  > b  , , t. - . , ..s b  d/jięj ściśle, niii .kiedykolwiek
Przewodca }„■-

™ » »  Sinclair  obiecure popal
cie swego Mronmctwa dla ,)roieklll  ustawę.

'V W O S K K  o  u t w o r z e k i k  
R l iP K lM l T S I .

Następni, .

n ych  socjalistów ( . . i , , , , , ,
B»asza wniosek 

m ów iła  uchwaleni-, ... ,
.  . ' “ itrugim ezvl':vniu pro jek
III ustawy g d y p r o ń - i , ,  . , 1

. ■ • ■' K t ten podyktowany przez
okoliczności,  wykazał •

, ja sn o  niehezpusczeństwo,
na jawie narażony j , .s i
. . .  - J  1 'ki.i j pr.zy ustroni dzie

d ^ c z u e j  moiiaroh i w .1
r L  • ,  v h w >  » *  z a p e w n i e

n a  p o k o  p  1 d o b r o b i t u  .  • .
, - ludności potrzebny ust

racze j  rząd repnbtikańsa. . "
. . . .  N imizostaiąc w ścisłymi
kontakcie  z narodem i b-.,-n • -^  1 ■"‘“ ■dziej liczą.-v się z jego

W niosek  M astona zo.vł-,i
t 1 j l  odrzucony 

Winu przeciwko 5 i pro.jak, llł4;iwv '
w clrugmi czytaniu.

imtcMiiti 
abv

niv.ii Id/.
izba od

403 gło
iK'li\valono

O d p o w i e  n „ .s ,ę p n ie  n a  z ; tp v t ;u i i ( , <o (|<) 
przysztych losów ^  #
tfw generalny odpowiada, .

. * . . * ' JLSt ‘o  sprawa, k io
rą  w odpowicdmicj obwili  v|. „

. . .  * S1''  ivowv mo
narcha . W odpowiedz, na pytanie, czy k ró l  E<l 
ward po abdykncji  bądz„ zobowiązanv d 0 <, 
puszczenia  « ra ju  pro kurato r  generalny stw 
d ra ,  że przvpu.szcze.nie takii  je s ,  e ah .ow 'cie  bez 
podstawne.

Nast< ptnie pro jekt  -ustawy uchwalony ZOsta 
je ostatecznie  w trzecim czył.miu i odesłany do 
izby łordow. Przi-dlkładając ten pro jekt  do trze 
c  ego czytania, pr m  e r  Baldwin złożył hołd-.u 
s tępującem u królowi,  ośw iadcza jąc ;  ,. ws,ppni . 
n ać  będziemy zawsze z szacunkiem  i miłością 
dz 'a łalność Jeg o  Królewskiej Mości ja,ko k.sie 
cia  W a li i  o raz  w okresie .jego k ró tk o  go panu 
wanta. Jesteśmy' mu wdzięczn oowuamy 
wwzystk.e iego zasług, j  n ń  zapomnimy ich ni 
gdy

J /J iA  .LOR0 0 W  ZA TH  lłjRD Z V \y 
15 jlTLMJT.

Vr*ojokl u.slawy ałwlykaAryjnoji uchwalony zo 
slaf przez izbo bw*cK»w u 15 minut po o trzym a
ni 11 go z izby pnln .

O $.łMiz,iiuV 13.52 zo>tul on zatw i«rrt/ony  
|#i/cz kró la  l uzyskał w len sposób iitoc uboivi^

X.LSt(;jv.iio Sikn-turz Izby Ixw<|.ów sir I h n r y  
Ikłłlclcy wygłosił  biskwwcziuą fo rm u łk ę :  ..LIC 

HOY LK V.lCUiL7’*‘ i k r ó l  łCclwanl \’III prz(\st;il 
być królem. S ła ło  U) o gotlz. 1.52 po poi.

Oiłląil  dawny kió-i .stal sio p, Ldwarilem W imł 

sor.

Jerzy VI nowym krtilem
I . O N D Y N ,  ( P a t ) .  O f i e j u i i ł i c  o z n a j m ł o n u ,  ź t ‘ »t«nvy k r ó l  w s t ą p i  n a  t r t m  j a k o  J e  

V I .

Dziś parka mdnt złoży przysięgę nowemu królowi
l ,OXD YN, (Pat).  P re m i*r  Baldwin oświadczył 

że- jn siedzenie Izby (imŁn z.wołamv-/ostaje na 
.sobotę po południu celem  złożenia przysięgi 
wierności nowemu (królowi.

laba obrad ow ać będzie uo godz 19, a u wstęp 
ne j a j  jmsiedzenie odbędzie się w poniedziałek,

TogCłż dnia premier przedstawi Izbie orędzie kro 
lewskie i przedłoży p ro jek t  odpowiedzi na to 
orędzie. „Jeśl i  pilne sprawy bieżące będą zalat 
wionę — powiedzie! i!a!dv\in Izba (imin roz 
jHieznic w dnia 18 lim," swe ferie świąteczni u

Irlandia ogranicza prawa nowego króla
LONDYN (Pal) . W oln e  państwo lelau.l/kie 

sJioi-zyslało ze zm iany na tronie bry ty jsk  ni, aby 
d okon ać  ze  sw e j  strony doniosłych zmian kon 
stytncyj-ny cb.

Prem ier de Valcra nic skorzystał coprawda- 
z okazji ,  aby ogłosić n  pubLikę i odi cwać się cal  
kowicic wi iuipe-i-hwn bryty jsk iego . Pomiędzy 
Dublinem a la indynem  iłoszło ilo porozumienia 
w mysi klorego <le ó alern. ogir.mic.za enpi awda 
k om petenc je  królu w stosunku d o  wolnego nań 
siwa i-rhiiudzkiego, ile u-rnaje go i pozostaje  w 
„(iominonweaHh s przeprowazl/ająę/ slosow 1111 

ustawę sukcesyjną.

Ustawa, ja k ą  przed-slawii dziś eh1 Yalora sej 
triowi fuTaittllkiemni* "Tłśuwu, ea'i!uiwicTe stanow i
sko gener.ilm-gn gubernutoi .1 i przelewa jego 
f n n k c je  częściowo «ia sp e a k e r a  s. jn m . P iza tym 
ust. przewiduje  uznanie- no-wego kiói-i, oświad 
cza jąc ,  że dopóki wolne państwo irlandzko- zda 
rzom jest z Australią . Kanadą. W . '  Brytanią, 
Nową Zelandią i Południową Afryką i gity król 
uznaw ali}  j e s l  przez te państwa dla celów min

now auia dyplom atycznych i konsu larnych przed 
stawicieli  oraz zm iany m iędzynarodow ych ukla 
dńw, kró l  w tych gran icach  uznany może dzia
łać  i upoważniony je s t  do działania w tym s a 
mym. zak res ie  w imieniu wolnego państwa irlan 
dzkiego.

Królem, o którym  mowa -—  oświadcza ort 
2 ust jest osolia, która ,  gdyby kró l  Edward 
V II i  z.iiiarł 10 g iudnia  lililó r., zoslataby jego 
następcą w gran icach  obecnego ustawodaw.dwa 
wolnego państw 1 irlandzkiego.

' D otychczasowe a lry h u c je  goneralnego guher 
natura, który podpisywał ustawy 1 rozwiązywał 
sejm, zostały przelane na speakera se jm u. Inne 
funtEcjó 'gen i ralifFgo (ifTiłfnatoi a w ykonyw ane 
lepki przifz premiera.

I sl iwa (Hiwyźsza oznacza w rzeczywisto i i 
/.H atrybut je  Jsióia w yVątzo«c’ są ca łkow ic ie  z 
wsz.e.lkiej wewnętr/nej dzialalrniści rządu irtan 
tizkiego i zostały zachow am  jedyn ie  w z a k re 
sie spraw zagranicznych i stosttnknw z innymi 
k ra  janii.

Komisja Spraw lagi. 
Sejmu

WiAr;S2A.\V \ I,PM) —  K W>ii*ja  spraw zagra 
nicznych s t jm u  [io<l ii- j«ewndnietwein wiceinar 
szalka .Schadzla  o i ,radow ała na dzis ie jszym po 
siedzeniu w ob ecn ośc i  podsekretarza -stanu p. 
SzemDcka nad p ro jek tam i ustaw w sprawie ra-  
t y l ik a c j i  k o n w ency j  i umów m iędzynarod o
wych. ,

K om is ja  przyjęta nas tęp u jące  rządów e pro 
jekty ustaw w sprawie r a ty f ik a c j i :

1) Pro wizo: ycznego układu handlowego m 
dzy P olsk ą  F r a n c ją  oraz  układu ])lai«ii<-zcgo 
mńydzy Polską a E r a n c ją .  jKidpisanyc.il w Pary 
żu 18 lipca 193(i roku.

2) P rotok ó łu  taryfow ego jiol.sko-l inlandzkie 
go, j iodpisanego w W a rs z a w ie  10 lipca 1980 r

3| Po<lj>isane-go w- W arszaw ie  12 sieri|>nia 
1930 roku p ro tokółu  dodatkowego do k o n w .iieu  
h and lo w ej i n aw ig acy jn e j  miiydzy Bzecz.yposju 
l itą  polską a  Be jn ib l iką  czi t-hosło' icką. frądpi 
sa i ie j  dnia 10 lutego 1934 roku.

4) P rotokó łu  polsko-szwedzkiego, j iodpisa- 
nego w Warsz.awie 3 lipca 1930 roku. zmienia 
jącego j irotokół  liandtowy polsko-szwedzki, peti 
pisany 21 października 1933 roku.

5) Drugiego porozumienia  do umowy gos
p o darcze j  między Bzplitą P olską  a Rzoszą Nie
m iecką  z 4 l is topada 19'óf) roku. jMidpisanego 
w Warsza.wic 19 października ltkUi r.

0) Porozum ienia  jmlsko-nieiiKOctiego z 18 
lipca 1930 roku, dotyczącego uzujietnienia u 
mowy gospodarczej  miedzi- Polską a Nienicain, 
j. dnia 4 l is topada 1935 roku.

Sprawa ekspssć 
min. Berka w Senaiie

W ARSZAW A, (Pot.) . D z :s«aj odbyła si;» kon 

fcr^s)t:jii miod/y min Uli*cm  spraw seatfr. p. .L 
Beck iem  a Zdzisławem Lubo m irsk im , prez e  
sum koniis-ji spr. za#r. Siuialu w związku z ?a- 
inicrzoiiieii) wYfiiosyenia w luc/ącej sesji  t*x- 
pose j l  nii.iii.slra spr. /uip\ najpierw w k o n o s ji  

Senalu.
W  <"/. lisie ro/iinowy /.islanawiano się uad Iao 

minom e>ywse, który to łornim^ino by*v usłalo.'iy 
ostaieezn'*;  w tluiach uujbl-iiAszytih,

N *B k d re  pro3lytnc j  i  Argeoiym t
B U E N O S -A IR E S .  (PAT).  —  Izba re p ie z fn -  

1 Klifów ucłiw.itita ustawę u pi-ofilakiyce spółce z 
I :  c j ,  zakiiuująi ą w c,-ilc j I i-pnlilicc ujienw i.scia 
f piiiKłytucji. /

Min. Del Vayo protestuje w L. N.
liE.NEWA. (Pat).  Po krótkim  poufnym posic 

dzmiui odbyło się jn ibliczno jiosiedzi nie rady 
I.igi Narodów.

Pr'/.cwoć-ur,7 !( \ niiiliasadc-r Etiiti Edw trd<s 
nd/.ield głosu [ii'zc-:lslaw'cic!ov, 1 rządu aiaslryr 
kiego niiu. l iE ! ,  YAYO, -klfii-y w d.;uż.s/.y.m, w 
bardzo ostrym hmio uij-zymanym, jirzeinów leniu 
starai  sic wykazać, żc, Il iszjiauia padta  o f .arą  n a 
|Ki-ci ze strony- państw, które przyczynili  się 
do wybuchu |Hiw.stani:ii, a nasti  pnie udzieliły WMl 
pomney- w ojskowej.  !

W brew  układów, o niciiil. rw. i,c ji.  m a te r ia 
ły wojenne xoslaty dostarczone lłi.szpanii przez 
paiiilw a, które jaJs s l . wyraz.it delegat rz.ązhi 
madryckiego — syst-ematyczne gwalrenh- tra-kta- 
-Lód i zoliowiązaii ucZy-óity osią swe;, polityki 
międzyaia rodowej.

W podobnym tonie ulrr/y ma ne byty d lisze 
wywody imin. dcl Vayo, który ZAStóJiCAi. 
M E M J.O M  1 W ł J K i t l O M  2 t ,  EIICĄ Z VI, VRN\C, 
R M 1  VRY I INNE BAZY MOH8KI1-..

Powod-em .skierowania prz.ez HUzpaiiie apelu 
do E g i  Narodow było  przede wszysłkim i m a  
nie jzrzez Niemcy i W toeb y  rz.ądu gen. E ran co ,  
a następnie zujiowiedzeułe przez powstańców 
blokady- wybrzeża hrs-zpańskiego oraz atak,rwa
nia rządowych .ytatków h-aszpaikSkicłl przęj n ie 
znanej  .iiar-odownśei okręty. Z laniem rząilu m a
dryckiego is tn ie ję  ołx -nii stan w ojny między 
n arod ow ejn eo za-c.sz.lą stwierdza — jak  ośwaid 
cz.ył min. At I Vavo —  koimmiikat frai.r-is-ko a-i 
gielski z dnia 4 grudnia. Min. dcl Vayo wyraŁił 
nadz.mję, że rada L gi Naroitów potrafi  usunąć 
jirzez zapicie zdecydowanego sla.uow.iska istnie 
j :* cu 11 i c}> e z p icc zeń s t w o .

Następnie min. dcl Va\o POjIDAt 11 S I E E .1
K B Y T Y E E  DZl.Ył.UzNOSE LONOYN.SMEGO 
K m M T E T l  NIEI-NTEHMYENC.II, -który —  zda
niem  jego  nie -potrafił pizeszkodz a- ciągferou 
gwałceniu z-asady niei/nterweue.J. O b ecnie  pro-

[lo-nuje się: ,sy si,-m Jsonlroli-, ikloraby m iała z a łe z  J 
pioezyć .skutei znose zobowiąz.ań n ieinterwency j 1 

KtyCb. Hząd .madrycki —  oświadczył min. dcl J 
Yayo po (loty chrzasowych gorzkich (J/ów i * d -
jczeniaeli uważa, ze nie uia jirawa nara-żau lud,u 
hiszpańskiego »ui f t jw o uadużyein i 1 ozczaeowa- 
nia.  Musi zatem ż.ądae aby k o n tio la  tiyła istol 
nie zagwarantowana. j

Del Yayo stwierdził nast-.-pni że pa-nująee 
ogólnie pfX  konanie, j ik u h y  w ikonflikeie hisz- 
parisk im ra/gry wala się walka miedzy dwoma 
swiatojHiglądami, knmunił.inem i taszyzmeni. 
Jest Wydi.a, \Y' isloc.e chodzi bowiem o próby 
f  iśzę/..nu pr/eszko<tzeniy w d(m  jk ra tyz a c ji  Hi.-z 
pani.

Głosy innych państw
va popołudniowym posie-lzeniu rady Ligi 

Narodów kouh nuowano dy skusję nad apćlein 
rządu madryckiego.

Pierwszy przemawiał D JJ .Eti .Y  r \V. HRYI '  
NU lord G rab o m  ośsv'adozając,  że nie m i  z a 
miaru za jm ow ać .s-ię ideologiami, co do ktoiyci.
1 :ga Naro<t-ow nie jiow-inna się- wypoiv :--J;u 
Rząd hrylyjuki uważa, że kontlikl ,  klory się 1 0 / 
gi ywa w lliszpani ' jest sfcwiię-trzną spriw-ą na 
rodu liiszpaiiskiego. do k tó re j  inne i iaro iy  11.e 
po w im i,  się mieszać.  Dlatego też rząd bry ty j  
ski poparł  u jc ja ty wę zawarcia- układu nie nter 
wen, ji, l o r d  G/anhorn ni-e może się zgodzić z. 
twierdzeniem p. dcl Yayo, jak o b y  idziSlaUueśś k- 
miletu londyńskiego nie była  skuteczna

K om itet  tc.uy ;#k to zresz.tą stwierdził pre
m ier francuski p. Bhnn. przeszkodził rozszerze
niu się watlk, poza granice  Hiszpanii.

Układ o n ieinterwencji  m e  by! niestet j  Skra 
puUtuie  przestrzegany. Lord C ranbo rn  st *  < r- 
dz.a, że broń  była d o starczan i  obu slronom . 
że cudzoziemscy ocboli i iey  walczą i>o ob u .stio
n a c h .

Hząd bryty jsk i  -ż.ihije, że układ i-e hyl skru 
pulatnie przestrzegany. Obecnie czy-urs ię  s t a r a 
nia, aby lenni zaradzę' przez wprowadzenie kon 
froli nad dostarę-zaniem broni i wysyłką o c h o t 
ników. l o r d  Grnoborii om aw ia  nastę jin .e in ic ja  
tywę aug rlsku finrieuską i wyr.w,a nadz.u j -, ie  
rada I.igi us losunkuje się p-rz ehyhiie  do lego 
j iro jek .u .  Podlireśliws/y konieczność tmiuan tar 
ne j  a(k.-ji w lliszpani . delegat W. R-rytanii sl .v :er 
dził, ze jftź.eli' rada Lwi poprze zasady n or/er 
we.iicji, jeżeli  p r / y t  się do skróe-enia s u  ny 
i lulzśeli jw-mocy teobaieznej w ce lach  huii.ani 
tarnych uraz, -v. eelu odbudowy Hiszpanii. ;*i 
zebrana- rady nie b. dzie darismne.

DELEt/A T FU VNG.11 j>. Yiennol | poiliUr.-śl-ił 
inebezjnecz listwo w ynika jące  7. faklu. że walk., 
wew-nęti-ziia spow..dowal,l interwencję  zagrani
cy. Stw ier,lzc.-iiV; tego niebe/ji eczeńslw a spowo 
dowało rząd francuski do zainie jow ania układu 
o nieinterwencji  oraz. w iięriu  udeiahi w- inic ja -  
ly vee z 4 gru<l iia. Yienneą. slwierdza Jiast-pnii  
że komitet l-fniglyji.ski opracował „y.stcm konlro- 
!i, który u n-Te.mo;żliwia dsislareznnie Gron i 11 i sz
pan i ę O ile !o zadanie /.ostanie sjiełnione, to 
uczyni się wielki krok naprzód-.

Delegat E r a n o j ; za jm u je  .się następnie spra
wą ocho'nikow  cudzo/p msku-h. mówiąc,  że 
dotychczas rządy nic mogły przeszkodzić indy wi 
dualnemu wyjazdowi <ieli<dnirków. <)t.eenV. ja k  
twierdzi p. V ieiinct . oprawa prz-yjęla obrót b a r  
rlzo poważny, -jioniewaź na |>ohieti w-ałk w tlisz 
p*v>ii pojawia ją s ę cale  fo rm a c je  i. oddziały zor 
g in i/ ow .mc. Dlat go niż rząd franou-Ui popiera 
in-icjatywę dotyczącą ochotników Uząd francu 
-ki nw.i a za kon eizne  rozszerzyć zasadę -uie- 
■nlerwcncji i .zajH-wnić -'cisłą kontrole .  Iżdyby 
rada Ligi u/110'a  te zasa iy, to -byłoby to m . i n -  
ną  pomocą dla wysięku angir-lsko-francuskiego

NŁskęjti\ m ówca Jo rd a n  wyraża gotowość

(£>C‘ioriCztnie na st r. 2 -ej)
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Min. De! Vayo
protestuje w Lidze Nar

(Pokończenie ze sir. l-ej%
Nowej Zelandii p r z j  . lą p ie ir a  do -każdej ii-kcji po 
sta- lowiom-j -prz-e-z rudę Liig'.

D e l e g n i  s o w  f o k i  i k i  i i i > mk  i i i  . p o p i e r a  g o r ą c o  

a p e l  r z ą d u  h i s z p a ń s k i e g o .  w y s t ę p u j ą c  \i b a r d z o  

o s t r e ]  l o r m i e  p r z e c i w k o  p a ń s t w o m ,  k t ó r e  u d z i e  

I d y  p o m o c y  p o «  d a i i c o m .  a  n a s t ę p n i e  u z n  it\ 

g e n .  I r a u e o .  Z d a n i e m  1’ o l . o n i ' k  n a  —  r a d a  l a g i  

p o w i n n a  p o . ł u ż o e  k r e s  a g r e s j i  i  i *  h r o n i ć  ś w i a t  

p r z e d  ' k a t a s t r o f ą .  D e l e g a t  - ł o w i e o k  o p o w i a d a  si t ;  

/a ko-  l i c r z j i o j ć i ą  j a k  n a j ś c i ś l e j s z e j  k o n t r o l i .  P o  

t i o m k i n  w y r a ż a  g o t o w o ś ć  p - z y s t ą p i e n i a  d<» n i -  

c  j a t y  w y  a i i g i e l s k o - t r a i i c u s k i e j .

O s t a t n i  p r z e m a w i a !  D E L L A p A T  R  1> P l t / Y  

I .I l jg J i  .\ Y R O D o W  M is  K O M .U ! M L K IŚ

.,Uząd polski —  pow.ed/NI delegat połyki 
— a z nim i caiy -narwl po siada ją  głęboką sym 
palię dla narodu hiszpańskiego j  b o le ją  nad 
tn.gieznyini w ypadkami rn/gry w u jacy mi s ic  na 
terytorium  lii.szp,.niskim. Rozumie się więei żc 
wszystko en mngiidty położyć kres  walce, przez 
kl rą eiei pi lak Iłiinbn uarćtl liis/panski.  by- 
loby pr/y p l e  przez fY ls k c  z ulgą | radością. 

Zwołam,* Rady l.igi  nic s p o w c i i i j r  jednak 
iztłair eni czadu polskiego —  i przy puszczam 

kakze —  zdaniem ssielu innych iia imiow — ,od
prężeniu vr Hiizpanii  i ulg; w eierpieniaeh na 
rodu hiszpańskiego. Czy-/, me *ły -żęliśmy dziś 
ra n o  w pr/eoiost icuiu p, Del \ uyo n astępujące  
gO ustępu: „Nie pr/yelimlziiny ab y  pensie radę. 
bz uczyniła rośl t ilu it  k celem poinożcniu ItnitHi 
ItU/paiisk i m u  da rn/wlązanąi jego w la *t . ,ch  
t r u d n o ś c i .

W ty ch  ss at uukiaeli ro la  Rady speod^tnŁkić by 
s ic  m u sia ła  n o  w ylirtany /d a ń  d o ść z re sz tą  nie  
v.up cn iej i nie p ro w a d z ą c e j t o  Islo tn  gu w ynik u  

dzieu ziiiie  u sp ok o jen iu  u m y słó w . C zy ż R alf*
I igi. a z nią i calu o rg a n iz a c ja  genew ska, nie 
jest narażon a  na niębczpicc/cńsl wa za.iugażo 
sssitia się  w zaguidiiiciiic, k tóre  spos/o Iow ać 
może tylko ,owr ru/e/arnwaiiia tuk szkodliwe 
t l i -  prestiżu l.igi,  n n',tw,:,'f ss i góle dla sprawy 
pnkit j o  między na rudo w ego.

I.ekam y .sit;, że len sposolt pi-stepowaniu na 
razi na ił/essy szw ank szaiisr k oinprtiii isii luk 
słabe, jak są ane w elissili itberiirj. iła lp liw o s  
ei i/u d u  polskiego co tlo celow ości zwulania 
V idy Lig. nie iciogly być nie |żolw irril/oiie  
pnzez .a k t. że w wilie naszego zebraniu sir 
powzielu zestala inicjatyw a. pr/.cz dwa rządy. 
Z w racając  się z apelem  do czterech  m ocarstw , 
które* lo eząily uw ażały /a  nujliu.dziej zaiule- 
n-sov.ane konfliktem  wewnętrzny iii w IIK /p an i;. 
i ibyelwa rz ą d ; wylsyouzylj porażenie, w którym  
trudno jest K ad/ic sly * k atow ać nad /ugadnic- 
■licin hiszpańskim .

obes lęgi*, że Itad/ie nie pr/.cilln/onii ,ukee 
.śloiii-ga zadr ula j że prze*dłiiżcnic dyskusji  mo 
glony być lylku szksrlliwc nie tyłku z punktu 
wiri*en'H polityki wess nęlrz ie j  llis/] miś. ul- 
ruwoież ze względu na ogólne położenie mię. 
tl/s ni.rodowe, uważam , iż byłoby na jrozsąd nie j  
zanik me dyskusję  w le j  sprawię.

•Ie*żeliby Itada minia się  r a ją c  zag.i Jnicniu- 
mi. p o siada jący m i eliarakte-r inięel/s imiuleiwy a 
będąeynii  yv związku z zagadnieniem lns/|sni 
sk ini ,  uczyni la  ona z pewnością z w łasnej  tui 
c ja ty w y  bez żadnego nacisku 7 zi ssu i l iz  wy 
ch o d ząc  wyłącznie z punktu' w iićzcnia zubi zpie 
ezenia  p o ko ju  i niezależnie od wszelkiego roz 
ważniua natury ideolog rewie ji Jes ien i  -zeześliw Y 
iż mogę słw ie rilzić, żę ta ta n w  tn isk a  iznala/la 
wyraz także sv luny. li dzisiejszy cli |ie/eiooss ie 
iiiaeli. u przede wszystkim w h m .  które wygło 

,sn prz.ed c l in i lą  szanow ny p izeils lawicic l  rządu 
z jedli ..ezonego królestw u —  lurel ( r a m i o n

Kończ-,ic, pragn ę  oświadczyć imieniem me
go rząelu. że jest on z.deeytfiiwany w-pńtdzia 
ać  we wszystkich Karządzeuiaeh i setnikach vrt 
wszelkiej  a k c j i ,  k lorabs m iaia  w sku lku o g r a 
niczenie  konflik tu , zm nie jszenie  jegu napreże-  
nia, jeże l i  nie iisiiuięeii* go w na jbliższy iii cza 
sie-

M anuw isko, k lo rc  nasz delegat za jął w kn- 
tnilecie londyńskim  oraz Ziiezail/en ia . które  
czad m ój mu zam iar w ydać, celem  w /nititnie- 
uiu środków k oitr.di w eainaeli /w yeli imr/ti- 
wośei, dow idzi /o p e lais* jasno, że rrąil )iolski 
i zs u i w szelkie wysiłki, aby |w»przee ze swej 
•slronj s taran ia , k tóre spowodowały zaw arcie  
układu u nieinterw encji, układu, k tóry zawdz.ię 
czarny szczęśliw ej inicjutvwit* rządu francuskie  
go. To też k a ż lą  pro]n*zyeję z dziedziny łntnia 
iiita m e j o raz  tuką. k tó rej eelem będzie w .pol- 
dzialuole organów  teeliiiiez.iiyeli Ligi z wysiłku 
mi, m ający m i na celu ulżenie lisow i, nieszczę
śliwemu ludności cyw ilnej, znajdą jak  najbai 
de.iej sp rz y ja jące  p rzyjęcie u rządu jnulskiego.

P o  m o w i e  m i n .  K i i i i a i n i c k i e g o  p o s - i c d z i  mi t ’ 

l i o d y  z o s t a ł o  o d r o c / o n c .  ,

Otwarcie « y d iia łó v  teolG^cinycli 
i lekarsk aa  Uniwersytecie

warmwfrtim
\V V lts/A  \\ y (I’at| —  .\a [m,lstav »e art. 42 

|i. 4 ustawy o  s/kotacli akadeniiekleli Pan Mi 
uister U 15 i OP zarządził olw arele z dniem  
12 grudnia rh. *\ sil/jału  l  eukogii Ew angelickiej, 
sludlum teologii |ir..w«ksławnej i W ydziału L e 
karskiego Eniyyersyletu Jó zefa  Piłsudskiego w 
W arstw  wie. 1'ozostale wydziały będą ol w arte z 
dniem  I stycznia rnk.u.

/a ra z e m  zar/adziiiie zostały ponowne v pisy 
słuch aczów . Kandy<laei. którzy byli zapisani 
na rok akailem iel i Itlśli-KT, zostają zwolnieni 
od jkuiow nyeh o p 'u  m anipulacyjny rh  I w piso

Leon WasiEewsi i
Członek Instytutu Naukowo-Badawrzego Europy Wsthodtriej w Wilrie. Prof. Szkoły 
Nauk Politycznych w Wilnie, Współpracownik Komisji Antropolog. Polskiej Akademii 
Umiejętności, Prezes Instytutu im J Piłsudskiego, poświęconego Badaniom Najnowszej 
Historii Polski, Prezes Instytutu Badań Spiaw Narodowość., Redaktor „Niepodległości"

z m a r ł  w W a r s z a w ie  d n ia  10 g r a d n .a  19 3 6  r.

O  te j b o le s n e -  s t r a c ie  p o w ia d a m .a ją

Instytut Neukowo-BaJawczy Europy Wstłi w Wilnie 
Szkota Nauk Politycznych w Wilnie

G roczystości p o g rzeo o w e  o d p ę a ą  się w  d r ru  12 g ru d n ia  r. b. w  W a rs za w ie .

•'45 ‘  T1'

Iren? Wollnerawna
studentka IV roku Wydziału Matem.-Przyrodnicz. U. S B.
po krótk!ch i ciężkich cierpieniacn zmarła dn. 9.Xil. 36 r. w wieku lat 23 

E k sp o n acja  2wlok ze szpitala M iejsKiego na Zwierzyńcu do kaplicy ew angelickiej 
pizy cm en tarzu  na Matei P oh u lan ce n asiąpi l""-go b m . o  godz 18 cj.

Pogrzeb o d b g Jzie  sig w niedzielę  d n ia  13 b. m. o  g o J r .  14 ej.

Trzy państwa 
stoją przy

K W A  ( 1 ’a ł ) .  A g c u c . ś i  l . o l . i  k o n m u i k u j e :  P  ą  

t.i k o - i i  •ee i i c j u i i i i i i i i s l n i w  s p n i w  ;Łśr. ( . r a j ó w  

b a ł t y  «kkf l i  i i k u ń c z y t a  p r a c e .  K o i i u t o i - k a l  n f i e f i i l  

n V g ł o s i :

Ministrowie po w ynraii ic  juglądów na * y - 

liWiyę in ięu / cna rodową ma/, zmiany k ló rc  za - 
siły oil < owili 4 k o nferenc ji  slwierdzity ealikow 
tą jedrwimysluość odmośnie ppeuy wydarzeń.

I ś o n f c r c f t i : j a  w v r a / . i l , i  - o p i n i ę ,  ż e  o g i d n a  s s ł u a  

e j a  |) . oI i l yc , zna i v e  o k a z u j v  o z n a k  p o p r a w y ,  ty,ni  

k i a r d z i c j ,  z e  g r o ż l i a  b c / p o ś r r d i i i i d i  i k i m f i l i k l ó w  p o  

w i ę k s 7 y l a  s i c  -na s k u l c k  n i e z g o d y  ż a a 4 ; c c n l o v .  a 

n c j  p r / o z  m o t y w y  n a t u r y  p s y c h i c / z l i e j  i i d e o  I-o 

g  c z i i c j .  O g ó l n y  - r o z w i i j  . s c ł n a c j i  n i c  z a d ł i w i j i l  s-Hi 

n o w i s k a  k r a  j ó w  b . i ł l :  o k i e n  w o l i e r  l . i g i  N - u o d ó w  

l ’ o l w  i e r d z a j ą  o n e  g ł ę b o k i e  p r z e k o n a n i e ,  ż e  p a k i  

L i g i  N a  r o d u  w- d o s l a r o z a  . z a w s z e  n a j l e p s z y c h  ś r ó d  

k o w  4 k t  r e g u l o w a n i a  e w e n t u a l n y c . l i  s p n r n w  i 

s l w a r z a  g w a r a n c j ę  n i o ż l i w o ś e i  s k u t e c z n e j  a k 

c j i  z a c h o w a n i a  p o k o j u  o r a z  w  d z i e d z i n i e  p o s t ę 

p u  w s p ó ł p r a c y  i p o r ó z u m i - c n  a  u i i  x i z \ n . , r o d o v  e  

g o .  O t ł o o ś n i e  w ' p r o w a d z e n i a  w ż y c i e  z a s a d  p u k

K O L E Ż A N K I

bałtyckie 
Lidze Narodów
t tu, lr/y rządy pi zedslaw ily sekretarzowi genenal 

ii.nim lęg i  \ aro dow uzgodnione poglądy, przy
czyni usc-iiżają życzeń e, aby aktywne uc/.eslnict 

| wn wszysIkicJi -ezion-ków I igi Narodów w pra

i cao.li j e j  organizmów- zostało ja k  iia jryelile j  za - 
])ewji,’one.

W  spraw e wojny dom ow ej w Hiszpanii kon 
fereiie ja  stwierdziła całkoe, ilą jednio-myśl-ność 
Irzeeli -kra piw w sensie.Loiit ; ,  m ow ania  polityki 
nieinlerw- *ncji  i udftialu w pi aeaeh k o n o le ln  łon 
dyiiskiego. Nie m a ją c  zastrze/iń przec-iwko nsla 
leniu p ro j  •klowane j ikonłroli w rPszpin ii ,  rza 
dv zastrzegają .sobie decyzje  eo do s|)osohi: ic.li 
udziału.

Mi*i'tsi zaigadnieii o  e-li.i.rakłer.ze teeliniy-zny ,ni 
k-oufcrcncja »b a j a  1-a i z zadowoleniem przyji ta 
do wiadomości l-ez-ultaly -]iiae rzeezoznawt.iw 
m a ją i  yelt na celu o p racow an ie  jedn oli te j  nomen 
kkętury ceKiej d-la trzedh krajsiw o raz  prace pra 
wników w dziedzinie konw eneji  prawniczych. 
Następna kon feren c ja  odbędzie się w m a ju  1037 
r. v Kownie.

Niemcy i Włochy nieprzychylne są
inicjatywie Francji i Anglii

PVIłYZ (Pul) —  I*n im  łrątu-ti.skii pilnie śle 
ilz) reak cję  tnoeat.sln ua polu now ej inii jalyw y  
fratieu.slóti-brylyj,sklej w Hprftwię w zm oenlenią  
|Htlilyki neufralnośei w nprawach hlszpańskleh.

twzezegiilitie obserw ow ane xą n astro je  rzym  
.skie. Ifa je >lę /itnw ażyć, oltaw a, że W ItM-lty 
v polnie z Ni-etneSnii I tym razem  zajm ą slu- 
miwlsko w yezekujare, żądujue pewnego prze 
ciągu ezasu dla w y |tow ied/,eiil>t się w .spraw ach  
now ej inicjatyw y francusk iej. Jednak w Pary
żu .sadzą, że .obecne odprężenie znzuaezująec 
s i ę  pom iędzy F ra n cją  n NVj-nchaj.nl pozw ala ży
wić pewni nadzieje. W francuskich  kulach po 
lllytintyelt czynione są aluzje, że pr/yelty lite u- 
słiistiiikowituie się Wlmdt do now ej Inicjatywy  
itaitenskiej ntnże w|tlynąć na ptvyśpiesz.enle u- 
znania przez F ra n cję  i kuglic iniperitim »f,is-  
kicę.i w Abisynii.

KZA M (P at) —  Pnijiu/.yeje frauicusko-an  
gielskie w .sprawie pojeditania stron  wulc-ząeyeli 
w Hisz|taiii| ttit m ają , edaniem  opinii w łoskiej 
pun a/iiyeli szans realizacji, ] , tli ir w aż na pnil.sta 
wie wiadoimisei natleszlyeli z zngi-anicy, nie na  
leży przew idyw ać by propo»ve je te zostały dn  
brze przyjęte przez stro n y  w alcząee.

\\ lł/.vinie ni i i|iii/yervt francusko-angielska  
jesl oliecjiie przedtnr,i1em b adań , ule koła w ło
skie odnoszą się do niej z dużą reezrw ą. Pod  
kreslują tu. że już 2ń llpea rb. AA tochy zapropo  
uzi w ały, aby rozw ażauy w ów czas układ o  ne 
utraliiości obejm ow ał -/zakaz w yjazdu oebolni- 
ków. P ro p o zy cja  jednak ta  zosłaAa eilrzueona, 
Ifnptem  dziś, gdy bts obozu ( abullern jest orze

sądzony, zaczyn a się m ów ić o  m ed iacji, k tóra  
w- obecnych w arunkoch byłaby k orzystn a tylko  
dla zcrw ouycli. N ajlepszym  tego dow odem  jest 
okollc/nośr1, że p rojek t m ediacji przedłożony 4 
państw om , zt sial bez wali aula przyjęły przez 
Związek sow iecki. Który zdaje sobie sp raw ę, ze 
tylko m ediacja mogłaby u chronić czerw onych  
n i  definityw nej klęski.

Po-lw ierriziij:: łu również, w iadom ość, żr
pized udzieleniem odpowiedzi YAłoeby |irzcpro 
wadzą konsultację z Kzesttą nieinieeką.

Blokada portów 
hiszpartskich

-SA.l,AMA<N'lyA (P n t). riozglośnia dum 
staj)cza donosi: jak koinuattkują z Yitto  
ria. statek rządow y n.siłmąey doslareyyć  
żyyynaśe da Itareełony z<:s‘ał ujęty przeiz 
m ary n ark ę nanuluw ą yt odległości 1S0 
mil mig. ml iSalearów. K rążow nik ..(.a  
intrias** /jn tis ij  fen statek <lo zayyinteeia 
tlo Palm a na .Majorce, gdzie w yładow a  
no ealy transport

Pilok.ttla pm-lóyy na m orzu Srótlziem  
ny ni sta je się faktyczną.. Kskadra nary  
doyra yaltipila kilka statków sow ieckich  
z tran sp ortam i am unicji. N iektort z 
nich plyuęty pod flagą brytyjską.

? Trzecia ofiara pracy 
dziennikarskiej w  Hiszpanii
MA.DRAT, (PA T).  —  Dziś nart ranem  zmari 

,w szpitalu korespond ent sp e c ja ln y  gazety „Pu 
•s-Sair" l u d w ik  tb |;l l*ree, luii-tiny przy nzt 

puiizMi jiuwstiimzcgił  sumolotu my.-liwskiego na 
.samolot k o m u n ikac y jn y  francusk i  tui. d bili. —  
i>t- lt* Pree miał lal 34. esieroei ł  ..ouę i czwóra 
dzieci.

Jt I to Ir/eei z kolei dziennikarz francuski, 
który stracił życie przy pełnieniu obow iązków  
zaw odow ych w Hiszpanii.

Szef Sztabu Rumunii 
u P. Prezydenta

W A R S Z A W A . (PAT).  —  Dziś o godz. 13.1.', 
sz.ćf ninmnsUicgo sztabu generalnego gen. s.»m 
s.moeie.i wraz z olne.zeiiiein b y ł  ,p rzy ję ty  na 
au d ien c j i  przez i Ania P rezyden ta  li. P. j ia Zani 
Ku. Po audit neji  Pan Prezydent Ib I’, podój 
litował gen. Samatmovici, i towarzyszące mu oso 
by śn iadaniem.

W, śniadaniu w ięlj udziai:  a ispektor a rm ii  
gen. bron j Sosiikow ski,  szef sztabu głów nego  
gen. Slacitit  w iez, gen. Malinowski, szef  gahine 
fu wojsk-owego P a c a  Prezydenta 1', P. gen. 
S e h a lh  dvrek 1or k anreiar ii  cyw ilne j  i inni.

Kondolencje na ręce teiny 
ś. p. L. Wasilewskiego

W A R SZ A W A , (PAT).  —  W  zyyiaz.Ku ze zg/ 
nem ś[i. Leona W asilew skiego m inister spraw 

I zagranicznych .1 Ileek wysłał ma ręce p. W andy 
| W asi lew sk ie j  lisi n a s tę p u ją ce j  treści:  
j W ie lce  Szan ow n a P ani  !

Głęboko poruszony w iadomością o naągtym 
i zgonie ś. ;p. męża Pauli, .niestrudzonego i o f iar -  • 
j neg  b o jo w n ik a  o niepodległość ; pieni szego mi 

nis lra  s|)raw zagran icznych w skrzeszone j  Rze 
ezypospoli te j  Polskie j,  przesyłam  pani wykazy 
najgłębsiiego w spolezueia i żalu. I— ) RF.EK

Powstańcy nie zgodzą się 
ani na pośrednictwo ani na plebiscyt

U Z B o Na , IPA T). —  A gencja H ayasu dono  
«l: oliejaliiif kola pz>v stalle ze nie życzą sobie  
„nmi jiaśiednietw a, ani leż plebiscytu".

Wy,Si l  o [ti i> t/ł w niiia wśród |i;> w siali co w osa  
bistość ośw iad czyła: ..pom ysł piośrertuiezeiiiu
zdaje się swdaiiczyć o  niedostuteaznej znzi joine 
śei lub za|iiiuinieniu i> w nruukaeh, w- jakich  
się toczy w ojna dom owa w H iszpanii. V alka 
doszła do punktu, w którym  m oże być jedynie 
HMłw-a o kwestii życia lub śm ierci.

\,uleży się ft ż z całym  sceptycyzm em  od
nieść do wyniku próby pośredniczenia, k tóra  
uapewiin skończy się niepowodzeniem .

Jeśli cliad /i o plebiscyt, to propozycji tego

H flta ju  nie m ożna inw ażnie tra k to w a ć. —  
Jesteśm y  pev ni. że po stronie przeciwników  
naszych nie byłoby sw obody „od -  ar glooow m 
uia. Ja k a ż  korzyść odiii«*stjiby opi da między- 

j narodow a, stanąw szy w oblict U' dv uch bloków , 
które oddałyby sp -zeczn e z sobą g"osy? Czyi 
sy tu acja  obecna ule jest dostatecznie jasn a *

Z głębokim w yruszeniem , lecz rów nocześnie  
',M zi rcvdov a nic ni zgodziliśm y się n a zniszczę  
nie tylu naszych  m iast, zniszewenie bezcennych  

tte le t sztuki i liekałom be żyć ludzkich. Byłoby  
próżnym  trudem  u k ry ..a n i*  przed zagran icą, 
że obeeiui sy tu aeja  H iszpanii zam yka się w 
AimPsi w ojna a i  M  zagłady jeduegn z d w a  s  
przeciw ników ".
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Pyrrh jsowfc zwycięstwo?
*

l O d  w l o f n e g o  k o r e s p o n d e n t  t a )

\ * Paryż,  w nruoniu

P o u y jt a n a  już ud dłuższego czasi. 
akcja  p..rtii komunistycznej  przeciw rżą 
dowi II oma,  prowadzona początkowo  
w*sród Szerokich mas robotniczych prze  
niosła się obecno- na teren parlamentu.  
Po raz pierwszy od czasu utworzenia ga 
Lim lu Klauna, interpelanci komunistycz  
ni nie tylko w uąpili przecie  p ilityce 
rządu, lecz posunęli się mi wet do olwar  
lego uwypuklenia w ego nit-zadow ule
ma  przez powstrzymanie  się od głosowa  
nia. W ten sposób nastąpiło pierwsze  
zerw anie lednosei frontu  lodow ego na 
terenie pariam enlu.

W  myśl dotychczasowych oświadczeń  
premiera Rluma i partii  socjalistycznej  
tego rodzaju wyraźne wypowiedzenii  
się komunistów przeciw- rządowi powin  
no było pociągnąć natychmiastowa dy
misję gabinetu. Premier  Blum kilkakrot  
nie bowiem podkreślał,  że obecny rząd 
jest wvłoniony^prz.ez większość (ronin  
ludowego, dla-lego tez me zgodzi sie na 
kontynuowanie swych prac w razie u-ni 
niecia się jedne i z parte j wchodzących  
w- skŁad dotychczasowej  wiekszośc-i. Po  
wstr.  y manie ię komunistów od głoso 
wania za wnioskiem w yrażającym zau
fanie rządowi powinno więc było przy-  
pieczęlowa.c deiinit\wne / ' -rwanie jed 
dnośe frontu ludowego i wywołać prze 
silenie gabinetowi

Po ogłoszeniu re.-ullalów glosowania  
i wenlualno.ir dymisji rządu bvła nawet  
poważnie orana  pod uwagę.  Za d y m i ,ją 
oświadczyło się nawet podobno kiR u 
wpływowych członków gabinetu.

Z w ł a s z c z a  p a r l a m e n t a r z y ś c i  n a l e ż ą  
c y  d o  g r u p y  s o c j a l i s t y c z n e j ,  o b u r z e n i  n a  
k o m u n i s t ó w ,  z d e c y d o w a n i  b y l i .  w  o w i e  
l e  w i ę k s z y m  s t o p n m .  n i ż  r a d e k a l i ,  do 
ł n a g - . .  s ię  d y m i s j i  g a b i n e t u .  T a k t y k a  k o  
m u n i s l Y i - z n a ,  p o l e g a j ą c a  n a  n i e b r a n i u  
o d p o w i e d z i a l n o ś c i  za r/ąd\ i wy J f o r z y -  
M y w a n i u  w s / r l k i c b  s p o s o b n o ś c i ,  c e l e m  
z d y s k r e d y t o w a n i a  g a b i n e l n  i p r e m i e r a  
B l n m n  w  o c z a c h  1 z e r o k i e b  m a s ,  b y ł a  b p  
wi e ru  s z c z e g ó l n i e  b o l e s n a  dl a  p a r l a m e n  
l a r z y s l ó w  l e j  p a r t i i ,  k t ó r z y  z d a j ą  s o b i e  
s p r a w ę  z tego.  iż. k o m u n i ś c i  m o g ą  w t e n  
s p e s o b  z d o b y ć  p r z e w a ż a j ą c e  w p ł y w y  
w - n o d  m a s  r o b o t n i c z y c h .  P o m i m o  to 
/ d e c y d o w a n o  j e d n a k ,  b y  p o z o s t i i w i ć  r z ą  

1 s " o b o d ę  d i : c v ,  ii. B/.ąd z a ś  p o s ł a ,  
n o w i  nie u s t ę p o w a ć .  I c z y n i ł  to z a ś  n i c  
'  Jf  ’ w P ° w o d u ,  b y  k u r c z o w o  t r z y m a ć  sit 
"  A >, k t ó r a  d l a  n i e k t ó r y c h  c z ł o n k ó w  
„ a  f n e t u ,  a z w ł a s z c z a  d l a  p r e m i e r a  K i n  
m a  n m s j u t a  b y ć  n i e r a z  d o ś ć  g o r z k a ,  l e cz  
ze  w z g  ę d u  n a  lo.  że  u s t ą p i e n i e  r z ą d u  w 
• b e c n y c t i  w a r u n k a c h  m o g ł o b y ,  w y t w o -

' ' -K poK[vc/na niezwykle trud 
ną do rozwiązaaia!  Jy;l„  , rjj iid(. p , ;| , t.

k ilkakrotnie rap o  
la a a. iz w razie obalenia rządu i zer 

w unia tronfn ,11(kr
ani na zm ianę 
nej.

i .  p. Minister Leon Wasilewski

snejatistjijcm ęj.
Pozostaw alaby w ięc tylko ewentual 

ność nowego rząuu rady kalnego (z uilzia 
ban luo lu z udziału socjalistów ale w 
każdym razie korzystającego z poparcia  
tej partii na terenie parlamentu)' ,  albo 
—  nowe wybory.  ID ostatnie roz.wią/.a 
nie me jest brane obecnie w rachubę.  
Jedyną kombinacją byłby więc rząd ro- 
dykahiY. Min. obrony n.irodow . j Dala-  
dier jest w chwili obecnej osobistością  
polityczną mającą  najwięcej szans na 
to. by stanąć mi czele rządu Byłby to 
więc, gabinet J)aladiera,  opierający sie 
na ionmile  l. zw. kartelu leyviey t j. na 
współpracy socjalistów i radykałów.  W e  
dług wszelkiego prawdopodobieństwa  
socjaliści nie zgodziliby się jednak na 
wejście do nowego g.ihim tu, ogranicza
ją 4 się tylko do udzielenia mu swego 
poparcia  na terenie p itlameidu.

Ifclnie-je jednak j. szcza tedna forrmi  
ła par lamentarna ,  do klón-j zmierza c - n  
trJrn część prawicy  od' chwili zakoń
czenia się obrad o.-dalmego kongresu 
„Alliauce De.noctratiipie' ' .  Formu ła  j;i 
polegałaby na pow-rncie do |. zw. kon 
centracji  republikańskiej" t. j. do wspól 
pracy rady kałów z ugrupowaniami  ren-  
f ro ey m i .  W  związku z tym rozpoczęły  
się ju." nawet pierwsze manewry połity 

j i7.nr zmierza jące do lego celu. Wyraziło  
się to nawet zupełni' jasn i ws Mm- De
putowanych w czasie ostatniej debaty 
nad polityką zagraniczną w tym, że kil 
kimastu posłów z grupą Mliance I -s re 
publicains de gauche".  p,kupionych wo  
kój b. jircmiera bdandina. glosowało ot 
warcie za wnioskiem w \ raża jąeym zau 
lanie rządowi.  Podobni* stanowisko za 
jeło równe ; katołlcko-p.iM* nowe ugru 
powanii . .demokratów ludów ych“. W  
ten sposób ostatnie głosowani* w Izbie 
mogłoby siać sie zalążki* ni nowej  w ięk 
s/ości na lerenie parlamentu.  Te życzę  
nia ugrupowań centrowych zdają sic 
był jednak co  najmniej  przedwczesne.  
Wątpliwe je*t również,  czy wiekszosr  
parł ii radykalnej,  wybrana do Izby w 
ibngii.i głosowaniu glosami wszystkich  
ugrupowali . . trontu lmlo\vego“. zgodzi
łaby się na tego rodzaju kombinację.  
Dlatego leż ten manewr centrum nie wy 
da prawdopodobnie konkretnych re/ul  
Jatów cliociaż przyezyui sie może do pe 
wnogo odprężenia w naładowanej  *-|ek 
tr> c/.inrseią atmosfer/*-.

Wobec  małych szans powodzenia te
go rodzaju koinbinacyj  pa r l am en tar 
nych,  uwaga sfer polityc/ .nycb zwraca  
;ię “dnal w dalszym ciągu na gabinet  
Khima i na próby p< r ' raf  tneyj, jakie /o  
sf ina przedsięwzięte przez socjalistów 
ceł c m  nakłonienia konuimDtów do jas
nego oświadczenia,  czy zamierza ią lojal 
nii kontynuować  swą współpracę we

•w ego nie zgodzi się
'v ,ęk s/ości p.irlnmentsH- 

ani na ' " ‘ezenic nowego rządu  
p rz e / któregokolw iek z B o n k ó w  grupy

froncie ludowym. Ta wymiana  poglu 
ilow tycz\ć.,się łięd/ie przwlo wszystkim
na zebraniach komitetu pnrorumieway  
czego sironniclw lcwicowy<-li czyli t. /\\. 
„delegacji lewicy" oraz na posjedzi-niiudi 
komiti fn koordymi jąccgo akcję party]  
socjalii tycznej i komnni.sly' ' /ni j. Czy te 
jiertraklacje wydadzą pewni rezultaty .' 
Iłyć może.  Ale dzi- już nikł w Paryżu się 
nie łudzi, bv mogł> tnie mieć trwały cha  
cal*ter. Dr-on-t Indowy z*istał już. złamany  
•zarówno na tereni*- ogńbiokrajow ym.  
<ak i na pła.sz*wyy.nie partainentarnej.  
1-akt, iż r ąd Klnma nic n-dąpił miłych 
uii-ast po ostatniej debacie nad polityką  
zagraniczną,  przeniósł jednak pti/ikł 
Ciężkości za gadmema z pariamenlu na 
platformę yylaściwego frontu ludowi go, 
w ktorego skład wchodzą już nie tylko 
partie poi-lyczne.  ale i inne ugrupowu 
nia lewieowe, a w pierwszym rzędzie 
Konlederaeja ( leneralna Pracy ,  grupu 
jąca obecnie,  w różnycli syndykalacłi,  
prawie f> miliunow i-zloni.ów. Koimuais 
ci będą usiłowali wici wywrzeć nacisk 
rai r / a d  za po.śri-dniclwcm Konfederacji  
i poszcz.t gólny eh symlykalów robolni- 
c> cli. Możliwe jest jednak że socja1 iś
ci będą yyoleli zrezYgnować z władzy, niż 
pozy/alać kinminislom na dalsze wyry 
wanie im grmilu z pod nóg. W te dy  zaś 
rząd „frontu Indowego" mus.iathy juz: 
definilyyvnir ustąpi*:. I lti-zękowski.

Om-yd.i j juk doiwsikóiiy ziniud «• W Mi szu\vit 
ś. p. l.eoi) Wjasitwłlii. dyreklor In.-dylum Ha- 
dań .'ui jam\ s/r j lii.slorii I’<il*ki, redCKlof naczad 
ny c-zasi,|)i«nia ...\ii po !li'gtośó", li. 1-y min sler 
Spraw /a"ianvcz!)ycli Jt/.eczyposjiolitr' zniko- 
mily i /aslnżany piMk-ysla i literat, mąż nauki, 
v./.tont,k i (iickóaBoWku-j 1'nrlii Sni-jia.sl-czm-j 
Zdjęcie -ii-i/i1 ipr/.<‘(Kla\via ]i )iioh:z,nę S. p. Ltyniw 

W asŁkwskiciio.

Statkom polskim n e  wełno przewozie 
materiały wojenne (io Hiszpanii

WAJUSZAW A '-kMiilnr?0 ’łoiskim"
/. (i ii lii 11 hm, ukaynUt sio ol»Ai(‘S./; v.onrc w i n  
•sira snraw zii^rafiic/in wyfiant- w n .trr/ ir ifo  
ni ii /, ininistrami: .spniw wojenko \vye h . j)rzeni/'-iiu 
i ł iandkł ora/ lon u m ikat-  i w za-krcsic* ]>rzt*wo 
7 w maitiriaUi w o n a  ])ols.k'ch słalkat-h 
handiowĄ^h niorskitli  i })oLski<dł staKkncii po 
wir!i*.ynyrłt do His/pa.nii i Mnrókka.

W o b rr  j>ol\vitMvl/.eniii pr/t*/ r/ątł pedski w 
dni-u 22 si«*rj)iiia HK»b y. zasady nin nlt/rwn.h\;V 
do s j ł ia  w w t‘\v tDdrziiydłi Hiszpanii  ; pr/y j-.cia 
zakazu wywo/u pośroliniowo j be/poMtdnio^n, 
reą»kspor!u i Iran/ylu do Mis/panii. posiadłości  
hiszpański (di do Maroikka wszelkiego rodzaju 
broili,  am un ic ji ,  m ater iału  wójt snu ego, sam olo
tów .zmontowanych i monontowa-nych i okrę- 
t o w wojenny di.  rz;pl pob-ki nie bed/ie udzielał 
ochrony  ze .strony polskich okrętów  w ojennych 
na. peJnyin mor/n oraz .polskich urzędów dyplo 
inalyeznyd i i ko insi r 1 a r  u y eh za gran icą :

a) Maikom handlowym m orskim  p ływ ającym  
pod banderą polską i

bi słalrkoru powie!rznym. wpisanym do tud 
skiego rc jes lru  pań.slwowego statków  powietrz

łCRt^ PRMAII5W

m d i .  p?-z*cwo/}pjvm do 1 Its/panil. posiadłość? 
h 's 7pfuWkrch w M.trokko: w sztakiego rodz.a ;u 
b io ii  U ptt owego. ainniKcj ] do p.iei. gra
na ty, łionUzy. nr/.ąd/enią w ybuchając  J i jn a je r ia  
ły w ybudiow c oraz inne woj.skow<* środki wal 
ki, tud/ioż e/ęści ; pr/ybory do nich.

AF i wisi i r spraw zagra uiczm  ch j t*KCK.

.Iccluoe/fCniL. nglosz^mo v\ ,.M-o-n tor/e pol
skim'4 eo nasł umje: *

kót 'miaroda jnych przy r>onilnają osohom.. 
któreby ziimier/,t!y wsląjiió do wojsk slron  wal 
czącycii  w Hiszpanii , względnie które lo juz. 
a *k n leczn '!y .  że zgoduit* z nil. U ustawy z 
dnia 20  stycznia lOl-O r. o o b y w a 'e ls lw ic  pań 
siwa polskiego H)/. W W . z MO s-ycznia 1020 r. 
,\r 7t  po/. I 4 t  wslijjdcuie do służby w o r k o w e j  
w jmóslwie  w r y m  hr'z /go.Sy c/ądu p^!vkiego 
pfo.v<nhijc utratę' o b yw ald slw a  polskiego

Edward Vlil z p A  mps#n 
ysmieszlca w Ameryce

I .O M iY Y ,  (.[’A T). —  l ‘, ł i . lzin . |>:uK
Słinp.iin Huglt Si>r 11 > t i i  u nś-Aiailc/. I |ł:/tavt.i\vi 
fi iTom pia,\  :iuii'i\ Uań- śi< j. i,c E iK am ł VIII 
w i iu  l  p. Simpsim zapewni- nsi.-dlu sie w W a r  
rensilon (stan \ irahiia).  gdzie *.'rni:<■ • /1, ufa pau 
siw e Spil lman-

BHBBBasn

Łotysz— przyjaciel Polski 
— o sprawach polskich.

(3(nresnondencja własna z Stygi)
Czytelnikom ,K LI r j e  a w  ; i ń _

. . k i e  g o“ nic jest ohc:, sy!wt , k .( r(Hjak 
lora O. Nonacsa ktorego książkę p t 
„ W  O d r o d ź  o n s:j 1> o 1 ,  t. e-‘. ((mawhl 
lismv rok temu (październik Kli6 r.).

Była to jedna z bardzo niilicznycb
k siążek. przedstassiającu czyielnikuw i 
łotewskiemu w SJ> śób objektywny Pot 
skę współczesną Obecnie u-n »am au 
tor svydał nowa k ę ą ż k ę  jak gdyliy dal 
Szy ciąg jioprzcdnicj jak to sam za
z n a c z a —  w której omawia dorobek Po)  
slkj d/.isiejs/.ej na morzu iraz jt-j próbie  
m y  t niigraćv me ż v " o  i z.,j.iz.cm gtębo 
ko ujete na tb wrażeń z pierwsze] po 
droży m/s. „ B a t o r y m 1 flo Sianów Zjedim 
c z o n ' c h  \in. Północnej,  odbytej w gro
nie innych dziennikarzy polskich i za 
granicznych na wiosnę br.

W  oArnj książ-e.  zatytułowanej „Ba

tory m w pieersszej |mdeóżv prze:/, oee- 
an*1' Ti-daktor Nonocs,  jak i w jujrzed-  
niej p. t. „ W  (Jdrodzonej Polsce",  pozo  
.'tał tym sam ym  niezniienn1 111 i s.-rclcc/ 
nyin J ) r/vjaciclem PoKki.

Zacliwycony (Idynią. rozcbulony przy  
jęciem, jakie mu w Polsce zgotowano,  
oraz uroczystościami które na od jezd
nym z fnlyni na pokładzie „B at or ego -* 
mi.dy mie jsce ri d. O. \onas<- w dfiigdej 
podróŻY przez ocean slvwapliw.ie korzy  
, ta  z obcowania z kolegami-dziennika-  
rzami,  oraz /  przedstawicielem Instytutu  
Bałtyckiego w ’l orunńi dyr.  .1. Borowi  
kiem, ażeby pr/-> icl) pmnocy zebrać oh 
szerny materia ł  o Polsce i jej miłości 
do morza,  który późni*-i tak irafnie omó  
\vi w swej książce.

W yda w ał o  bv .,ię że. jako  jedyny  
dza-ennikarz z Lolwy,  nie tięil/ic mógł z. 
nikim podczas długiej podróży morskiej  
rozmówić Cię po łotewsko

AJe się mylił,  co mu sic rzadko zali 
rz.a. len wytrawny dziennikarz.  Bo oto 
—  jak pis/.e ,,okazało się, ż*- ua stat
ku j* si nas O w och,  którzy mogą porożu

ntiew a«- się vv n.ijiejrs/.yin jeżyku lotew 
skini i tym <h-ugim... jesi nie kto inti* 
tylko najwyższa osoba ua statku —  k a 
pitan Borkowski" .

Jstotnie. Ten stary poi .Ki wilk mor  
ski. władajac'  doskon ib- (i ny im.wic i 
piśmie) i t językami.  skończył w r 
ló(>5-ym morską  szkolę w BnU-e i siąd 
■—  przy jego fenomenabn ' !) zdolaoś-  
ciaeli językowych daluje się lego do 

kon.ita znajomość iotow skiego oraz  
znajomoś ći szczera miłość do ł fot Wy, 
której dolicę —  lłygę zna doskonale.  
Ka/oly łatwo wyobrazi sobie r zc/ ii lcna  
obu — i dziennikarza t i b  w^kieg i i k i  
pitana na jwiększego p o 1-ki , g > statsu  
z tego ieli pierwszego sp >!! mi.i i / n a m  
mośri  To  też w książce r e d . ' Motacsa 
sylwetka kapil ma Borkowskiego jakby  
żywa przemawia <k> ez.yłeiiók.i swoją  
pozornie wyniosłą,  ale w gruncie rzeczy  
swojską postacią,  któro stale tkwi ni  
swym posterunku — mostku kapiiaus  
kitm -  t roszccąc -się tylko o -datek i o 
podrćużnycb, którzy odpłacają swemu  
opiekunowi za to sowicie iWoją gora.eą 
sympatią,  graniczącą  z mlłpś -ią

Ale oto po dokładnym ripiiie sratku 
i czasu spędzonego mt nim po ic /as  po
d ró ż , .  dobijamy — wra z  z atsłśrcm —  
do \ -w- Jorku.  Tńlaj  au'  - i udoi -a  e n  
luzjaziin i r< zm.t-h orga.i«/a«.-\ jnv. < ,a 
l i m  Polonia aim-iN kańska wdta p r /s b y-  
wa jący statek polski —  . \*1*-ży zaśwind 
czy, że. w tvm sensie -  konkbuluje au 
tor —  PeliH-Y mogą być pi /vk!u*['-in dla 
innych ntftkł6iv.  W Stanach / j e d u o e / o  
nyeb Ameryki Póbioenej i<-s| uknlo 4 i 
p«»ł milicna Polaków,  ale ta gależ naro  
fiu polskiego nie jest oderwana od jmia 
macierzystego —  kw itnie ona i potę/iuf  
.ą-- pintnertząe w oczaeii wielkich ujn-o- 
dÓA\ świata honor i znaczeni* \’a *nlu 
Polskiego. . /" .

Czyż może kto wystawić .'eps/.fc świa 
dectwo przy wiązania do ( I j i z w n y  ua  
sz.ym rodakom z, za ocesmu jak t->, któ 
re zawarte  zostało w zdaniu powyższym  
przyjaciela Polski w Łotwie,  który po
raź  pierwszy na własne oczy ujrzał ten 
kiłkumilionowy tłum polski aa zimni 
Waszyngtona  i K iściiis/ki z rozrailowa  
niem i zapałem witający . .Batorego",  eo 
dla tych serc bijących fila Polski byt wi



. .k l  U J ) .i i” z duia ii’ griKhiin iii-ii} r .

Proces o strzały w Davos i mm
Przed rrybm<a1i'in K aiitriialnyni m ałp io , pn 

w ialow ego m w l a  szw ajcarsk iego (.liur, zakon  
-T/yl sii- p roce* ‘Jó-lctn iogo żydow skiego studen  
ta  m edycyny, Dawida F ra n k fu rte m . oskarżone  
go o  zam ordow anit przyw ódcy hitlerow ców  nic 
inleckic.h w S/.w ajrar ii.

SM IKKTEI/M -: S T h / A łY  W D\YOS.

Było ki we w torek t lutego r. około
godz. 8 wiccK. I»o m ieszkania „i.i‘imlcsi'u!ir< ra “ 
hitlerow ców  szw a jiYnskieh. W ilhelm a Gust lo t
ta , podszedł miody człowiek i n acisnął guzik 
od dzwonka elektrycznego. Iłrzw i otw orzyła  
w łaścicielka m ieszkania, a  kiedy do,.tuła mlpo 
wiedź, żc m łodzieniec chce sic  w idzieć osohi 
ście  z Gustlnffcni. w praw udaila gin do pokoju  
m ęża. F ra n k fu rte r nie wzbudzał żadnego po-dej 
rżen ia. Nie okazyw ał zdenerw ow ania. Kiedy j 
tinstloff wszedł do pokoju. F ra n k fu iłe r vry.jąl | 
z kieszeni rew olw er i oddał w jego kierunku  
pięć strzałów , (iiistloff padł, ugodzony śm ier 
teinie. Żona, k tóra na odgłos .strzałów nadbieg  
ta . zasłała już m ęża bez życia.

MORDERCA I ZAMORDOWANY

Zabójca (>usłloffa pochodzi ize s ta re j iornser 
w otyw nej rodziny iubiiiHCkiej, U n ra  w yem łgro  
w ala przed laty z Niemiec do .ługostawii. Tu, 
w m iasteczku Y in k o tici pełni ojciec jego, dr. 
M ojżesz F ra n k fu rte r funkcje rabina Ominę Ży 
ifciw.skicj. Syn,ow i d w a j się dać głębsze wyclio  
w anie religijne, a p« ukończeniu gim nazjum  
w  Yinkoviei w ydal go na .studia m edyczne do 
N iem iec. \V N inuezeeli przebyw ał F ra n k fu rter  
od r. 1929. Studiow ał w I.ipsku, a  następnie  
u a wydziale m edycznym  w F ran k fu rcie , gdzie 
«y» zastał przew rót hitlerow ski. W r. 19t>3, pod 
wpływom pnzendan. jak ie  poczęty .się douoiiy  
w ie w \iem ezeel ^ opuszcza F ran k fu rt i prze 
nosi się n a  uniw ersytet berneński w Szw aj
carii.

Zastrzelony W illu lm  ( .u l lo t l  uiodzil .się w 
N iem czech, w Selim crin , w r. 1895. Był urzędni 
kiesn bankow ym , ( bory na pluea przybył w r. 
1917 do Da>os w eelaeli k u racyjn ych . W  r. 
1919 o trzy m ał tut,aj .stanowisko sek retarza o b 
serw atorium  fizyko-inelem ologieznego. utrzy- 
m yw onego przez rządy niem iecki i .szw ajcarski.
V\ ‘zaraniu m elin  naradom o-sncjalistycziiegi. 
przybić zył s ię '  Guslloff do partii hitlerow skiej 
w N iem ezeeb. W  r. Itlili jm iuezyia m u p a rtia , 
utw orzenie w S zw ajcarii ośrodka dla r.lem iec 
kich intrmfowyeli .cne jalisl.iw, zam ieszkałych  
w Szwycjearil. Kiedy H itler thbjąj władzę w Niem  
ezeeli sła ł się G nsdoff niejako oficjaln ym  rep  
rezentantem  narodow ych  soejalU łuw  w Szwaj 
carii.

„ S T R A C H !  li W IA R ] w  SI F M  F. I W CAł.A
LUDZKOŚĆ".

P o ilokcnsmin czynu zaniaelsiw iee oddał się 
w rece policji. Podał kim jest i oddał rew ol
w er, z klórego strzelał do G uslloffa. Oświad 
nzył, że dokładnie zdaje f.<>bie spraw ę ze swe 
go czynu i że nie nie żałuje. Nie należy do żnd 
n ej p artii, ol/s nienaw idzi liillery /m u zn to 
w szystko, eo z jego rac ji przecnodzi naród ży 
dow.-JM. W  poiegnarljiyin liżcie do m d /ln y . pi 
sauyiti w wigilie zam achu pisze, że s tra cił win 
rę  w siebie i w ca la  ludzkość i że uw aża siebie 
za narzędzie w ręku O patrzności. Najpierw pkt 
n uje zam ordow anie sam ego H itlera. Zarzuca  
jednak szybko ten zam iar, widwjc, żc nie potrą  
t‘1 go zrealizow ać. Głicc zabić G/ierinjjti albio 
G oebbelsa, a następnie pnn staje  w nim myśl 
zam ordow aniu prezydenta Senatu Gdańskiego 
G re-Jera , który w ów czas właśnie przejeżdżał 
przez Berno do Genewy. Później, gdy dowie 
dzieł się o  roli G uslłoffa w S zw ajcarii. posta  
now ił jego zabić. „K ula, ośw iadczył w śledzt 
wie, musiała tra fić  mnie i h itlerow ca1'.

1 tlSAI.F.I.l
F m J  I udwig ogłosił w am sterdam skim  (lu e ■ 

rido-V eeiiig ksia.żkę p. I ..D er Mord lii D aeos". 
D aje w niej słynny pisarz psychologiczna uua 
lize sylwetki F ran k fu rtem  i Guslłi >1 f« i zesta 
wia zabójstw u w l>avos z szeregiem  zam achów

ivi w ybH ue je d n o s łk i. P .r*c/. k arły  k siążk i fHu< 
s u w a ją  się  p o s ta c ie : G e /a r a . H en ry k a  IV . W it 
h ełm u O ra ń sk irg o , ł .iiieo tiia , A le k sa n d ra  II —  
S zczeg ó ln ie  je d n a k  ciek aw  ■ je s t zestaw ien ie  
trz e c h  za m a e łió  w, k tó r e  w y k a z u ją  o g ro m n e  po 
lobieństw,'.) do z a b ó js tw a  w Dawus. G onrudi, 

który ió w n ie ż  n a  ziem i h ciw e ck ie j zab ił p o sła  
so w ie ck ie g o  D o r o  w: .k ieg o , s tu d e n t o rm ia ń s k i  
f e ilir ia u , k tó ry  w B e rlin ie  d vk.ni .1 z a m a ch u  
n a T a la t  —  ,p aszę  i Sz. S /w  jw eb art. k tó ry  za  
.strzeli! w Pziryżu P e ttu re . >Ve w szy stk ich  ii-eh  
p n zyp ad k aeh  tleni h y la  nie o s o b is ta  ki zj w da, 
nie b ezm y śln y  mord b e z  pojntsln z a  k rzy w d ę  
w ielu.

W Y  K 0  K 
N a śro d o w en i. p ierw .-zcin p o sied zen iu  sad u  

w C liu r, o d cz y ta n o  akt o sk a rż e n ia . P r o k u r a to r
m m stm r

donmg/ił s ir  skazania  F ra u fu e te r a  ua 18 lut 
więzienia i b a n ic ję  z .Szw a jem ii pn i ii lłisriil  
kary.

W  piątek zakończył się puiees -zabójcy 
liitlerowców szw u jearsk ieb .

W czasie pizewiątu sądowego F ra n k fu rte r  
st irs il  s ię  udowodnić, że działul tnv, żadnego po 
10/11 m ienia ,  i że żaden spisek żydowski, m ający 
nu retu zauiaeli na Hitlera lub G oebbelsa  nie 
istniał. Pu zaniknięciu p zewedu sudnwr.sgH w .cl 
ka  mowę oskarżycieN ku wi powiedział prokura 
tor dr. Biiigger,  lo w e  o b ro ń cz a  wygłosił  dr. 
Gurlł.

P o  k ró tk ie j  na im lzic  trybu nał  k anton u Grjs 
sous s k a z a ł  F r a n k fu r t e m  ua 10 ła t  wiezieniu.

lim.

Przed uroczystym poświęceniem zapory woanej 
w Porąbce na Sule

i Zdjęcie n a s /o  przedstaw la widok O g ó ln y . zujki ry  w o d n ej i zbiornika w 
k tó re j  uroczyste  poświęcenie odliędzie s ię  w dniu l :’. iwo.

P orąb ce  na Sol,

m m m

Zgon Luigt Pirandello^
W  czw artek  zir.arl w R zym ie na zapalenie

płac ziufcbąycitjy d ra ina lorg  wto.>k: i .ulgi P iran  
delJo.

1‘irandcllo  urodził  s ię  28 czerw ca 1807 r. w 
( i i r g i . J i t i  «ui .Sycylii, / określi studiów uniwersy
teckich w lloiin poeliodzą pierwsze jego  p o ez je  
i przekłady. W  I 'J ( H  r. u kazu je  się pierwsza je  
go powieść „Cień -Macieja P a s c a la ” , k lóra z do 
bywa ogrom ny rozgłos i u kazu je  s ię  w wielu 
przi kładach. Pierwozy jego utwór dram atyczn y 
„L u in ier  d i  .Sici łia” u k a z u je  s ię  na sce n ie  rzym  
sk ie j  w 19I.'i r Po paru następnych sztukacb 
pisanych dialektem  sy ci l i jsk im  l ’ira<idcllo pi 
sze utwory dramatyczno o wyl»ituiejs/ym zna 
ezcuiu.. Szczegił lnie zaś o b f i t ą  1 w ó rc z o ść 'd ra m a  
tyczną rozwija  od r. PJ21, w którym  p ow sta ją  
g łośne sztuki „Sześć postaci  scenicznych w jm 
s/ukiwatiiu au tera  oraz . .Henryk IV ”. T e  dwa 
utwory, napisane w ciągu 5 tygodni, ro zs ław ia ją  
imię d ram atu rga  włoskiego na ca łym  święcie.

W  r. 1929 P irand ello  o b e jm u je  d y rek c ję  
Irzecli teatrów : w Rzymie, T u r y n ie  i M ediola
nie. W  tym  roku z o s ta je  także cz łon kiem  k ró  
lit w.skiej akadem ii w łoskie j .  Ogółem zm arły  dra 
inaturg, pozostawił w d orobku l iterack im  o k o ło  
■100 nowel i przeszio 40 utworów sce n iczny ch .  
W  r. 1904 o trzy m ał nagrodę. Nobla.

P irandello  pozostaw il dwócli synów, z k tó 
rych starszy używający pseudonimu S te fa n o  
l.imdi jest  również auto rem  d ram atyczn ym , 
młodszy zaś FauMo je s l  malarzem.

Tomasa Matm obywatelom  
Otechosłowacli

Pozbaw iony przez rząd niem ieck i  ob yw atel  
s iw i  Rzeszy znakomity pisarz, T om asz  M a n r  
uzyskał prawa oby w alclskie  w Czecliosło wacji .

M & ł ^ p  § ® € s b v §  S i ^ i f p s o i f
D w a i p o i m ilia rd a  s t r a t

W  zwiąjrku z a b d y k a c ją  Edw arda VIII —  p ro
jo k ło w a m  w m aju  k o ro n a c ja  oczywiście się n r  i
odl>.'dzjf.

Spow oduje  to, j a k  oii l iczają  5 ' pót n r ł ia r d y  
strat.

Straty  te (iotkną szereg przem ysłów : ja k  me 
hilowv m alarsk i ,  j i r b i le rs k , zdobniczy, garu 
carski i t. d„ które  poczyniły dużo zapasy to 
warów na uroczystość koron acy jn ą .

A dale j  hote.Ic, pensjonaty i  restauracjo 
londyńskie  k lórr  pr/ygolowaty s'ę na przyjęcie 
jąk, ,to 2 milionów- gości.

Nie dziw. że I .ondyn sia ł  się  w osi a (nich 
dniach tereneru dcm onslrnci  .

N um er K onta PKO W deńsklego W »J# z  
Kom itetu Zim ow ej P om ocy  B ezrohotuym  w W l! 
ule jest  79 2114. W szelkie wpłaty wolne *ą  
opłat p oeztow jfti

! ;

Osobisty detektyw hró.-a Edwarda
strzeże bezpieczeństwa pani Simpson

.•katlncziiym znaktotn icłt łACzno.śu.i z da'
O j p / y / . j i i ! '

Cal v rozdział książki pośw ięcony jest 
Polonii rtmciYkańskitj .  A len jej „spon 
tanie za ty wyru/'* tnniłowania wszysłkii  
go co jiolskie^ jaki ujawnił ,ię j>odn/as  
pjzybyciu . .n.tłorego".  j ir/vsłonił  nawel  
■—  według słów aulora —  to polężne  
wrażenie Nowctło S wia la. ktćire po/osła  
wia zau.sze na europejczyku pier\vy/\ 
ivut oka na New Jo rk  od st rony por'ii

Zwiedzając same miasto wiaz * pozo 
stałymi dziennikarzami oraz piąty —  
wolny od ogólnego pro gramu —  d/aeu 
spędzając w towarzystwie jednego z 
członków Polonii tamtejszej,  red. No- 
naes eo cliwilę spotyka się z Polakami  i 
z ta m le js /y m  żtc i em polskim, dając  
swoim wrażeniom wyraz w książce,  w 
której  też pokrótce omawia historię poi 
skiej emigracji  do USA. od Kościuszki  
i Pułaskiego począwszy.

Ponadto w książce znajduje się oh 
Sztumy dział o ł o t y s z a c h  w Ameryce z 
którymi  j tdu ak  autor  nie zdążył sie zet 
knąć,  ale których w liczhie ÓO osób spo 
tyku na „I ta torym” w drodze powrotnej  
i dla których organizuje pr/y żywym

współdziałaniu kapitana Ilorkou skiego 
odczyt informacyjny o Łotwie.

Gało-.ć książki je.st zjko?iczona k ró t 
kim rozdziałem, w którym znajdujemy  
wrażenia aulora,  jakie odniósł z zetknię  
cia się na statku ze ś. p. generałem Or-  
!ic/.-I)ia-s7,eia-m.

Ale o Nim niecili mówi sam autor.
—  ‘'...(ieiierału fiustayva <)rliflz-!>re 

.szera poznałem  w podróży ..thn oryin ” 
do Am eryki. C ała jego znam ienna o so 
ba już sw oją postaw ą na '/.ew natrr y\y 
różniala się w -wód reszty jiasa/erów  na 
statk u . T o była jedna jedyna ptc.śn chw a  
ły, k tóra słyszałem  o generale na statku  
o raz w A m ery et' z ust potsłkirli dzienni 
k arzy .,. Osolfiśeie pirznawszy generała, 
przekonałem  się. że tego rodzaju jego  
eliars.ktery sty k a n ie  była w eale p r/esa  
dzona. W  jego słow ach  i konkluzjach  
odźw ieretadłal się ostry  rozum , p a tr io 
tyzm . głębia dyplom aty o raż  inęża sta  
nu...

...nit ^ipodziowitity nieszerzęJiw y wypa 
dek, aw aria  sam olot u... zabrała Polsce  
jednego i .  uajsdniejszyeli je j  g en era 
łów

Vf. Mtó-MfeztiL

Jedyn ą wiadomnścki, ja k ą  r e j i n i b r z y  olilc j 
gają-  y  w i l lę  „ ł . o n  Vic.” w  (g - iu ic s  z ó u in l i  w j t l o  

słać', j i^Ł  ż.« pani .Simpsoii cz.njc się lat, zmę.izo 
na p e d ró ią ,  a izwitfwzęza, w rażcii i-m i .ostatnich 
dni, żc 'polo/yła się do ióżłka j z:i,mierzy v nim 
pozostać k i lk a  <ini. u n i k a ją ’ rozmów nawel z 
na jbliższym  otoczeniem.

\ViIly „tam V ic : ‘‘ jesl p  inir .slrześouy pr/er 
ta jn ą  i mundurow ą |-,-.t!k:ję. f łc iirouę osohf.slą p a  
iii Nm/pson pełni -specjalnie dolegownuy przez 
Sc u '.jud Vfi.!łl an g '- tsk i  detektyw Eeans.

DctOKtyw l e  ans, eziow iok imlndy, lecz nad

zwyczajnie w sw e j  spec ja lnośc i  wyszkolony, na  ’ 
teży do oddziiitn o c h ro n y  osobis te j  króla E-Awlir 
da. Do jego  obow iazkow  n ależy  zw łaszcza pil 
no w auk’ J>c/ą>ieezeństw-;i, k ró la  podczas w.yjaz- 
dów incognito. W  takim  c ł ia ra k te rz e  E v a u  to  
w*r.:vs/yt królowi podczas wyciecz.ki jad h lem  

Nalilin” na morzu .Srrklziemnym i o p iek o w a ł 
się nhii i, panią -Simpson w cza-sic ich sp acerów  
po wybrzeżach.

IMetkt) v, E vans  jes t  j w;ui> w Sc o t lan d  Var 
dzie ..F.eans atleta  Do pani S rapson został wy 
sian y ,na .specjalne żądanie kroki Kdwarua.

Pani Simpson w Warszawie...
1*0 jednego .z rep rezentacy jnych  hoteli  w,<r 

.szav,.sk:oli /ab lofonowyl j a k :ś Anglik zaimiw I 
a p artam enty  dly bardzo w jd jw o w e j  i gtośuej 
osoliiskiści  i/zi-granicznej. Anglik wezwał do te 
ic lomi .samego d y rek to ra  i j iros it  o dyskrecję ,  
pon ewaiż owa -zagraniczna osob is lość  przyjeżd/a 
incognilo.

D yrektor  zaąiewid o zachow aniu  tajemuiicy. 
spytat jrstna-k d la s w f ; c iekaw ości  ikto 4o taki. 
żeliy wiedzieć ja k  się w obec swego go.śca zaciio  
wać. Anglik od;towiedział J.róllco pani Srinp-

D \rektor w y d a ł o d p o w ied n ie  z a rz ą d z e n ia  w 
celu przygotowan.a n ajw sp iu iia tszy ch  a p a r tn m e n  
tów, polecił  je odpowiednio p rzy b rać  kwiatami 
* £<>> już wszystko było golowe przypomn-ało 
mu .się. iże przecie/ nie w ie tkiedy ])ani Sim pson 
przyjedzic . ( ihcąc  zasięgnąć f>c-w,nyeh informa 
c y j  dyrektor  zatelefonował do amliasady .mgieł 
skie j .  gdzie ■dow iedz a l  -się, -żc pani Simpson prze 
bywa w' Paryżu i praw dopodobnie  nie z a m ie rz a  
przyjeżdżać do W arszawy.

Żyrardów przeszedł w ręce polskie
Yąencja  PID  donosi, żc p a ra fo w an a  została 

szczegółowa umowa dotycząca sprzedaży w re 
ce  polskie  paku-tu więksizo.ści niscy,j sp akc. 
Zakładów  Ży rardów skicti. Sp raw a tn tm-gulowa 
n a  została w czasie os ta tn ich  rozmów p a r y s 
k ich  i Roussac od stępu je  posiadane 9f>.000 ak 
cy j ,  shunowiących b l i łk o  r.() proc.  ogótn odzia 
lów za sutnę 1J.0OO.OOO zl.

Równoczośnie k on cern  1’ou.ssaca zol/owiązat 
się do w ycofania  w szelk ich  swoich skarg  przed 
sądami polskim i, f ran cu sk im i i międzyuarodo

wynik k tóre  pozostaw ały  w zwą /ku ze spraw ą 
Żyrardów.ską. W  ten -sposób k o r c e m  B oussaca  
zrezygnował również z roszczeń w ysuw anych 
wspólnie - kon cernem  C. Ł C. dostawcą su row  
c ó v  dla Żyradowa. C) zaw arte j  ugodzie powia 
doinit  te legraficznie  krwicern Rou.ssaca swego 
pełnom ocnika  W W a r s z a w ie  adw. II . K orala ,  
up ow ażn ia jąc  go d o  um orzenia  wszystkich 
spraw cyw iln ych, w y co fan ia  złożonych zażaleń 
i t. p Rów nież strona p o l .k a  zrzec się rr.a 
roszczeń s ą d o w y e t i  w stosunki!  do B o u ssaca .

Odroczenie wyborów szmorządowych w Poznaniu
N. T. A. uwzględnił protest przeciwko rozwiązaniu 

rady miejskiej w dniu 25 wrzeinia r. ub.
Nadeszła do Poznan ia  wiadomość, żc N a j

wyższy T r y b u n a ł  Adm inistracy jny  uwzględnił 
pro łesi  klubu ..endeckiego przeciwko rozwiąza 
«iiu -w dn. 25 w rześnia 19Sf> r. rady m ie jsk ie j  
ni. P ozn an ia  t Orzeczenie to  zostało doręczone 
p ełnom ocn ikom  strony sk a r ż ą ce j  J a k o  n io l j  w

Na i Wyższy Trybunał Adm.nlstracyjuy wodał
wadliwe (mstępowanie władz odminist--acvj
nych.

Decyzja. N. T . A uniemożliwia odbycie  wv 
borów no w ej  Rady, k tó re  m iały  się odbyć 20 
grudnia  rb
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P. Minislęr spraw zagranicznych .1 11
.Bock przesiał do J.Łg; Narodów pcuiiższe nic 
niorirulum . zaw ierające uwagi mi bani a4 roz 
poczęiych przez: Ligą Nanodów pr.ic nad r< 
Jorm ą puklu Ligi.

W piśmie inoini /. ‘d o. IN v. rześniu 1 H A U  r. 
stwierdziłem , że Rząd Polski u wada / «  przed
wczesne sloriiiiiłowa..i< |>ro|i.uzyey j. dotyczący cli 
uprow adzenia w życie z.asad paktu Ligi N aro
dów i przttłslaw  ienia w obecnej eliwiii na pis 
mi** rozw iązań, które by mógł zalecie, izważy- 
wszy. że. zdaniem Rządu Polskiego. z.ignlinienie 
wykładni, iub stosow ania paktu l.igj N arodów , 
mogłoby l>ve dyskutowyine w spn.sab bardziej 
praktyczny jedyni, w atm nsierze politycznej 
wolnej od ciężkich trcsk  chwili obecnej.

Pndtrzy ninjac nadal len punkt wielzenia. ca  
jest uzasadnione tak .ein , że ognluri sylaiieja |m 
lityczna nic 11 d ostatecznej ew olucji, Rząd 
Polski należycie docenia pożytek w stępnej i 
ogólnej w ym iany ztlan i —  nic zamierizająe 
pr/et.staw  iac w obecnej fazie dyskus ji konkret 
nych sugestii w i  praw ie t.ikiego czy iiint-git 
m l, kołu paktu —  uważa jednak za w skazane 
w spóldziatar w sliidiaeb, prow ar lżonych przez 
l.ige Marnilnw , |> z: dstaw iiijąc up.stępu jaee
uwagi:

1. Liga Narodów pow stała i b y i a  pom yślana  
piku o rg a n i/a i ja opiera ją en się na zasadzie  
pow szechności. Zasada ta im ała um ożliwić Li 
il. zapt w iticnie ..w spółpracy między narada  
mi i «ng»*iurantnw aule im pokoju i liezpioczeó 
stw a". Niestety rzeczy wi.stość dzisiejsza je.sl 
hardzi j. n i khilykolw tek da lej: w od lego 
ideału.

W ly eli wartttikaeli istnieje obaw a. ż,e prace  
Lig; Naronuw slang sic teoretyczne i abstrak  
eyjne poitc/ius gdy .lajpnw ażnie j.sze zagadnienia  
życia m iędzynarodow ego rozw ijać się berta po 
za działalnością 1 igi.

.Powyższy sian  rzrezy mógłby narazić Ligę 
Na m m i ów na niebezpieczeństw o usiłowań prizc- 
n h ia /rn ia  jej w grupę państw , klóryęb Interesy  
uiuglyb’ pozostawcie w sprzeczności z. inieresa- 
nti inuyrli państw uir będących rzłonkam i Ligi 

Hz.,,1 'niski. będąc zawsze jiizrriw ny po
działowi światu im dwa w m gle obozy, pod
kreśla to nicbe/.pieęzeń.stwo j uw aża, żc tnużna- 
by mu zapobiec tyłku przez stw trz.cnir w aru n 
ków. spffisptjaeyrb realizacji zasady pow s/ecli 
ntiśri Ligi Narodow.

2. Rząd Polski uw aża, se zasada suw eren
ności państw stanow i iuiidninent Ligi Narodów  
len  punkt widzenia znalazł, zdaniem  Rządu 
Polskiego, n.i.jh.anlzicj słuszny i jasny w yraz  
w następującym  ustępie przem ów ienia sir >a 
niurla łl.ia rc . wygio.sznitrgo na posiedzeniu ple 
narnym  Jtt sesji Zgrom  1. Narodów dn. 11. IA, 
IMS f . :

Przede wszy .lkiin sp iccy /iijem y  dobrze, 
czyni jr.st Liga Narodów, a czym  nie jest. Nie 
jesl to naupa.istwio. ani nawet odrębno raiose  
istniejaea sam a pnzez się. jiiezależnie od panstw, 
z k tórych  sic sklatla i ponai.l nimi. W stosunku  
do państw , należących  ido l.igu które nic wy
rzekły Kię w łasnej .suwerenności pakt nie wy
m aga. aby przyjm owały —  bez udzielenia swej

Echa rad iow e

E&zutyia wewnętrzna
Z  JKZULUJ1 ie«-i o m o w i ć  w  o s t a t n i c h  e c h a c h  r a  

d . n w y e t i  c i e k a w ą  a u d y c j e  n i e d z i e l n ą  p. t. , T u t u  

j-zy nu W i l e u s z c z y ż n i ę “ . Z e  w.->z.erhnu.ir ik Iu . iu  

u t i u s c j a .  i n o ż i  j y t k *  p r / s k ł a d  p i o s e n e k  . ta ta r s  

k j e h  p o w i n i e n  b y  -1>. r a c z e j  w o ł n y .  A u d y c j e  te  

g o  r o r t z a j u .  nal t-żąei«  „  ,, r  g /1 : l v  k i w ew n ętrz/ .i e j"  

p o w u t n y  W  b>.4  n a d a w a n e  n a  e a t ą  P o l s k ę .  N i c  

w ą t p l i w i e  s łu c l in e z .e  m a ł o p o l s c y ,  e z v  p o z n a ń s c y  

w y s ł u c h a l i b y  t a k i e j  a u d y i j j  z w i e l k i m  za  ci e k  ;ik:i 

w i a n i e m .

C y k J  o d c z y l o w  r o l n i c z y c h  w y g ł a s z a n y c h  

p r z e z  w ł o ś c i a n  p r z y n i ó s ł  j t - s z cz e  j e d e n  c i e k a w y  

g ł o s  z Ł ę c z y c k i e g o  w s p r a w i ®  s z k ó ł  r o l n i c z y c h .  

O k a z u j e  s ' ć  r o c z n i e  100  t y s i ę c y  n o w y c h  g o s 

p o d a r z ;  o b e j m u j e  g o s p o d a r s t w a  r o l n e  Z t e g o  t y ł  

k n 5 0 0 0  k o ń c z y  s z k o ł y  r o l n i c z e .  M a t o ,  m a ł o !

k w a d r a n s  p o e z j i  u k r a i ń s k i e j  b y ł  d o s k o n a ł y  i 

j a k o  w y b ó r  4 j ; ,k o  d e k l a m a c j a .  S z k o d a  t v ’ k o ,  że  

o b o k  d o b r e g o  z r e s z t ą  p r z e k ł a d u ,  n i e  o d c z y t a n o  

o r y g i n a ł ó w .  J ę z y k  u k r a i ń s k  b a r d z o  ł a d n i e  fcirzmi 

w  p i o s e n c e  1 d e k l a m a c j a c h  k a ż d y m  r a z i e  k w a  

d r a n s  w a r t  p o w  ó r z e n i a .  K i e  m o m i a  n i e s t e t y  te  

g o  p o w i e d z i e ć  o m u z y c e  z |>łvl. ' N i e k t ó r e  t a n g a ,  

n i e  t y l e  n o w o c z e s n e  c o  d o c h o r t o w t w o r z ą  ów  

Sp e i  a l n y  r o d z a j  „ c h a n d r y  n a j z u p e ł n i e j  o b c e j  

d u c h o w i  m u z y k i .  ]K>.lskiej.  1 > s s t  r o i  s i ę  o d  i d i o  

t y z m o w .  W  j e d n e j  j ę k l i w a  ś p i e w a c z k a  pow ló -  

r z v t  z e  2 0  r a  y- „ M b o  b ę d z i e  b a r d z o  i l o b r z e ,  

a l l i o  b iedzie  b a r d z o  * M “ « N je  ^ d z i e ,  a l e  je.sl b a r  
d z o  ź le ,  H oz .g ło śn  e p o w i n n y  o ę ł a * z a ć  s a m e  k o o  

k u - e  n , ,  p i o s e n k i ,  k o m p o n o w a n e  w d u c h u  

n a s z y c h  ś l i c .z n v c h  p i o s e n e k  l u d o w y U i  i * u a u i  p r o  

d n k o w a ć  p ł M V .  M y ł b y  t o  e t a t y z m  s ł u s z n y  D o ś ć  

j u ż  j e j  „ c h a n d r y "  w y P C d z o n e j  n a w e t  z w ł a s n o j  

o j c z y z n y .
R o z g l o .m i u  k r a k o w s k a  w p r o w a d z i ł a  a n o n i  

m ow  e  j i o g a d a n k i  J i t e r n c k  e z n a - w o d a m i  d l a  tvy.li 

k tć i rz y  w s k a ż ą  a u t o r a .  R a d i  s ł u c h a c z e  u w a g a '  

C z e k a  w a s  p r z e s a k o l e n i e  z  l e o r i i  H t ł * a * i t r y  i  na

zgnity dt-ęj zji innych ezlunków Ligi w ja 
kirjkulwnek .^prawie dntyrząri j siiw rręm ii.śri 
tyfli państw. Lzlonkow ie l.tgi. przez .sam fakt 
należenia do niej. skrępow ani .są zobow iąza
niami, które .si m m i zaciągnęli na zasa tl/ir  paktu, 
ale nię są  zw iązani nięzyin w ięcęj Nie d /ia ia ja  
mii na skutek form alnego nakazu Ligi. leez 1111 
podstaw ie układów , w których  sam i są stu mą. 
lub trż  zgodnie z jrolityką. k tórą sam i a pen 
b a ją ".

Itząd Polski uważa Ligę Narodów za nrga 
nizaoję |VJnstw suw erennyeji j w olnyrb.

Zasady suw erenności i sw obodnej w spółpra
cy są izagt.ariintuw ane zasadą jednom yślności. 
Z jednej strony or/yw isty  111 j .s t. że I,. N. jaka  
zrzeszenie w olnych państw. |iuwinna uniknę 
w sw ej działalności wszelkiego niiesz,i 11 ia się 
w spraw y w ewnętrzne sw ych członków z. d ru 
giej strony żadna d ecyzja nie mogłaby byt- uzi 
wzięta w slrisunku dn jakięgukulwiok państwu  
bez jtg n  zgotły i wsjmlpeaey. Itząil Polski nie 
przestaje uronić lej tezy, k tóra  jest jedną /. 
zasadniczych w ytycznych jego polityki z, igr a 
iiiezuej.

;t. Pakt Ligi Narodów opiera się na równo  
wadze trzech Czynników lirzpicnzciislwa. a initt- 
now icic: na g w arancjach  bezpieezeństwYi. na 
praciiAłirze pokojow ego znialw iattia spneów 
nraz na zapobieganiu wojnie. Te tezy czynniki 
są bardzo st isle ze sobą zw iązane. W szelka 
ptoka zm iany ieli obecnej rnwuowugj stw arza
łaby pow ażne niebezpieczeństwo dla Ligi Na 
ritilów kturi j |;od.‘di» wy niiigly by w len sposób  
zostać n aruszone. W oln e tego, że widoczne 
jest zarysow ujące się wśród ę/Jonków  Ligi Na 
rodów  ogólne diiżeuie do nie ru /.-.zeir/ a u ia  gw a 
ram  ji lH‘Z p ie e z e ó s tw  ii i do n ie  zaciągania nc- 
wyeli znlinwiązau w tej d z ie d fc in ie . t ,,b ,l ,v  b a r

dziej wskażemym nie iść w kierunku ro zszerza
nia zobow iązań członków Ligi N arodów  w 
dwóch po/osialy eh Ozieo/ i 11 aeli hez brania poil 
uwagę zaeliniliząeej niięilzy lymi trzem a czyn
nikami ściślej „żujeinnej zależności.

W sposólt ogólny niiiżn.i pustawić pytanie, 
czy byłoby w skazani zw iększanie w jakie*|~ 
koiw iek ilzio Izinie znlmw iązań ezionków I.igi 
N aiodow . których sw oboda d /i.d an ia  je-t już 
bez. porów nania liardziej ogruuiezim a od lej. 
jaką m ają jieuistwa nię będące członkam i J igi. 
Dopuki Liga Narzutów nie będzie m iała możnoś 
ri zapew nienia swoim  członkom korzyści, które  
stanow iłyby rzetzyw isty  cl.wiw nlent ieli zobn- 
wią/żió, dopóty należałoby się bardziej liczyć  
z tą nit-rówituśeią zobow iązań inięi:lzynarodo- 
wyeti któiYi jest rliarok terystyezn a dla jiołoże- 
niu państw , itależąeyeli <lo lagi Narodów i nie 
n aliżącyeh  ik> niej i nie należałoby pogłębiać 
lej merów naści przez dążenie dn rozszerzenia  
zobnwiąizań członków  l.igi N arodów .

4. Poza rozw ażauiaiiii natury ogólni j nad 
wielkimi zagirtlami ustrojow ym i l.igi Narodów  
It/.ąd Polski |>ragnąlby |tit|lkreslle znaczenie, ja  
kie przyw iązuje ilu roii poszezęgólnyelt o rg a 
nów Ligi. a w szczególności do roli urzędników  
sek retariatu . Itząd Polski porusza tę spraw ę  
dlatego, ze bardzo często organom  Ligi. o 
zw łaszcza sek retariatow i pov ierz,ane są prace  
przygotow aw cze, na k tórych  opierają  się de
cyzje polityczne l.igi. W ydaje się więc R ządo
wi Polskiem u, iż. byłoby pożytecznym  zbada 
nic. czy urzeefniey, powołani dn takiego zadania  
nil* powinni m ieć odpow iedzialności ściśle o g ra  
nici/nncj. a n i/e l; dotychczas.

J O Z E F  BE< K 
Minister Spraw Zagraniczny eh

Obwieszczenie Rektora U.S.B.
1 1  l i m .  11:1 i n u r a r h  U S T ? ,  z o s i n ł o  11- 

n i i e - z c z n n i *  o . g l o s z f n i ć  r c k l o r . i  w s p j r t -  

w i t *  w y k ł t t f f ó w  i 1- w i n z f ' ń .  I r e . ś c i  n n s t ę p t i  

j;i< oj:
Senni na |xvsi«d*<ł*ihi dnia 10 grud  

nią r. b. iu*hv>alit nic seznawiac wykła
dów i t*yvif,z.j*it w l niwci-sytecic StoffńiB

I J a i o r p g o  p r z e d  N o w y m  R o k i e m .  
lió w  i to c z e .ś n ie  z a s  z w r ó c i ł  s ię  d o  l 'a  

n a  M i n i s t r a  VV'R. i O l* , z  p r o ś b a  o  p r z e  
d łu ż e n i e  w y j ą t k o w o  o k r e s u  p ie r w s z e g o  
t r y m e s t r u  r o k u  a k a d e m i c k i e g o  1 !hlt»-;$7, 

W Ł  A  D N  S U  A  W  J A K O W K  b  I 
R e k t o r

Komisja Budżetowa Sejmu
przyjęła u su n ę o dodatkowym budżecie

\ W ISZ-AW iA ( P a t )  —  D z i s  j t o d  p r z e w o d n i   ̂ p r o j e k e i e  rząr l  wy.ni o 2 0 0  ly s .  z l o l y e h .  I j .  dn 

e l a e i n  p u U ą  Ś u  i d / h i s k u  g o  o d l i y l o  s i ę  p n s i e -  i k w o t y  U,iO l y s .  z ł o l y e l i

d z c n i i *  k o m i s j i  l t u d ż .e t o w e j ,  n a  k t ó r y m  p r z y j ę t o  j \ n s l ( * p n i , *  j ) r z > j ę ł o  łruz z m i a n  p r o j e k l y  11-

U ł k a  p r o j e k t ó w  u s t a w  o  d o d a ł k o w y c h  k r e d y -  s l a w :  1 ) u krcy.tyeie notlatkowynt na sum ę
lach mi r. 1WK6-87.

Dtnższa dyskusja  Un.zyla się and pro jektom  
iislawy o doilalkowym kredycie v, w - n k o ś c  2 

111 Mionów złoty cli na j iumae przy z,.i w ieraniu 11- 
klatló., konw ersyjnych w ierzytelności ro ln i
czych . Chodzi tu ti to. ze 111 i ni o" t alkowi-lego 
wyczt 1 pania kredytu jirzew iil/.iaiii go w hudże 
c ie na r. P.liłti-SI n!i pomoc fiiMUŚDwą dla m 
st v l iu;y j ,  zawiera jacy eh nktnily k on w ersy jn e  w 
zakresie  wierzytelności rolnicz.ycli, co powoduje ,  
iż s k a r b  pańsiwa zalega wobec ins ty lucy j  wie- 
rzyeielskieli  z wypłatą przy padając.yeh m na 

leżno.ści.
Ze względu na  konieczrpi.ść niedopuszeze 

i .ia  do utrudnień w działalności in s iy ln c y j  kre 
d ytow ydi p r o jc k iu jc  się o lw arcii  kredytu do
datkowego w wysokości 2 m ilionów  złotych na 
pokrycie należności  skarbu państwa z tyluiu 
ns iawow ej pomocy odsetkow ej przinle wszyst
kim dla cen tra ln e j  kasy  spółek rolniczych. 'A. 
dyskusji  podnoszono konieczność p rzy jśc ia  z po 
mocą i innym lago rodzaju  ins ly lu e jo m , a nie 

tylko k asie  eętitralnej.
Pd w yjaśnieniach , udzielonych przez w ice 

m inistra  skarbu ]i. l irodyńskiego ko m is ja ,  na

202.2i)0 zl. na zwiększenie v.ydatków na straż, 
graniczną w związku ze s lw irrdzonyin zwiększę 
niem się przemyli!  poprzez le ien  W M
Gikiii-.ka. 2) o dodatkow ym  kredycie w wysn 
kniśei l.li!l(l.2:tr> i/.lotyeh na u tw orzm ie dt.oeii 
kom panii rezerw y policyjnej, zwiększenie eta 
łów of.rerów  policji o  5 n ad k o m isa rz ;, 10 ko
m isarzy i 10 podkom isarzy o raz  u uzupełnienie 
taboru meeluinie/.iiyiMi środków  lokom ocji Pnli 
e j ; Państw ow ej.

d) O kredycie  dodatkowym 1111 sumę 210.000 

złotych na podwyższenie w ydatków  eętilirttnej 
kom isji przy WBizowe j. Zwiększenie lyeli wydał 
ków nastąpiło na skulei zakazu przywozu wię 
ksze j  ilou*i arlyl.ulów, aniżeli pierwolne zar/ą 
dze.nia określały.

NabKtżeAstwo żałobne
za spokój duszy ś p. wice
wojewody Dziewałtowskiego 

GintOwta

W c z o r a j  o g o d z .  9  r a n o  .1. E .  iks. l Ł s k u p  M i 

c h a l k i e w i r z  -w Ik o ś e i c l e  ś w .  J a n a  o d p r a w i ł  n a l m  

ż e ń s l w o  źa łok in p  z a s p o k ó j  d u s z y  s p. z m a r ł e g o  

o n e g d a j  w  \\ a r s z a w  ie  w i e e - w o je w i o d ę  w i l e ń s k i e  

go  K a z i m i e  rz a  ( i m l o w l  • 1 )ziew a l ,L i w s k i e g o

Na n . i b o ż r n s l w i e  o b e c n i  il jyłi p r z e d s t a w  i e i r l e  

w ł a d z  n d i m i s l i r a r y j n y a h .  m i e j s k i c h  i w o j s k o  

w y c h ,  o r a z  r c p r e z e n l . , n e i  w s z , s t k i r h  w a r s l w  s p n  

ł e e z e ń s l w a  w Ł le ń sk  e g o  w ś r ć i d  k t ó r e g o  ś .  p.  w i 

e e - w o j e w ó d a  D / i o w n l t o w s k i .  m i m o  o s t a t n i o  s w e  

go  k r n l k i e g o  u n a s  p o h y l u  du ł  s ię  p o z n a ć  z j a k  

n a j l e p s z e j  s l r o n y .  w z b u d z a j ą  k u  s o b i e  pow

s z e c h n y  s z a c u n . k  z a r ó w n o  ze s l r o n y  w ł a d z ,  j a k  

i o g ó ł u  m i e j s c o w e g o  s p n ł r n z r u s l w a .

i Norbert Garlicki
p fzydentem m. Łodzi

W  z w i ą z k u  z  w y z n a c z e n i e m  p i e r w s z p g n  p o  

s i e d z e n i a  r a d y  m i o i s k i c j  w L o d z i ,  w i ę k s z o ś ć  

s o e j a l i s l y c z i n a  u s t a l i ł a  d.-l in i l y  w me. i, t n d y d n -  

■lów n a  w ł o d a r z y  m i i . s l a .  1’ r e z y d e ą i l e m  n r i n s l a -  

z o s t a n i e  p.  N o r l i e r t  B a r l i r U i ,  w i c e p r e z y d e n l a m i -  

pp .  S z e w c z y k .  W a l c z a k  i D r a l w a .  , .T h in d * ‘ n i e  

w y p o w i e d z i a ł  s i ę  r l o t y e h e z a s  *\ s p r a w i ę  k a n d v  

d a t u r .  S i r .  N a r o d o w e  z b i e r z e  się* n a  n a r a d ,  w 

l y m  l y g o d n i u .

Adwokaci polscy vysi%pil> 
x lwowskiej Iiby A dw oiacilej
W  przedNtniu pierw szego zebrania nowo  

w ybranego zarządu  Izby A dw okackiej, ukaza
ło .-.ię ośw iadezenir 9  adw okatów  Polaków , iż 
7. powodu stałego nieuwzględnianiu ieli żajtiau. 
eo do w iększości polskirj we w ładzach lwov 
skiej Izby A dw okackiej, zniiiszeni są usunąć sic 
od dalszych p rac zarów no w radzie ądw okar  
k irj, jak  i w  sądizit* dyscyplinarnym . M anda
ty za trzy m ają  jedynie adw okaci P olacy , wyłam 
ni do N aczelnej Mady Adw okackiej.

Rezygnacja członków łódzkiej

N a znak  protestu , przeciw  n ic uwzględnie
niu przez walne zebranie Izby Adw okatów  w 
W arszaw ie k and yd atury  łódzkiej do Itady Ad 
w okaekiej. kilku udw okatnw , ezlunków KARPA 
w fanlzi. zrzekło się m andatów  w debgiatur/e  
i w k om isjach  delegatury.

Wzdłuż i wszerz Polski
\ aw < *t ś m i e r ć  ie li  n ie  f o / ł ą c z y b i

W nroholiyezu rozegrała  się ws-lrząsająca Ira 
gedia dwojga tnlodych ludzi. Mianowwke 20-let 
ni K. Łopatka,  urzędnik p o w iaiow cj XKO.. zre 

w nioses posta Ucbiekiego uchwal .1 ezolui |i dukowany os la tu io  za pewwe nadużycia oraz  jo 
Ireści n as tę p u jące j .

groda. II

..Sęjni stw icrtlza, że projekt rzątluw ) usta 
wy o dodatkow ym  kredycie na pMMHt przy zu 
wieraniu układów konw ersyjnych w ierzytelnoś
ci 1 nl111ezye.il n ie . w yczerpuje potrzel) z tym  
zwiątz.utych a slanow i iylku ezęśe w .slftsiinku 
0 0  istniejących potrzeb i istnieje konieczność 
tbdszego prelim inow ania w iniiiri; uzyskania pil 
krycia jeszcze w bież. okresie budżetówy 111. pn> 
ji-l tu o ilalszi 111 dodatkowy 01 k ri,l\eie nu ee.le 
pninoey ])rzy ziiwieraniu uktadów konw.rrsyj- 
OiytAi w ierzytelności ttolniezyeh" .

Na j)okrycie  kredytu w wysokości 2 miiio 
nów złotych stuzy wplala do skarbu państwa z 
lasów państwowyrh w* kwocie 1 m iliona i z nto 
iio jiolu tykniiow ego w kw orie  1 n.i liona.

Następnie kom is ja  przyjęła pro jekt  m.lnwy 
o dodatkowym kredycie na pomni dla gospo 
ilarstw  ro lnych , dolknięiyoh k ieskami żywiolo- 
wy-nri, pod wyższa j a r  sumę zaproponowaną w

g o  n a r z e c z o n a  2 4 -let .n ia  J .  L o c h o w n a .  a h s o l w c n l  

k a  s e m i n a r i u m ,  u i e  m a j ą c  n a d z i e i  n a  p o b r a n i e  

s i ę ,  p o s t a n o w i l i  p o p e ł n i ć  s a m o b ó j s l w o .  

O b o j e  p o s z l i  d -a lo ko  za  m i a s t o ,  z w i ą z a ł  s ię  

p a s e m  i r z m i i l i  s ię  w n u r l y  D n i e s l r n  Z w ł o k i  sa  

m o h ó j c ó w  w y ł o w i o n o  p o  k i l k u  d m u c h

A r o s z t i tw a i i ia  w śritc l k o m  11 i r s t ó w .
W  tiii.  ś r o d ę  p o l i c j a  p o l i l y e / n a  p r z e p r o w a d z i  

la w W a r s z a w i e  p o n a d  10 re w i z .y j ,  a r e s z l u j ą e  22 
o s o b y ,  p o d e j r z a n e  o  d z i a ł a l n o  ć  w y w r o t o w ą .  ■ ^

U n i w e r s y t e t  g ó r a l s k i .
W  N o w y m  T a r g u  s l a r a i .  om  m i e j s c o w e g o  k o  

ta LSI . o t w a r ł y  zos-lal P o d h a l a ń s k i  I n 1 w e r s y  

lei  W i t - j s k :  d l a  tm d n o f c i  i g ó r a l s k i c j  z p o h l i s k u l if
w io.s.ek. 

J u ż  p i e r w s z e  w y k ł a d y  . z g r o m a d z i ł y  p o k a ź n ą  

l i c z b ę  s ł u c h a c z ó w .  ( I ł ó w n y m  c e l e m  u n i w e r s y t e t u  j 

j e s l  w y k « jr t 'a łc a o * c  s a m o d z i e l n y c h  d z i a ł a c z y  k u ł  i

t u r a l n o  s p o ł e c z n y c h  k t ó r z y  p r o w a d z i ć '  b y  d a 

l e j  m o g l i  p r a c ę  o ś w i a t o w ą  w sv yc.li w s i a c l i .

U z iiH in o w s k i  z w o ln io n y  z  aresS etn .

A n i s / l o w a n y  p r z e d  4 - n ia  l y g o d n i a t n i  p o e t a  

c t t ł o p s k i  M a r i a n  O o c l i n o w s k i .  z o s l a ł  o n e g ć z i j  

d e c y z j ą  s ę d z i e g o  ś l e d e z e g n  z w o l i . i o n c  «  arcs/ . lu  

o d d a ’)) d o  c z a s u  r o z p r a w y  p o d  d o z ó r  p o ś l e  

r u n k u  p o l i c  ji ,w  L u ź n e j .

Z jgniłe  j a j a  n a  p r z e d s t a w i e n i u  
, .U y r i i l i k a “ .

W  c z a s i e  g o ś c i n n e g o  w y s i e p u  . . Ł y r n l i k . i  W a r  
s z a w .s k io g o '  w l e a l r z o  - m i e j s k i m  w S o s n o w c u ,  
g d z i e  g r a n o  . . K a r i e r ą  A l f a  O m e g : " ,  d o s z ł o  w so 
b o l ę  d o  d ć m o n s l r a c y  j .

V.’ p e w n y m  m o m e n c i e  / g a s ł o ,  n a  s a l i  \>«al 
ł o  a  .. g a l e r i i  p o s y p a ł  s i ę  g r a d  .z jgniłyoh j a j .

W Ś r o d  p u l i l i t  zno.śc i p o w s t a ł . )  n i e o p i s a n a  p a  
i n k a .  l a n d z i e  z a c z ę l i  p o ś p i e s z n i e  o p u s z c z a ć  s a l ę .  
k i  te ż  p r z e d s i a r y i e n i c  p r z e r w a n o .

P o l i c j a  z a l r z y m a ł a  ' k i l k a n a ś c i e  o s ó b .

NAIKZYCIE MUZYKI
udźldłr Ic-kcyj GRY NA FORTEPJANIE

Ceny p rzys.ąpne. — 
ul Jag ie llo ń ska  8  m. 22 godz. 4—6 pp.
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Zaciąg ochotników
do oddziałów obrony narodowej

Przed k i lku  4n'ami, donosiliśmy o obwieś/ 
czeniu p. M in is tra  Sp raw  W o js k o w y c h  o znc.ią 
gu ochotniczymi do oddziałóyy obrany, naroilo 
w e j  i powołaniu na ćwiczenia lezeryyy J  > ipiri 
ków arly łeri i .  W c z o r a j  w oprawie te , rozplaka 
towano w m i e ś c ie  szczegółowe oowioin-z  nia.

W  kilku s ło w ach  przypot i namy że. t j  :a 
ciąg dotyczy mężczyzn urodzo i\cli w l i tach  
1916, 1917, 1918 i 1919. S, powołanie na 6 iyg /d 
niowe ćwiczenia rezerwy ■izeregoweów r n e rw y  
grtylerii  ilekkiej ; c iężk ie j  oelio ,aikóis

Powukinicm -objęci są  rezerw <ę> i o 'hu tn icy  
(przedpob(.rowi),  sam otni,  pozbawieni pracy, 
zrzeszeni w ró żnych związkach przysp. wojsk.,  
ja k  . .S lr ,:elec“ . /wiązek Iharcerski. T -w o  ..So 
kół“  i in

Kandydaci winni zsdosY1 sic do reyurtraoji w

swych związkach w czasie  od HI da 17 grudnia 
r. h.

W szyscy kand ydaci  winni posiadać lec ty 
niac ję  liezrohotnego względnie odjiowie I ne za 
.świadczenie z gminy jrfżeL chudzi o  be/eidio'- 
liycli wiejskich nie re ji- ,t inwanve!i  przez. 1 'un 
dusz Pracy.

Kzij.nd\ daci  o chotn icy  i [V.'ł/ed|;o!:or.)yvil Izo 
sianą powołam w p.crwszych dniach ‘ !yi./n 
1937 rnkn od oddziałów, gdzie bedą j ioddini Ji i 
dariin komisji  poborowej.

Powołani,  kand\.l..!ów do < id/.iałóyy iliro 
ny narodow ej ja k  i na ćwiczenia n  zerw;, rlo 
|intków artylerii  nastąpi w pVferrązy eh i l i ć n  a 
.sli eznia roku 1937.

Wszyscy zainleri  suwani szczegóły znaj  Ją  > 
aliszacli.  k lore  zostały ]iiż rn/klejone w nre-ś 
cie.

Zmiana rozkładu jazdy
na kolejach wąskotorowych

W sku tek  s ła b e j  f re k w e n c j i  p o dró żn erh  na 
kolei w ąskotorow ej M)W O >55 IFr . l  A V KO 
B V Ł X IK ,  zosta ją  z dniem 1 5 gnudnia h. .*. OD 
W O L  IN Ii POCIĄGI Nr. 3355 i 3357 oi.iehodząre 
z Nwo-Sii .ęrian o godz. 17 m. 20, i 19 in. 26, 
do Swięciaii oraz  pociągi Nr. i 3358 odclm
dzące z Jswiecian do Nowo Sw ;ęcian o godz. 
18  m i. 32 i 20 m . 22. *>

Rów nocześnie  z dniem 15 grudnia br. zmie 
nia się rozkład jazdy poriągów wąskoi jrow  yi ii 
które będą -kursowale według nastą-pującegi roz 
kładu:

Pociąg  Nr. 33*53 odchodzący z Nowo - Swie 
cian do Lyntup o godz. 9 m a .  45 odchodzić lię 
dzie o godz. 19 min. 31.

Pociąg Nr. 3359  odchodzący z Lyntup do Ko 
hvln i, o godz. 15 min. 1(1 odchodzić będzie o  
godz. 21 min. 28.

Pociąg  Nr. 3360 odclimi/ą y z Kobyla I, da 
b v ”i4»p o godz. 0 m. 10 odchodzić Irydzie o godz. 
O m. 30.

Pociąg Nr. 3354 odchodzący z Lynlnp do 
Nowo Śyyiąrian o godz. 5 m. 12. odchodzić hę
d.zie o godz. 3 ni. 30.

Powyższe zmiany udngadniują połączenia z 
K o b jln ik iem  dla podróżnych jadących  z 55’ ilna 
|iociągiein Nr. 711 odchodzący m o godz. 17 m. 
40, oraz  s k r a c a ją  iloty liozasewc zbędno pr».s'oje 
pociągów w ąskotorow ych na sl.,c ji  w Śv. ięcin 
nach  o 4 godz. ; na .stacji w l.yntupacli o 1 godz. 
42 min.

Na co chorują w .Wileńszczyźnie
tym 6  zgonów) gruźlicy 13 odry, 11 płonicy* 0 
du m  plamistego, po 7 „ s p a d k ó w  ldonicy. 
krzlu.śca i ospy w ietrznej,  po 6 wypadków dum 

1 brzusznego i gry py, 3 róży i po I wy padku za 
Ja g l icy  zan o to w an o  96 wypadków, 25 (w każenia  połogowego, wąglika i drętwicy karku.

Inspektor lek arsk i  sp o rząaz ił  wykaz z a rh o  
rowań i zgonów na ch oro by  zakaźne  i inne, 
w ystępujące nagm innie  w czasie od 29. I I .  do 
5. 12. rb .:

Patrol ochotników lwowskich przybył do Warszawy 
z szabią dla Marszałka Śmigłego-Rydza

U ic g d n j  przy (pyl do W arszaw y patro l b. M ało p o lsk ich  Oddziałów Armii Ochotnicze j ,  niosą- 
cv w darze dla M arszałka P o lsk i  Śmigłego l iy d za ,  pam iątkow ą szablę zdobytą -na wrogu w 
1927 roku. P a iro l  w składzie 8 -.miu szeregow ych  pod dowódzlwcm chorążego rezerwy W ła 
dysława P o b o r s k ie g o ,  został powitany w Vk 3-go Maja przy Muzeum Narodwcni przez 
przedstaw icieli Uederaeji P SO O , Z w. 1U zerw is tów , oraz rim Nithiiaiia imieniem Obrońców 
1 \\owa. W najbliż.szych duineti, na s p e c ja ł - n e j  audienc ji ,  szabla zostan o wręczona N aczel
nemu W -Iil/nwi przez palrol.  Zdjęcie nasze p r z e d s ta w i ł  palrol w raz z szablą  dla Naczelnemi

W o d z a .

P O / / I B F
Bolesław  Narwo,isz. m-c w si  K ien a  P a  pleń 

Ską, gin. Szumskie j,  zam eldow ał p o lic j i  że yy 
dn.u 5 lun. * skutek nadm iernego napalenia w 
piecu spaliła się  częściowo jego łaźnia. Po.szko 
dowany ob liiza  straty n a  zł. 2;50.

W  kol. Borsuki ,  gm. dnkszyckie j ,  pow. d/l* 
śuieńskiego w dn. 3 lun. wskutek nadmiernego 
napalenia w jiieen spaliła się łaźnia A leksan
dra T a la ro n k a .  -

W nocy z 5 na 6 Inn. w sm o ła m i Nadieśn.r l-  
wa W ile jsk iego  w Nowym Kiirzeiieu. gm ku- 
rzenieekie j ,  jiowstnł ]iożar. Spalił  się budynek 
Nadleśnictwa warlośpi al 3(1(1 i wagi dziesiętne, 
deski i inne przedmioty wart.  zl 2 0 0 , nalożącc- 
go dn d z ierż a w ie  l.o,jby Malosowa. Pożar po
wstał nujprnwdnjmdóJKiie j wskutek nad m iern e
go napalenia w piecu, wskutek czego zapaliły 
się deski budynku.

5 bni. ok o ło  g 21-e j  w kol. (P lan ó w  u a. gm 
nowo polioskie j ,  w pow. brastaw skim , wskutek 
nadm iernego nap alenia  w pipru podczas su 
szenia lnu spaliła się łaźnia, muszy na do tar 
eia lnu, len i 3 ch o m ąta ,  własność Nieumona 
Maślakowa, l,tórv obliczu straty na zł 595.

H Ę J R J Ł K  S P O R T O W *
Sprawa Cejzika

K rakow ski  O Lrcgo— Związek Lekkoatletycz 
ny zwrócił  się z .referendum dn poszczególnych 
oknygów w sprawie za jęcia  przez nie stanowis 
ka odnośnie  wypowiedzenia posady trenera 
I ’Z1 A p. ( .e jz ikowi-

KOZL \ otrzy mał dolycliczas odpowiedzi od 
4 okręg ó w , z k tórych  dwa (warszawski i pom or 
ski) -wy powiedziały się za a k c j *  Krakow a w o- 
hronie  Cejzika.  natom iast  okręgi poznański i ślą 
ski |Kiwstrzvmują się od wypowiedzeń...  sw ej 
opinii,  u w aża jąc ,  że je s t  to wy-lącznie sprawa 
pomiędzy pracodawca. —  1’Zl, V a p racobio rcą  
Cejzikiem.

W k ró tc e  spodziewane są odpowiedzi od pozo 
s la łch  okręgów, przvtem o kręg i:  łódzki, b u ło s to  
ckk  wileński i lwowski m a ją  poprzeć stanow is
k o  Krakowa.

Kraków  rhce być organizatorem 
mistrzostw Polski

Krakuwski Okręgowe Związek I .ekkoatletyez 
nv stara  się o  przydział dla K rakow a leikkoatle 
tycznych mistrzostw Polski w roku 1937 W  spra 
wie te j  KOZL \ wystosował pismo do PZLA. po 
w o łu ją c  się  na obietn icę  udzielona pod śyin 
wziględem Krakowowu na ostatn im  wiilnym .zgro 
mad zeniu PZLA.

Niedawno dokonany* rozdział m istrzostw  Pol 
ski na najbliższe lata przewiduje o rg a n iz a c je  mi 
slrzostyy Polski w Krakow ie dopiero w . 1940.

Jut bieq narciarski 
w Zakopanem

Dzięki s p r z y ja ją cy m  iwarurJkom zimowy m te 
En roczny sezon narciarski  w Z akr pan.un został 
przyś[iiesz<iny.

Po skokaeti  n:\reiaskieli ja k ie  odbyły się w 
ubiegłą niedzielę na Kasprowym, zipowiedzuiny 
jest na najbliższą niedzielę pierwszy bieg n a r 
ciarski. . Nadto już w sobotę nadi hodzącą. a więc 
o 10 dn; wcześnii j niż zapossiadano, nastąpi w 
Zakopanem  otw arcie  toru łyżwiarskiego i h o k e 
jowego na m:vł\m sładionie nrzy ni Kościuszki.

0 mistrzostwo świata' 
w hoke|u lodowym

W  dniach 7— 17 lutego b r  w* Londynie ro/e 
grany zostanie turnie j  h o k e ja  lodowego o m i
strzostwo E u ro p y  i świata.

Ju ż  dziś d o  mistrzostw- zgłoszono szereg d ru 
żyn europejskich , a ostatn io  wpłynęło zgłoszenie 
Norwegii. Przygotowałjąc swoich zawodników 
do tego trunie ju  Norwegia zamierza przeprowa 
dzić sp ec ja ln y  trening dla 20 swoich hokeistów, 
a następnie wysiać ich na dodatkowy trening na 
14 dni do Londynu.

Norwegowie po raz pierwszy startować: bedą 
w tak wielkiej  imprezie.

Sport w hJhu wierszach
T rzy k ro tn a  bolonder-,ka mistrzyni olimpijs

ka Iłii Maslen-Broe-k ustanowiła w lyflh iluiaeii 
nowy rekord  bryty jski  w pływ^nmi pa 500 y. sly 
lem doyyolnym, u z . s k u ją c  wyn 1. 6 :21.2  sek.

Jl: .. *
Nięmcy zdecydowali n < rozgryw ać w roku 

1937 mistrzostwa Niemiec w b agu leśnym.
W  mo.yyyacji  podano, 'że wbrew o c z ek iw a 

niom  bieg łun nie tylko nic  w płynął lia polopsze 
nie yyynikćny długodystansowców nieinieekieh 
lecz nayyet spowodoyy.nł peyyni pogorszenie.

Ąt t>

Niemieckie  b iu ro prasoyye of ic ja ln ie  kom-ii 
n iku je ,  że w dniach 5— 12 września 1937 r. rozc 
grany zostanie ipo raz 4-ty szosowy bieg kolars 
ki W arszaw a —  Berlin.

*** ^
V\ tabeli pierwszej ligi angielsk ie j  na czoło 

wysunął się Sunderland po ostatnim zwycięs! 
wie nad drużyna B r im b sy  5:1.

Znany tenisista am erykański ,  specja lista  gry 
p o d w ó jn e j  Hunter,  k tó ry  w ostatn ich paru la
tach g ra ł  w zaw odow ej grupie T ildena ogłosił  
obecnie  bankru ctw o, pozostaw ia jąc  przeszło 
1,25 miliona dolarów długów.

W latach 1927— 29 Hunter renrezeniował Sta 
ny / jednoczone w turnieju  o puhar Davisa.

Bokserzy  C W S  yyyjrżdżają na niedziele nad 
chodzącą do Białegostoku, gdzie rozegrają mecz 
towarzyski z rep rezentar-ą  miasta.

k)niżyna C W S wyjedzic yy następującym

-kładzie : W ieczorek  T/piński, Całka. Cią/cla 
Smic-ch i Ambrnzik.

A :i:

Lekkoatleci  niemieccy rozegrają yv dn 22 
sierjHiia 1937 r. mecze międzypaiislyy oyv-e jedno 
eześnie na pięciu iron iach .

1’ ieeiyyniknnn Niemców będą: Ausli aey Luk 
senitmrg. II rhuidiu. C.zei liosloyy i r ja  ; yyreszcie 
Polska.

Program  zagrane-zny leilckoallcloyy* niem ee 
k ich  na rok przyszły* żapoyv,ada se* bardzo boga 
to. P o z a  w ymienion yyyżej spolkaniam i rcp 
i czentac.ja Niemiec rozegra:

14 sierpnia meez z \nglią w I-<iiidvnin, yy lip 
cii z F r a n c ją  yv M onachium, a poza tym niemioo 
cv lckikoaticci  yyczmą udział w m ędzy nnrodo- 
yyych mistrzoslyyach .Anglii.

* # *
W  dniu 12 hm. Berlinie rozegrany zostanie 

na t o r  ze Dcutsolilian-dliałlc niiędzypanstyyoyyy 
mec.7. amato.róyr kolarzy Wtocli  i Niemiec.

* H: to
55 nadchodzącą niedzielę l-ozcygrany zostanie 

w Paryżu m iędzypaństw owy mocz ,piłki nożne j  
Jugosłayy ia —- F r a n c ja& Sfi *

55 nadcliodzącą niedzielę w Biuhipeszcic ro 
zegrany zostanie m ędzv])aMslyvoyvv meez b o k 
serski 55’łocb yi 55Tegry.

» * *
W  Houston (stan Tc.yas) octSi-do się d oro cz

ne yy-aln-e zgromadzenie an ieryk aó sk ie i  unii Iek- 
kootlelyez.nej. Na m iejsce l is lępu jąw go prezesa 
Brnndage yyybraiio na 10 stanoyyisiko iMalioneya.

Zabytki w pow. wileiskim
\5’ g m in ie  ż o d z i s k ie j ,  p o w  w i le j s k ie g o  d o ś ć  , tćiyy, d z id  i  tp .

55T m ie jscow ości  Dwbok. u w c j ic iń  do m ie jczęsto spotykane są ślady życia p r c b 's io r y c ’ iic 
i go na lycli -terenach. J . l id no ść  zna jd u je  -licraz ' scoyycj kapliczki izlnżone są -dwa kam ienic ,  zna- 

rozmaite przedmioty z t jnlsi  kaniienn e j  yv po lezione yy gm nie -żodziskiej. ,j nkrątgły-mi yyyżlo 
stnei loporkoyy kamiennycli  ikamienovdh gro- 1 bieniami naikis-z-tałt duże j  niisy (l'at)

Nowe czytelnie-świetlice Macierzy
A k a d e m i c k i e  K o ł o  P o l s k i e j  M a c ie r z y  Szk ol  

nej- yy 55’ i ln ie  o r g a n i z u je  noyy-e c z y te ln ie  —  śyy ict 
lice yv poyy W i le ń s k o  T r o c k i m :  yy M J F C f l -  
N \( 'H  I W il l . F B M S Z K A C H

(izytelnie —  świełliee zaopatrzone zostaną w 
h ib lio lec 7l;e dl.a pracy samokszJałccnioyycj, gry

św i e t i b o o w e  o ra iz  d z i e n n i k i  i c z a s o p i s m a .
Po/atcni prelegenci Kola Akademickiego Ma 

cierzy yyyglnszać będą na terenie łycli yvSi pre 
lek c je  ośw iatow e / przezroczami. Picryysze p,re 
lekc je  odbi.dą się yv sobotę i niedzielę 12 i 13 
b. m

Nieostrożny strzał spowodował śmierć
Wl dn. B bm . o  gudz. IB  M ikoła j  .Stankie

wicz, lat  24, m -c  zasc. Skw arcuw lia ,  gm. m ir 
ku o s k ie j ,  w y jm u ją c  z u k ryc ia  nielegalnie  posła 
n i n ą  strzelbę przez nieostrożno -e 'p o w o d o w a ł

strzał,  ra n łą e  s łę  w o k o licy  serca ,  w skutek rze 
go zmarł. S trze lb ę  m yśliw ską, p m rh  i śrut za 
kwestbuuiwano-

5Ve wsi J e ż ó w k a  gm. judzkiej tegoż pow. 
w dn. 5 b m .  prayydopodobnie yyskutek z a p ró 
szenia ognia przez dom owników spaliła  sic sto 
dola, cłileyy-, 2 kroyyy, tnd ia j .  koń, pasza  dla in 
wentarza i narzędzia rolnicze Gabriela Tcrcn-  
lieyy-a S traty  yyynoszą około 1.060 zl

5\rę avsi IV iekie, gin. m io rsk ie j  tegoż pow. 
yv rfu: 6 bm. spaliła się łaźnia Grzegorza Kruka.

> lnu. oko ło  godz. t ł  yy m a ją tk u  Mańkoyyiczi . 
gm. hi u/doyy.kiej ,poyy posła  yy-, kiego) spaliła 
s ię  oliioyna. za mieszka ta przez 5 rodzin służby 
majątkoyyej Cezarego Hellera. Pożar pirwstsł 
yy rzas ie  pieczenia rtil ba jnayyd .podoluiie wsku 

| tek złej izolacji  pieca od ściany. Dom Dył irbez 
męczony na sumę zł 5.870, lecz poszkoilnyyany 
oblicza s traty  na 7.1. 2 0 .0 00 , a lo ze yyzględu na 
to. że yy budynku spali ła  się pewna ilość zboża 
i urządzenie mieszkalne •> n-ilzin.

| Znaczki na p&moc 
zim M ą  

w kasach kolejowych
Od dnia 21 -grudni? rb. rozpocznie się ,piz,- 

daw mię z-aac-akoyy na pninne zimową we yy.szyisl 
k-ieh kasaeli  kolojoyyyc-li na terenie ealego ))an 
.slyy.i. /n.iezk; sprzedaw ane b u lą  pr/y wszyst
kich lóletacli normalny cli i ulgoyyycli jcdnnra 
zowych. droższy cli od 2 zl.. przy biletach pow 
rolnych dro-ższyct' od 4 zł., przy biletach yyy 
c icezkowyeli śyyiątocz.nyrli. 10 dnioyyycli i ,poyy 
ró tnych liarciarsk cli drożs"vch od 4 zł., priv  hi 
le tach odci'iko\y y cli lygodninyy y i li. miesięcz.nyc.h 
szkoinycli i H-lipnCnlo-wyoh dreższych o d  2 izk, 
biletach okr-jgowycli i narciarskich na 1000 '  
2500 k-m. przy biletach biur podnóży książecz- 
koyyycli i zcszytoysyc.h jiożądana m inim alna yvy 
sokośe do liro w ot nej- -ofiary yyyn-osi In 10 gr. z„ 
-bilet yy- cenie od 2 do 10 -zł., 20 gr  za 'bilet, 
droższe nuż 10 -ził., 30 groszy za bilety  ob on am cu 
Inyye ok-ręgoyy e i narc iarsk ie

Pr/T nadawaniu bagnetu i przesyłek ekspres 
sow ych dobroyy-olnn ofiara  wwiosi znaczek za 
10 ,?r. jeżeli opłata przcyyozoyya przekracza 5 
zł. lub gdy przcyvóz odbywa- się bezpłatnie 

/yv-n>hiione l-u są między ;,n. czasopisma, bro 
.szury i książki, przy przesyłkach toyvarowvch 
jiożądana nnn.inalna dobrowolna ofiara ywno.si 
10 gros/y od każdych rozpoczętych 10 zł. prze 
yyoź.aego. /yyolnionc są przesyłki mleka i pie  
ezywa-.

DEKORACJE ŚWIĄTECZNE 
WITRYN SKLEPOWYCH

wykonuje grupa absolwentom Wydziału 
Sztuk Pięknych Pracownia. 3 Maja 9—10

obronie interesów palsitcb  
na Dzninle

5V r w ią z k u  z m a j ą c y m i  s ię  r o z p o e z ą ć  n a  
Dźyyinie r o b o t a m i  o k o ło  budoyyy bvdrooletktxoyv 

n i yy m ie jsc o y y o śc i  ł o t e w s k i e j  K e g u m s m o ż e  z a jś ć  

koniee-zno.ść w s tr z y m a n ia  na pew ien  rzits wszel  
k eg o  m e l in  na D/winie.

5 V s t r / \ i n : i n i e  l t i c l i u  ą , ,  i . ) i w i j i i »  m o g ł o b y  11:1 

r a z i e  ' l iu le jszy e i i  e k s j i o r t e r ó w  drzeyy.a , i k o r z y s l a  

j ą e y c h  iZ L k ź w in y  j a k o  d r o g i  M i r i l n c j  a a  jioyyąiż- 

l i e  stra-ty.

T o  Jeiż I z b a  Ha-adloyya B a ł t y d k o  - S k a n d y n a w 
ska yv 55'i lnie yvy*suyvająe poy> v/sza o k o l iez n u se  

zyyróeiła s ię  do yyłaśeiwyeli yytadz z p ro ś b ą ,  by

e.zinvaly a b y  w szelk ie  p o s u n ię c ia  w ład z  ło l c w  

s k ie h  yy* k ie r u n k u  u n i c n i e h o m i o n i a  -splayyu na 

D ź w iu ie  b y ł y  pr-zod ty m  u z g o d n io n e  z y.łaseiyyv 
m i  wład-Mmi-, a p o śr e d n io  i i n s ty t u c ja m i  poi 

skim i.
- v -«
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„Gwiazdka" dla 3500 bezrobotnych
^ V t  € j r u t t  ‘ u  M ip . n i f e t f  r o z d a  9 0  t o n n  mmm%ęH b9 11  i o n n  s ł o n i n y  

* * P ó l  t o n n ą j  m i ó s z a n U r  I c a u / u u / o - c i f f r r o i c / e /
P o d w t e e  posesji  przy ulicy Subocz. gdzie 

i ii ieizezij  się biurn fu n d u s z u  1'rucy, r e je s t r u ją 
c e  i sk iero w y w u jące  be zrob otn y ch  do p rac y ,  z« 
lega sta le  *  ciągu dnia szary  bezbarw ny Łkiin, 
m apozór f legm atyczny, p rzy j ia ju u iie j  n ie a a ją c y  
o k a z j i  „do in te rw e n c j i "  j>oi icj<n nt o w., który w 
g od zin ach  urzędowych ,.chodzi j a k  wahadło 
k o lo  bram y )K> chodniku.

H u m  ten, rozniiy zwykle ma zwarte grupy 
-o tacza jące  w ymownych kolegów po nieszczę 
óciu. ożyw ia się j zb i ja  w )0a* ę gdv

T.a m urze ukaże sit- ja s n e  ogłoszenie  z kolum na 
<ni n»zw isk  .szczęśliwców, którz; od ju t r a  IilH 
z a  p a rę  dni pó jdą  ma ro bo tę .

—  E i .  tam czytać  g łośno! — Krzyczą e 
k tó rz y  zepcbuicci  a(J ty ia  , ściśnięci ze wszy 
s t k . c h  sl wn nie  mogą uf« doeisuąc -się do „pa 
j i ie r k . i '  ani do jrzeć  jego treści.

Jedi ii ze s to ją c y c h  n a jb l iż e j  .p ap ierk a"  urn 
j-u podnoś;  w iedy rękę do góry i prowadząc 
ą,aU:om po wierszach w ykrzyku je  n a z w isk *

—  Antoni Kowalski, Michał l ’vrze>vski...
i  Simonie ogłoszenia tak ie  co raz  rzadziej po 

j a w i a j ą  się  na murze.
Skończył  się sczmi publicznych loliót  i n n e  

« ty e y jn y e h :  rozpacząl się; okres  zimowy i porno 
.cy doraźnej .

S PR A W A  ZGNH.YCH K A R T O F L I .

Podwórze przy ul. Subocz jest  swego ro 
•dzaju .-gielilii w iiioamości be-.rol*>lnyeli” .

N a jak tu a ln ie jszą  spraw ą o s ta tn ich  dni bvlo 
ro zdaw nictw o ziemniaków j ząpowiedzianu 
„ g w ia z d k a  dla be zrob otn ych " .

P isa liśm y przed paru dniami o tym, ż? dc 
iegaoja  bezrob otnych złożyła wojewodzie  m e 
m o ria ł  z SłOłt oodpi.sumi.

Narzekano na zm arznięte  k i r t o i le ,  które im 
w yd aw ał m ie jsk i  kom itet  i za k tó re  potrącano 
m zaro b k ó w  ceny ry ukowe-

,.L.ielda b e z ro b o tn y c h "  pierwsza wiedziała 
o  w szczętej a k c j i  i m em o ria le  oraz o załatw ię 
imi te ; spraw y przez Fundusz Pracy .

—  t\ 3 *m n n u H  p o tr ą ce n i*  a wydane kar  
■Sofie ń t form o w ał n a s  jeden z bezrobutny eti 
—  Prow adzi  się  teraz dochodzenie. I ‘o  tym za-  
•dla tych, którzy o*rzvmali ziemniaki zgnile, po 
trącen ia  będą zjiizone.

Potwierdzenie  te j  -wiadomości otrzym aliśm y 
•także z „ofic ja lnego źródła" .  Ty tko z tą korek 
tą .  ie. cześć  be/roi,oLnvch otrzym ała  prze 
m u l,  m e t  vv ,1-odze Uariotle, a nie zgnile. —  
K ażde *n a  sw oje  zdanie.

Be/.rn)>otnym jo z d a n o  już 040 ton zti minia 
Jiow Na składach z n a jd u je  się  jeszcze ‘JO ten. 
Przezna. 7.0110 j t z początku dla punktów żyw
no ścio w ych . Potem  zaś, gdy kom itet  zrezygno 
-wat z " o r z e n ia  swoich kuchni  (aby un iknąć 
-dodatkowych w ydatków), postanow iono i te rc 
sztę rozdać. Ma *0  nastąp ić  w d niach n a jb l iż 
s z y c h

Kartofle  dla be zrob otny ch  pochodziły z 
nwiu-.b źródeł:

z m i r r  *>p»łevznyeh, zebranycli  na terenie 
•woje."odsrtwa w i4a»akiągo i now ogródzkiego — 
(razem ,">40 top) oraz

t  t »  “ W  " ,  przeprow iidzotncli  przez F .  Pr.
.za go.ów kę na ryn kach  w ie jsk ich  obu tych wo 
j e w o b z t w  (o20 ton),  k tóre  z tych źródeł dostar 

c z y ło  k a r ło f l  Prz emarźniętyc)i,  zdaje  się  trud 
OTO będzie ustalić.

j a d ę  d o  H i s z p a n i i ,

Z podwórza wąskim  korytarzem  wchodzimy 
H o p o ko ju ,  w którym  długa k o le jk a  czeka 
przed drzwiami k ierow nika. Godniny przyjęć. 
K ażda  ’ •■dziestu kilku osób  niesie

rHbmfeę i rozgoryczenie.
Gd dwóch mii -ięcy n jc mogę o trzy m ać 

p racy-  S m le  odsyła j ,  —  „  j irzy-z łym  tygodniu,
. j lb o  za k i ln a  dni. K ierow nik  musi zrozum ieć,

p„w.etrzem długo nie wyżyję.

_  A ja  musze m ie ć  zaświadczenie. E k s m i 
t u j ą  -mmc

_  \  j a  do HLzpa-nii jadę W eso ło  tiun te 
raów, młoda, czerstwa kobieta i śmieje

n ió w i  O p r y sk l iw ie

r a z
Kię.

  pan i  i tu w-esoło
m ężczy zn a ,  M ojący  za  m ą

_  A p a «  c n c*  i e b y®  Płakała .  L *  by nie 
■wystarczyło W o tę  .pośmiać się.

,7.a chwilę jed n ak  w  gabinecie  k ierow nika 
iplaczc i d o s ta je  spazmów. mówiąc, o  swej wieł 
k l e j  biedzie- i sy tu a c j i  bez  w yjścia .

O dbyw a się teraz  k w a li f ik a c ja  bezrobotny c), 
•do po m o cy  doraźnej. S p e c ja łu  kontrolerzy w 
w yp a a K a c h  wątpliwy0*1 sp ra w d z a ją  na m iejscu 
.-zamieszkania 3y ł» a c ję  bezrobotnego, ub iega ją-  

się o tą pomoc.
—  D o tych czas  zaikwaUmow a o «  tło pouw er 

d o r a ź n e j  K&M  P r z e w a ż a . , . !  w tym b e z r o -

h n lu i ,  o b a r c z e n i  l i c/ n y m i  ro d z in a m i .  Pruci*  

b w a ł i i i k n c y j t i f  w d a ls z y m  civj?>i I r w a ją .

W  ty ch  s p r a w a c h  p r z y j m u j e  k i e r o w n i k  hiu 

ra.  U z a s a d n ia  a l b o  c o la  uiliu..\vę p o m o c y  d o r a ź  

n c j ;  d e c ) rd i i jo  toż n ie r a z  o  p o t r z e b ie  z a t r u d n ię  
n ia  w p ie r w s z e j  k o l e j c e  ze względu n a  szc/c 

g o ln ie  c i ę ż k ą  s y t u a c j ę  m a t e r i a ln ą ,  w k l ó r r j  

z n a j d u j e  *się ]>etent.

„GWIAZDKA** Dl.A ID ZISOKO I \ YCH.

N a jh a r d z i e j  zaś  a k l u a ln a  i a b s o r b u j ą c ą  urny 
sfy l>(‘zro i joU łv c l i  j e s !  i lzis s p r a w a  ,.«\v!a/Uki 

dla b e z r o bo tn y ch * * ,  k t ó r ą  pr/yg to w u je  M ie js k i  

K o m i t e t  P o-m ocy . N ic  je s t  to  n a z w a  , . o f i c j a ł  

u a “ (t. zw. „ g w ia z d k a * 1...), w ic iu  jcuś bc/.robol 
n y c h  w y m a w ia  ją  z p e w n ą  ironia., j e d n a k ż e  

m o ż n a  j ą  p r z y ją ć .

„ G w ia z d k a 1* b ę d z ie  p o le g a ła  na r o z d a  wini cl 

wie m ąki,  słoniny, m ieszanki  lM>vinvo-euksow**j 
i drzewa opalowego.

W  c ią g u  g r u d n ia ,  a p raw d o p o d n lu ik *  przed 

D o ży m  N a r o d z e n ie m ,  b e z r o b o t n i  z a k w a l i f ik o w a  
ni do p o m o c y  d o r a ź n e j  o t r z y m a j ą  ś i i i t u i o  n a  

iiidriuę po 2ó klg. m ąki, i! liJg. .słoniny. 1 klg. 
mieszanki krtw pwo-eukmw ej i wiciu z nieb po 
i nitr. f»7/i‘śe. drzewu nri opal.

N a le ż n o ś ć  za  t e  p r o d u k ty  k a ż d y  z mich od 

p r a c u je .

l in/cm Komitet -Miejski wyda oko ło  90 ton 
m ąki, okuto I I ton słoniny, ukuto i pół tony 
miesza n k i ka w o wo-cukrowej.

Drzewo dla b ezrob otnych  k .m ii le t  otrzyma 
z D yrekc ji  Lasów P aństw ow ych, k tóra  of iaro  
wała go -l tysięcy m etrów  .sześt. —  1‘owstała 
o b ecn ie  coprnwda pewna trudność z dostawą 
drzewa, zn a jd u ją ceg o  się  w lasach, do W ilna, 
jednakże należy sądzić, że I). U. J\ ułatwi Ko 
milotowi transport.

T a k  będzie wyglądała pomoc d oraźn a w na 
turze dla bezrobotnych, ob arczo n ych  rodzina 

ini.
’ ł»e/robotn* sam otn i  zaś. zakw alif ikow ani 

do pomocy d oraźne j ,  będą skierowani do istnie 
ja cy  eh na ter c-nie mi a s-ta sp ec ja ln ych  kuchni, 
gdzie o trz y m a ją  obiady. A kcja  ta rozpocznie 
się za kilka dni. Obiady to t rzeba  będzie odpra 
i ować na ro bo lach  publicznych w mieście .

\Y bieżącym  tygodniu na ro bo lach  wszelkie 
go rodza ju na terem ie W iln a , prowadzanych 
przez Fundusz Pracy , pracow ało oko ło  CiOO 
osób. W  przyszłym tygodniu zaś od p o nie
działku liczba ta powiększy s ic  do 1400 osób .

Dziś więc na ogłoszenku łi. wywieszonych 
na murze ju zy  ni. Su bocz, z n a jd u ją  s ię  nowe 
kolumny nazwisk, odczytyw ano na głos przez 
jedn ego z bezrobotnych, sto jącego w tłumie n a j  
b l iże j  „papierka* '. Wł/OD.

Zdjęcie przedslaw ia f iagiiienl a k c j j  p ro p a g a n d o w ej ,  p ro w adzo ne j  jirzcz harciMzy na rzecz
zbiórk i  odzieżowej.

Do Wilna przybyło
na pomnik

W Lycli dniach do Will i*  nadeszło <i 
wagonów ]>ł\l g ru nt o w y ch ,  wykona  
nęcli przez art rz.eźb;i»Tja Kunę, kloty,  
jak wiadomo,  jest projektodawcą  i wy  
konavct j  pomnika Mickiewicza w \\’i] 
nie.

6 wagonów graoitu
Mickiewicza

PJytJ te. przeznaczone na budową  
pomniku,  s ą  na razie zwołone do ogród 
ka Orzeszkowej,  gdzk przeleżą aż do roz  
poczęeitt robót.

mtjWfższych dniach spodziewane  
jest nadejście nowych Iransportów

Zbiórka książek dla wsi
Akademiek v Koło Rozw oju  ni IW i lnsJ 

rriołi rozpoczęło Jia t e r c i i c  m. \\r.i!na .ik>;j>; zbie 
raaiia książek kl&re.będn » j io rn om n e ji iu  z cen 
tralą Towarnyst .vi '{  >*>.•.i jn  /  ęal  WAcnoc n.cb 
w 'Warszawie w y si la n e  -na, teren mojewóóz.lw 
wijeiisltiego -i polcslkiefjo. O l ia ro Ja w c y ,  którzy i  • 
o h cą  ipoprzeć tę ak c ję ,  .no^ą ritrts/Jnć książki 
pod niiżej podanym adresem  'ab  zawiadomić p ‘ 
s e n n ie  Koto Akadem ickie o  m ie ;o ę j  sd ebrn n ia  
książek

Akademk-kie K olo  wysyła spec ja ln e  druki <io 
W ’. Dyrektorów G im n azjów  i K ierow ników  
S zkó ł  z ,pr< śbą o podanie do wiadom ości wy 
eliowanków, którzy  by  mogli ofi i 'owa j  zet po 
trzetone jnż im Iksiążki, tak n icz i  pł ie dla wi 
łebskie j  i po lesk ie ;  wsi.

Dyżury Koła o d b y w ają  s - j  podczas feri i  B o  
żego Narod/en a raz vv tygodniu w ezw artki od 
gotłz. 18 d o  20 e j  w lokalu Stowarzyszenia Tech 
nlkón, Polskich, ul. W ile ń sk a  4.1 
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Ze śmietaną do miasta
Ciii Ady kuiirk ciągnie z u .-obij drabiak , nala 

dowatiy lasia zkain ze śm ietan ą  i Ini aiymi wo 
r e c z sa m k  j i t łn y m i śuszonyeh .senkow. Konik 
bjeg-lie  a ’ z ,za •'Niemenozyna z fo lw arku Melo 
n y , by  w Walnie w-laśeicii l  jego m ógł  spienię 
ż\s przygotowany przez żonę  towar,

Konstanty Stefanowicz
j est  mężczyzną rosłym , ja k  dab. W  c z a r n e j  ba 
r-uricy wygląda okazale .  P o d k r ę c i  wąsika i za- 
c.zyna rozmówkę.

- Co słyeliSć  na .-wisi?

—  N> dobrego. T o  samo, c o  i w mieście. 
Ludzie .-.iarżekriją. ale jakoś ż s je  się, ot przyjo 
dzie człow iek  raz w tyilz.eń do m ia s t* ,  sprze

I da śmietan i .ser i jadzie  nazad do sw o je j  iia

I )>.v.
—  A  d z i e c i  n i a c i e ż

—  V c,ze<muż miało ieli nie Kyć Jest puno 
rzku. Aly p o eice ln  «z nieb to rządnej. W etiacie 
jest  e/woro: dwie córki i dwóch chłopców. Sta  
skrli troelia pomaga w jiohi j  przy cl iacie, a 
młodszy Kazim ierz to tylko patrzs i nie wini 
co z niego wzrośnie.

—  A czem u c,(>rck 41 ie w ydajecie za m ąż?
K ody posagu nie  m am  Bez posagu chłop 

ry  na wsi dziewczyn nie c h co  b r a ć  i tak  19 
letnia M arianna siedzi w d om u i m atce  poma 
gu, a m ło dsze j  Irenie  jeszcze n e  w głow ie mąż.

Nie b io rą  b e z  posagu?
Nu tak. Co i  panie .  Trzeb a  ziemi dać ka

\vn!t-k i I js iąeów  k .lka dołożyć, a n ie  m a  z cz-e 
go. \ po diugie z-iaezysia ło i d i ło p có w  o d j  
wiedmeli trudno znachodzić.

—  L ,  p an ie  'K o n stan t} . J a k  to lak, żeby* oa 
ws ni<- było chłopców. Niech .tylko córeczka p o  
szuka, a pan niech nie przeszkadza, to na pew 
no znajdzie i. będzie szczęśliwa

—  Powiedźcie mi,  panie  Konstanty, j a k  czy  
sio przyjeżdżacie do W ilna?

— B az  w tydzień to by  w u j u  obowiązku w „e. 
a czasem to i częście j .

1 tal, wciąż ze śmietaną i z seru m i?
W ożą ja  już -śmietaną do miasta  20  lat. 

Obrzydła już tą robota .  aJe kiedy trzeba.
—  I ciągle n a  Luki&zki..?
—' ja  m> Luk bziki nie jada . Mam swo

ieli s ta lcch  ludzi, którym dostarczam  M i m  Ł 1  
łia j i.mstwa : k ilka sklepów, k tóre  na m nie  cze  
ka jon. Jeździ! j a  przudy na Łukiszki, a l e  l a m  
nad toż trudno .sprzedać'. Cena to może i tcp&aa. 
ale nie wygodnie, b o  i in e jsco trzeb a  p ilno w ać 
i koniowi nie dobrze.  !

—  \. ięc -nacie stałych klijentów W a sz e  pro 
dukiy powinny być bardzo dobre

—  J a  tam ni.i  y im. W ie  n .o ja  baba . Musi 
co wodv do mleka nie leje a dc, śm ietany in d  
nago świóslwa • 1 ię svpie. Ludzie w W iln ie  g a  
da jon co dobra.

—  I ile tak pieniędzy w.eziecie do dom u?

Itóżine bywa. D aw nie j ,  j a k  pienfondz był
tanazy, to by w ało  co wezsnie .się z setka zło 
tych a i więcej nieraz, a le  teraz to słabo, k o io  
•>0 zł., a pienn;dz} trzeba, bo ó żywiołom *rzeb« 
kupow ać poszoru i czeladzi duc jeść .

—  A ja k  jes l  7. ziemią? He m ac ie  h e k ta ró w ?

Swojeli  to ja  m am  0 hektarów a .nadto jesz
eze wynajini.j> 4 .>, Dzierżawa droga, a le  t rzeba 
plucie, bo trudno z własnej  10 krów w jik a rm it .  
Ziemia. nasza poszła w parce le  T era z  lepiej je s t  
żyć. D aw nie j  to na tych szn urach  łru d n o  bv*o 
z ogrodami, a dzieciom zawsze co ś  ch ces ia  d a ć .  

t e r a z  ja  zasadził 20 pinów jab ło n i  i g ru sz  a 
kilka odkupił od brata ,  k tóry  poszedł geąpoda 
rzyć w i ina strona.

—  A radio m a c e ?
Jest  raoio . J a  to bardzo nie ch c ia ł  ttg<» 

radia zaprowadzać’, b o  lękał sie, i e  w rmacie 
nikt p ra c o w a ć  nie będzie. Dzieci prosili  i  w y  
pro»ili. W ydatek to znaezysia  nie ta k i  wie&s. 
60 gr.  n. esięcznie, a ap arac ik  tez nie dużo k o u  
tował. a dzieci  sh icha jon .

—  A co co slueJiacie?
—  My wszystko słucham y. Chcieliby wio- 

Ozhć o  wszystkim
—  Go znaczy o w szystkim " •
N-u tak znaezysia w radio tego nie m a. e0  

nam potrzebne. My cbcię liby  usłeszeć. że na 
świecie lepiej będzie.

- -  A gazety czytacie?

—  J a  to m e  czytam . Nie miał  j a  czasu uau
czyć  sic czy tac i pisać, lb .ieci  m o je ,  j a k  c o s ta -  
non gazety od księdza, to czy ta jo n ,  a le Ja  n i c  
wiem, czy m ó w *  oni prawda czy nie. Kto ich 
lam wie?

—  Macie  więc r o z n  wkę, panie K on stan ty  
Widzicie jak  dobrze, ż e  dzieci u m ie ją  cz y ta ć  i 
pisać T o  w .elka rzecz. One nie zg: ną nao św iecie .

—  J a  tu rozumiem, że nie  zg n ą ,  b o  1 ziemi 
Jiaw alck  jest ,  a le  d aw n ie j  lepiej było Mnie 10 

ytrż obrzydło  życie.
—  D laczego ob rzyd ło ?  Musicie b y ć  szic.zętti 

wi. MhcT  dzieci  zonę i gospodarstwo n z żoną 
pewnie w zgodzie ty je c ie .

■ - Czemu nie. rozumiesie. że w zg<>d/ac
—  Nie b i je  was p rz e c e ż ,  jaik czasam i byw r

co ?

—  Nie, co o n a  tam  miałab; bić. Byle  b y łob y  
za eo w-jpie. Nasz ca ły  zarobek ta śmietana,. 
Trzeba zbierać  pieniądze ,-ia podatk

—  A He płacicie?
l a k  że b }  nie sk łam ać, to będzie ze dwie- 

selki razem
—  T o nie duż.o.

—  Dużo to nie^je&t, ale son inne wydatki. 
Trzeba o az ien ie  kupować. B u 1}- spraw ić wszyst  
k im. Zapałki, sól,  k aras ina  cu kru  idzie duż-c 
Ot zbierze się itego do kupy a- śm ietan a  irnaczy 
sia k o sz tu je  .1 ,zł 20 gr  kilo , a s e r  80 gr.  Pud 
kartofl i  .>0 gr. T rz e b a  zb ierać  grosz  d o  groor* .

—  Nie n a rz e k a jc ie ,  pan ie  K onstanty.  Są .  iu 
dzie, k tó ry m  g orze j  powodzi się  w życiu, a są  
zadowoleni jeże p rz y n a jm n ie j  m ogą pracow ać.

n o n s ta n ty  po dk ręca  wąs ka t spogląda n  
konika.

—  Cóż za  6  godzin u jd z ie c ie  już w douru
—  Można b y ć  i  prędzej . Jeś l i  puszcza konia  

coby sam  szedł to  i  godzin m u ro w anie ,  ale z 
batem  je ch a ć  można i za trzy godziny b y ć  -w 
chacie.

—  A co wieziecie  dzieciom z m ias ta  ’
—  Dziś to a i c  ,fm nie przyw .oza. Nr y ;h a j  po 

czeka jon  -śu-.ąl. Może na B o ża  Naród lenia trze 
ba będzie cości  i kupu'.

—  A pa mi'" ta jc ie  o  iżonki
Cłiłop wgramolił  s ic  d o  dra.b uk W z ią ł  l e j c e  

w ręce i cm oknąv szy polechat  w- s tro aę  N»e- 
menczyna. J .  N
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W i e ś c i  i  o b r a z k i  z  k r a j u

li, lecz rzadcy geście
p o d  s ł r z e r f t f j  n i e j s l r ą

Wioska:  b i e d a ,  słaba ląćłhóść ze 
św iatem . Czas j m n ie  wolno, nikt -ię nie 
śpieszy, chyba lałem, gdy prfcfcy wbrótj i 
jeszcze robota pogania.  1 o niedziela i- 
dzie ktoś do kościoła,  co wtorek jodzie 
kilka o.,ób na targ do najbliższego mia 
steczka. Lla-y w tygodniu v tU jx  idzie do 
gm iny i zabiera pocztę. Czasem któryś  
chłopak przyszli* : st z wojska,  najc/.ęś 
-ciej jednak nic nie ma,  Wieś mało daje  
zarab iać urzędom póczU>jvyrn, Piąle  
przez dziesiąte pr />cho.J /ą  różnymi dro  
gam i wieści z szerokiego > wiała.  Często 
proste wydarzenie wygląda jak basit 
fantastyczna,  lak je ubrata fantazja opo 
w iaduc/.y wiejskich. Kilka razy do roku 
k rążą  złe v iesei o w ojnie i o końcu śwaa 
!a ,  bo te rzeczy najmocniej  przekuwają,  
uw agę wieśniaków. Opowiadają <'/.asem 
wprost nieprawdopodobne historie,

Jedzie ktoś na jarmark.  w\daj.  '» gr. 
na najtańszą gazetę i z wielce tOumuiją  
cą  miną przywozi len . .ktillinalin na
bytek'  do wsi.

P r / y c h o d / ą  wieneóas gospodarze,  
kto,, bardziej . gr amotny"  e/yta.  a ręszla 
słucha z wielkim n am as/e /eniem .  nie ro 
ziiiniejąe czasem dziesiątej części tego. 
co napisano C z y t a j ą  w-zystko:  od deski 
do deski, a potem biorą jedni od drugich  
i czytają gło.uio we \\tasnvm domu.

Jesl wlenczas temal na kilka dni: .11 
bazeńi pD/.tić " ( zesto zgłasza się len 
lub ow do ii.iue/yciela. żelu pożec/.yć  
gazelę:  mo/.e bye nawet /  przed tygod
nia. In kilka dni nie odgr\wa żadnej ro
l i .

'Ludność wiejska leskni do gp/.H\. 
odczuw a Srak pisma dost rsowanego do 
zainteresowań i po / 1011111 cz\lelników 
w iejskich. D obra i tania gazeta, k tóra  
by potrafiła znaleźć diogę do ch at. m o 
głaby na wsi spełnić bardzo doniosłą ro  
ly wychowawczą  i kształcącą.  U rudniki  
by postęp wtórnego analfabetyzmu.  
Przy dz.isiej' /ych warunkach gazeta dla 
wioski je->t luksus64i.  na K t ó r y  pozwolić  
można lv!ko w wielkie święto.

feszC/e w ięks/ym  luksusem i b a r
dziej niedostępnym  jest radio.

I l e ż  ono potrafiłoby wnieść radości 
i zdrow ego pow iew u do n a szyc h  z mred 
biinyeli wniosek. M arzyć o nim m ogą tyI 
ko najśm ielsi, kupie nic potrafi nawet 
stosunków o zamożny gospodarz.

denta za nogi i począł zwierzać się ze 
swoich marzeń o radiu. Pan Prezydent  
wzruszy!  sie i dał wieśniakowi 100 zł, 
na aparat  radiowy.  Od lego czasu ante
na dumnie sterczała nad słomiana strz;  
chą chatynki .  Gospodarz wieczory całe
spędzał 111 siuchainti  
szych Iron.

w tesc, z naj

Bywa,  że nauc/.vci«J ma własne ra

dia:  wtenczas nie może pozbyć się gości 
co przychodzą wieczorem:  ,.1’anok po 
slucbac r-ulzio"....

G azeta i rad io, to dwaj w yczekiw ani 
z utęsknieniem  gośeie, którzy jednak  
aby In to się eenią na to, żeby tak z.i 
pan brat"- w ejść pod strzechę wjeśnia- 
e /ą .

W itold Hiidziewdez.

/* ludności v  pow. postawskini n:e ma Chleba
/  wielu miejse.owośei pow iatu po

staw skiega nadeliiMlzą w iadom ości o bra  
ku żj ta i chlebn u w łaścicieli m niej
szych gospodarstw  rolnych Howuoezes 
nie da je się zauw ażyć znacznie m niejsza  
podaż zhozji1 na iniejsimw > 1 1 1 rynku, ro  
.spowodowało podniesienie ern  na żyto  
do 18 zł. za kw intal. W edług lniarodaj 
nycli infoemae.y j około ‘511 proc. ludno,ś 
et rolnej w pow iecie pozbaw inna już jest 
całkow icie elileba i odżyw ia się praw ie  
wj łącznie ziem niakam i.

Iłów nież odczuw a się brak słom y i 
siana, eo sjiow mlow ala gw ałtow ną w y

przedaź bydła 1 n ierogacizny, na które 
ren y  znacznie spadły.

N ajbardziej upośledzone są pod tym  
względem tereny gm iny kozloW skiej i 
w oropajew skiej, a także cześć gm iny ko 
byliiickicj i postaw skiej, gdzie klęska po 
suchy latem  1 h. poezyi ;la na jwiększe 
szkody.

W ytwe-rzona sy tu acja , zdaniem  ta  
ehowyeb kół rolniczych , w ym aga inter 
weneji w ładz, zw łaszcza w kierunku za 
opatrzenia rolników w ziarno na za 
siew .

Utrzymanie dla biednego dziecka 
w rcdzineclt policjantów

Pragnąc przyjść z pomocą  najbied
niejszej d/ialwie wszy Sty i iinKc jonariu  
s/.e policji w powiecie wjlejskim. drogą  
dobrowolnego opo(l:ilkow:mi:i się. w e>ą 
gu kilku miesię ry zgrom olzili znaczne  
f u n d u s z

Z tundus/.itw ty-ch zakupiono obuwie 
i ciepłe ubrania dla kilkudzó-sięein n <j 
biedniejszych wo jskich dzieci. oraz zor 
g a n / o . , a  110 w ro/.matlycli -mie jscowoś-  
eiaełi punktj  dożywiania dziatwy.  Orga

n M i  M n

mzaeją dożywiania i rozdawnictwa o- 
dzieży zajęły sie lokalne placówki . . iło 
slziny Policyjnej .

Godną podkrt denia jesl również ini 
cjaływa lego rodzaju,  że w niektórych  
miejscowościach każdy polie i.mł da je w 
swj ui domu pilne ulrz\ manie dla jedne 
go ubogiego dziecka Akcja la znajduje  
duże uznanie i /■rozumienie wśród spo 
łeczeństwa.

m m am m m m m am m m m m am m m m m m am m m

Whejka paw.
—  N A R ESZ C IE  J E S T  D O B R E  Ś W I A T U * .

Przed ja k im ś  miesiącem  W U ejka  unieruchom iła  
wła.si.i t-leUlr-ow nie i przeprowadziła prąd / 
Miiłodeczna. Jn k .ś  czas światło było niżej w: l:el 
ki e j  (krytyki, o l e c u i e  je d n a k  j« . t  już dosyć d o 
brze. W  porównaniu z poprzednim vłanem (gdy 
korzystano  z w la .n e j  elektrowni) jest o (ylc le
piej, że z prądu m o.Ua k orzystać  rnrze. całą d-c 
ł>ę. so m a ogrom ne znaczenie  dla radioslucha 
czy, fry*.i«rów ik aa. i wur«7,hi:ó\v -Kous/any cli 
prądem.
S w o ja  e lek trow iea  nie hySa w sl .eiic  zaspokoi, 
wszystkich potrzeb miasta ,  gdyż wytwarzała za 
mal.t energii. Ulice U.nęty z reguły w mroku, » - 
becuic zaś muga. lice zapalone wszystiki. łjitifr 
nie. J e d .n ie  światło 7  elektrowni v,»lrjjfitu- j b i 
lo nieco jaśn ie jsze .  Przypuszczać jednak należy 
iż e lektrow nia w Motodceznie zechce zaspokoić  
wymagania swoich klientów i Ł [dzie dążyć do 
ndosiko na leń.

W  lazie  gdyby przewody elektryczne zos ta ły  
uszkodzo.u , Wilcj-ka je s t  go*owa w krwr.doj c h w i
li w .'korzy s'av własną elektrow nie, do czasu u 
.u.-liecia przeszkody,

Knn-lrukl z Molodecznem / siat  zaw.oTy na 
a lat. Po upływie lego czasu albo zarząd miasta- 
zawrze n o n ,  kontrakt,-tul)  też rozbuduje  i urn 
ch om i w.asną elektrownie.

RÓŻNICA CEN W  W ll  KJC l I K IRZ H Ń  
j (.1 W  o.sUUnirh c/asaeii reny na produkty spo- 
j /ywczc, a -s-zcizcgólr.ie nabiału, znaczni'- si.- pod 
, niosły. Wyatarc/y fiowiedzieć, iż. ky. ina.sla d»- 

cliodzilo 4 /!., a j a jk o  do 10 gr.
Dało się zaeiw.niye, -że ceny neliirłu w W Sicj 

i.r i hurzci . ,  u ją  r-śinc. K.erzeniec h-ży od W i 
le jki  o 8 km., ni mo t<i bardzo wiele osób /. 
Wklejki robi zakupy żywnościowe w Kiir/eńiu 
Gdy w W ile jce  ja jk o  kosztu je  10 gr. to w Ku 
r/eucu możii;, 'c na.l>ye H j jr. Kov/'iica w lyrr*' 
slOłUoku utrzyanuje się w -zastosowaniu do in 
nyc.li prodtikiow żywnościowych Stanowi ona 
około 20 proc.  c :n y  kupna co przy większych 
zakupach daje  poważne k w o u .  W. fł.

OGNISKO ZM>. W  WlUJ-i.h.i-: prowadzi 
kurs dla analłahctów. \a )>odstawie w .k a z u  spo 
rządzonego przez zerząd miasta slv.-ierd.zono, tż 
w W ile jce ,  na 000(1 m ieszkańców  je.st wśród' 
mężczyzn w wieku prz^dpoborow . m z roczni 
ków- 14. lii. 17 i l.X, 20 inn llab ctó w . Do p ra e - 
nad analfabetam i z ramienia Ogniska Związku 
Naucz. Dolskiego zgłosili się pp. Sza jn er .  W a r z e  
chow a, \luclia i Rodziewicz.

J a k  o kazało  sio w pracy ci rzekomi a-nalfa 
heci w znacznej większość timi.óą utykać i pi 
sacl  ry-lko ki-liku chłopców jesl  zupełnie niepi-ś 
iu.ien.ny 1* 1.

Utworzono wobec tego dwa zespoły: hardz ie j  
zaawansowanych i tych co mu-.za poznawać- li 
tery. Zajęć'-a od-hyvają sit 2 ra/y w- lygodniu 
po 3 godziny i beda trwać' aż, do wiosn W p ro  
wadzo.io język polski,  rachunki, naukę obywa 
le k k ą  i anjęcia świetlicowe. Główny nacisk poło. 
żono na ro/hudzenh: zomiłowani:.. do c-zytelui  
Cl w a. w .  K

Postawy Swiędany
—  M E I KG.U.N 4 BRON. W du. X hm. u Jó  

zeta tiila w X 'inonkach. gm. ptiwslawskiej,  
u jaw niono nielegalnie  posiadany karabin  ro 
■syjski ob cię ły  j 3 nab o je .

W' ly niże dniu u jaw niono nielegalnie posia 
daną lu/ję m yśliw ska. |)rocli i spłonki u S-ie 
l ana Diel kiewi, za w M ożejkaeh. gm. pow staw 
skii-j.

Zmtłem joilmgn laUiegt) co m u i w ł  <> j.  —  W W O R O PA .IEW JF ODBYCA XiE 1 RO- 
r.iditi i planów nł coś skrycie  w swoinj CZYSTO^i. H łstt Jl-.M-.NIA .s / ! AM).»Bl mu-j

- 1  , , scov.ci szkol' l)'iv\-szechnej im. Maiszatka Dd
g ł o w i e ,  ( . ł  a l e  m i a ł  n a  e l i t i l o r / e ,  s t a r a ,  z , ’ 1 . , ■ - , • .. •oidskiego. Po urae/ysiyin nabożeństw m- w Kos-
p H r w a n ą  w i c h r a m i  j l r z c e l j ą .  I c ; (, ie p a r a l i . i lu y m .  a k t u  p o św ię ce n ia  d o k o n a ł

B y ł o  i o  już t b l s . ć  ( la w  110 . P a l t  P r e / y  ! ks, probts/i-/ P a t / k o w s k i  w o b e c n o ś ć '  S t a r o s ty
d e n ł  o b j e ż d ż a ł  w i e n c i u *  \ Y i l e ń - ' e / \ / n ę ,  I P ow ia U .w e g o  K o r l .u s ż * 1, :s.s|>oklora

Przejeżdżał w f u ś r u e  koto n ę d / i D  j elr.lki . 
m i ł < ) ś n i k a  radia,  jeżeli luk można n i/

gosfl.
s/kobiego

któr/y przyje
Korbu,/a.

Itudyskicgo oraz. licwtiyMi 
clukJi na lę uroczystość.

Po akcie  pośw-ięcenia i \ylćjaniu si mbolicz- 
wac łi go co za radiem leskni. Wieśniak | nych gwoźd/i k ierow nik  .szkoły p Uaginia \s v 
wyszedł n*t drogę o b ł a p i ł  Pana Prez- dal dla uczestników inoczysiośc i  | # *y ję c lK ?5

sammmmaa

Se|miK spółdzielców polskich

SEZON HOHÓT DKOE.OWYCH )\ m  KOKU
nv powiecie świockiiis-kim przechodził w innem 
Nywny< h piMrach nad budową nowych dróg, 
ezijeyeJi więUs/p ośrodki życia gospodarczego.

P r z y b y ł o  d r ó g  o t w a r d e j  ’vaw i e r z o J i u j  / ka 

f o i e a i a  ł u p a n e g o  1/ k i o .  1 0 0  m b . ,  n ie  l i c z ą c  p r z e  

b r u k o w a n y c h  d r ó g  p ó ł t o r a  'km., w y l a t a n e j  k o r y  

s z o s o w e j  n r ,  s p r o t i l o w a n i a  d r ó g  2Ó,(K)0 in?,

ż w i r o w a n i a  j e z d n i ,  o d a r n o w a n i a  .«karp , p r z e i 'z y  

s / e z e n  a r o w ó w  j !. p.

Ponadto za tirze wio no nowych 'M) km. dróg 
ora/ (łdsad/.f>iH> uschłych i /nłszczoiiycli l . ł2 a  
d rzćwok.

W y m i e n i o n e  |>racp d r o g o w e  i ł o k o n a n e  / o s ia  

J\ n ik ta d ś M u  o k o ł o  p ó ł  m i l i o n a  z ł o t y c h  z e  s t r o n y  

S k a r b u  U a ń s t w a ,  U u n d u s z u  K r a c y  i s a m o r z ą d ó w .

W łc&oroc/nym sezonie drogowym główny 
nacisk był położony na budowę drogi W iln o  - 
Św ięc i iny .  Iłoląezeiiie Iwardsi łiaw ier»chnia 
Swięeudn z W ilnem  ma iiietytko /.nnezon e dla po 
wiatu "święci»u «>k i ego. g<lyż w [en spo^sób pól 
nocn*t ezęśe Wpleńs/czyzny, a przede wszystkim 
p o w a l  .bra sławek i, zoslanie otwarty dla nudni 
automobilowego i połączony dobr:j  drogi* koto 
wij dl;! celów gosjżo.flarczych i [nrystycznycti.

—  OB W Ol > P O W IA T O W Y  U>HI\ w Swięeia 
n-jłch, ]łosi<ada jąc  17 kół gmśnnych i k lkndziesh|ł 
kół szkolnych IX>:PP, za- 11 mie/iięes l-b. -iwiiig 
nął dnrli-oóów zl. 5.147.

Nil silnię tą składują się  przede y szyslki.m 
ivpjywj 7# składek ezJonikowskich (70 proc •’ 
gólaych wpl.yvvóv.). Reszta to doi-l.odv / 
Y III  INgod-iia I/OPP z śinpce/. dociiouowych. 
z d obrow ohiycb ofiar oraz  r sitb.v-.s u vj Samo 
r/adow na lokalne \jele o óe . J fcy  ąr/eilwi i :« i-  
<-ze j.

W  roku b eż.ąctm L O PP , p o d o b n i e ^ ' . h i
jak  i inne o rg anizac je  .społeczni n ań  .tyk na du 
że fruduości w aikcji g ro m a d 'tn ia  lun.his/.ów. 
P om im o ' w ie trzo ny ch  wysił -ów. tłu Cym odrin 
ku ze slrony zarządu pow kito w y; j  i zarzadow 
kół,  osiągane lezulta ty  nie są prpfioi ej m alue d.) 
nakładu pracy. 7 jaw iskr  .o  należy przyp sać 
przede wszystkim wy-'.y*kiu.u a f . i i r m ż f i  s j o -  
łeoznej  sv roku bież. jeem  na ÓON po m cc z 
mową be/.robolnvnx oraz inne dorażen cele.

W R.

Kurteniec
li G R U D N I  V P R Z Y R Y f ,  DO KI R 7 ! .Ń C .V  

Zt : SWO.IA ŚW ITĄ  anioikii mi i d jab ełkam i
dobry st-aruszek Święty Mfkófoj, który w wy 

pcuiionej  [hi brzegi pr/oz Judrue miejscową j o 
.kolio/na dużej siili t ea lra ine j  w domu K sy Slef 
ezyka rozda, ubogie; .dzKilwie pod.irki w jto.sla 
ci  c e p łe g o  mkciiii a. ciepłych pońc/iH-h, rę-kawf- 
czek i łakoci.  W f-c/bic ilzieci ob darou a n -c J i  
'imiazlo się Ul d/>cc żydowskich zc s/koly be 
l.ra iskiej.

Obdaro\v».iie ł.icd-i\ 1. d/icci pr/c/ S-vi'g,cg(> 
M i lo la ja  /orgapi/owalo ilt'ejsco\yi* I' lo PCK. 
(krezole z pi-e/.c.ką Koła j>. Marią Rusiecką.

Ogt.icip podarki wydano Ib dzicebnu Ta s-tt. 
m - 1 30 /loiyeli. .1.

N Wiielka

Dzi«ns
W  K:i!ov..c : ,cli  odbył się onegdaj /.jazd Spć.ldz -lców pr-zy imzir.ic reprezentant nv Spółdziel 
czości  palskU-j z ca łego  -kraju. Z a ję c ie  nasze przedstawia Iragm en! nhrad wjazdowych, w 

mom- ncie przemówienia dyrc-kłora Z " r. Spółdziełni , S p o łem " Rajiackiego.

—  XM1ER< W  D Z iS IE N C K . W du. 3 bm. w 
rzeer W s i r a f o  utzmął -tan B a s j .s io n e k .  tyt c
prpmaj. I nms. gm. saukawsŁIły

—  .\ UŚCII- NA M IESZKANIE 1 W YK t |-
-liti-ia Su -rohou i -z/iwa, zam . w Nowej W llej 
ee (1’olueka 47). w ilu. 7 t»m. zam eldow ało po 
lieji. /< yy du 3 bm. o godz 14 w tzasu- jejj 
uicubecności do iiiieszkauc.t, gń/.l" znajdow ał 
się y\ówe/,ns tylko jej kochane kr tan  H’in.nęy  
u i u k, w targnęli A leksander I a a u . zani. w W ił 
nii Ja n  Jasiu taiiii e zam . w Anwej W ilejce. i 
1*10 11' lś»i-/.enłev ,ski zam . w W iltilc, k tor/y  tu . 
żiidali nil \V anizyoiaUa pieniędzy g ro żąc p or  
żuięciem  li/ t nożaini. W tym  e /a s lc  po-wróeila 
S w itrolm w ie/ona. k tóra na p o ś b e  W aw rzy n l*  
ku duła l.abiieiuwi 1 t\. Po trzym an iu  pienię
dzy OMihniey ci opuścili m ieszianii m elilnjąeej. 
Sprityycy ii/nrojen i nie byli

dowfl Kołu P. M. S. w Trybafieaeh 
Solecinifiklfij

I- (do PMS. w Trybaiicaeh , r m. Ssd -rzniki 
pwhluLt z. in ic ja tyw y m ie jsc o w e j  nauczycieli  
szkoU pow -eebnej Macierzy . łuizy obecnie 2.5 
czhn-ków przeważnie z pośród młodzieży.

Przy Kole prow ad /i się 1) czytelnię —  św io  
Imą; 2, kursy dla pizedpoboroyw ch oraz. 3) bi' 
Miotekę.

Nil wk-ezoracji świ Ulicowych e/.eankowie czy 
lilią di :< nniki i czasopisma s łu ch a ją  audycji  ra 
(linwycli. za-l.awiają się gram i:  v .a r c a b . . szachy 
i f. p. nadesłanym i przez. Zarząd Centralny P 
M. X. w Wilnie.

Prócz  tego c o  tydzień od byw ają  się żywe ga 
zcl-ki i pogadanki kulturalno - oświatowe a  za. 
gadnień życia- codziennego, k t ó r -  prowadzi c a  u 
czyriefka szkoły PAfS. yv T r y b a ń .  acli. Po/o iyni 
c.złonkowie Koła i inni uczęszcza tą na k u r s . dla 
pr zedp obo ro w yc h.

ł-uudu-sze Koto czerpie  ze składek człoukow 
sk c.h o raz  •/. imprez przedstawień, zabaw i *p.



, ,M  l!-IłZ-1%*' z dniu 12 grudniu HBMi r.

Tajemnicza śmierć muzyka
F"oB< je zaalarm ow an o w nory win, lomością  

o  tajemniczymi wypn4hn śm ierci znanego v
W iln ie jasra - Im Juteisły Beniam ina Ylarmum __
( A » a l i u .  47) dli niciliw iia członka m  kiesiry 
teatru  ..N ow ości ".

'łęg . nsuajk o szerokie j, stale ii.m iech n irtr j 
tw arzy, był dobrze znany v YY ilolr. Gryw ał na 
zalm w aeh. dancingach i M«|«. uwijał ‘ s ir  po 
m ieście.

O statnio Marinut przeszedł tragedie, 1‘nniię 
dzy nim a icą > żoną. pianistką łeatrn  „Nowo 
sol" wynikły nieporozum ienia. M ałżonkowie  
zam ieszkali oddzielnie, zaś wśród znajom ych  
s/C  lye się zaczęły przeróżne poguzski. T m sam a  
płotka powinzala rów nież nagły “gon M arinuia  
z jegc, tragedią lą-nlzinną.

Onegdaj około gadiziny 10 w noey przeelio- 
Uzac- ulicą AutnkoDka porucznik Zajączków

skl zauw ażył leżącego na chodniku przy zbiegu 
ul. Aiitokolskirj i tram w ajo w ej m ężczyznę. —  
Mył tu Beniamin M arinut. Leż/d skulony na 
chodniku, su Iw aizy, pom ięozy lewym nkicni. 
a nasadą nosa w ao iaia  ran a, I lóra mogła po 
rl,nózie zarów no od m ierzeni* po,Irz,is upadku, 
jak i od riosu.

l*or Zajączkow ski z.aalarm owal pobliski 111 
K j o i i i .  Policji K onającego M arinuia pr/ew iezio  
no cfiiro/.ką do anibiilalorium  pogotowia ralim  
ko wago. gtluńc dyżurny lekarz slw iriii/il zgon.

Lekarz. nie mngi jednak slw .erd/.ić przyczy  
ny zgonu, a m ianow icie czy śm ierć nastąpiła  
na skutek neinicsionej ran y , czy tez ataku ser  
cowego.

Ilorliodz.enic jjiiłoezylo się w -szybkim tern 
pinu. W ciągu uucy zbadano kiiku św iadków .

Ktoś iia)KMiiinal o tym . że żona zm arłego od- 
grażola się zenislą w razie jeżeli nie udzieli 
zgody na rozw ód. Zni/ąitui n,o je j zatrzym anie, 
l aki zatrzym ania Gliki Murinutowi j dal jesz 
rze więcej |Miwodńw do plotek i dom ysłów .

(•lika .Marniutowa po kilkugodzinnym pohy
eie w areszcie zostaW  pi-zes!iieiiaua i zwolnin 
uia.

Zwłoki zm arłego /. polecenia władz sądowo  
śledczych przestano do kostnicy przy szpilulii 
su . Jak u b a , giti/ie dzisiaj ilokuiiana zostanie  
sek cja  zwłok. Stwierdziine zostanie czy Moi 
m ut został /um ordow any czy leż. miał w tym  
wi pailkii m iejsce nagiy zgon.

Policja ustala rów nież co robił zmarły o 
lej porze na A ntokoln. —  Dalsze dochodzenie  
w le j spraw ię trw a. (c).

K R O N I K A
D iii Aleksandra. Justyna W. 
Jutro. Lucji i Otylii P.

Wscrióa sonca — godz. 7 m. 35 

Zachód tiopca — godz. 2 m. 49

Sp«kirz*ż*aia Zakładu tf*t*»r#l*||l U. S. B 
•r Wilii* z dnia 11 .XII. 19J5 r

Ciśnienie 774 jjp
fen *p . ś re d n ia  — i
T e m p  n a jw .  + 1

Temp. i ia jn .  — 2

Opad ślad
W ia tr :  pułudn.
T en d  b a r  spadek.
Lw-agi: poclimurno. dżdża

—  Przepowiednia jiogody w-g M M . do w il
czura 1".’ bm. Nadal pogoda bez zmian clinnir 
no i mglisto z rozpogodzeniami w ciągu dniu 
■w* dziein-caci i  południowych.

\a  ogół lekki m róz —  Słabe wiatry z po 
łuduio-wscliodu.

DYŻURY APTEK.
Dziś w nocy dyż.urują nas tęp u jące  -ipteki 

i) So kołow skiego (Tyzcnhauzow.ska 1); 2) Clio 
m -czew.sk'ego (W  Jto h u lu ik . ,  25) ;  ii) M ie jska 
j  W ile ń sk a  23) ;  4) Turg-iela i P rzedm ie jsk ich
(Niemiecka 15); 5) W y so ck iego  (W ielka iii.

fNiza tym dyżu ru ją  apteki li l*aka (Anto- 
k o lsk a  42); s/.antyr:: (Legionów !0'i i 7,ającz 
to; skiego i W  fiolek- wa 2 2 ).

KOMFORTOWO URZĄDZONY

Hotel St. GEORGES
w  W I L N I E

AparUTienty, łazienki, telefony w pokojach 
Ceny bardzo przystępna.

PRZYBYLI DO "WILNA:
— I>« liznelii „Georges-a” : K issowski Zv

gniuni z Warszawy gen. 7. łigow.ski L u c ja n  i 
-ota. Tu rgrclc: dy-r. l io m ań sk i  Mieczysław z 
W arszaw y -  Oude Edm und z W a rs z a w y ; L ip o 
wicz Koman z W a rs z a w y ;  bar . Delin Ju l ia  z 
* " a j .  Hołoi KzCki; Hadionow D ym itru z Buka
reszta.

HOTEL EUROPEJSKI
pierwszorzędny. — Ceny przystępne. 
Telefony w poicojecn Winda osobowa

KOŚCIELNA
i i m 1' 1 '  OGOLNO-ZWJĄZLOW|E l .H BŻl 

A-N-N _K ,h ZWUĄZKOYY" ZAYYjODOWYCH w 
I-0S6* 0<̂ <Kb| -się w niedzielę l. !-qo grudnia

r ’ w *‘o , r ic le  po D om inikańskim  (&w. Du 
uprasz 6  * » * « -  Członków Za rzędów 2w
rami. 'ł>iL '% cio zi s z u m ią
r „=o z... dymania ązorządku o raz  dla rozaJiiirt sw jec  . r.
-te . -i., ,  'enkorn prezesi Związków sławni 
3 - 7  . t o d . V ‘ ^  S  m m . 5 min. 30-cic  -a
. .■ ' 7  n j  * 3  ia»du k ap e lan a  Ohrzc-ść’. Zwiąż 

ks “ eV Aleksandr* Mości-
• ■ ° «. 7^,6?. Zll|arłcg,i w (jniu 10 grudn a

o j c a  kazann pod<-,zas rulr. , ( „ va* 0 , ) ,u ] , , . tUik 
l o r  J o z e l  Grasew ic7.

M' '-'-‘"z ie le  .ii-go 
S n .d n .a  -b. Nol-ob id , zn szUUK|.,r,,m , la Kora 
ty  do ko-scioła sw I>u,:ha (p0 <r>0mk, ikaŁ#kie. 
goi. Zbiórka W -Sokobii IWiiłeńska 1 0 ) w czap 
kacli  sokolich  o godz. s  iu r a , U) >v , l|(.dzi( |(, 

2 «  grudnia rh  ̂ o godz i l s Sobole W u e n -k im  
o d i j ę d z i e  się ‘t r a d y c y j n y  opłatek dła c 2i łonkóv 
i zapro.szonycli gości. anktualność  obowiazu
jg t  — :_.. „ o .sTN-ttiIp-lś W Splrt-oln-:. .♦ . . . . . .

sk

-  r. o d  o  w ią z  U
7 .a p is y  n a  . j p i a t e ! .  w  s e k .  t l a n a c i e  ( W i l c h  

k a  1 0  ć o d z i e i w i i f  o d  g o d z  i o  ą 0  L, ,  d n  J n j j  

17 g r u d n i a  r b .  w ł ą c z n i e

—  Roraty /w .  Mz-szj cli uiikr-jrmai iusz.ów
H ttńśtw ow ych O k ręg u  W i l e ń s k i e g o  o d l ) ę ą f,  s g, 
v> d n i u  13  g r u d n i a  r b .  o  g ó d z .  h r a n o  w  k o ś c i e  • 
li ś w .  J a n a ,  n a  k t ó r e  wszy s t k  c l i  cz k u i k ó w -  za I 
p rusza —  7ARZĄ.D .

M I E I S K  L
IMEdtWK&i; DiLSiJ IDZEN.fi: K O M IS JI  DO 

S P R A W  Al lO l i ł  -SOM Y(iH. łhzed  ikTlku dniami 
donosi][iłniji o wyłonieniu spec ja ln e j  Kom is ji  bo  
sprnw kom u n ikac ji  autobusow ej w W iln ie  W czo 
ra j  odbyło się pi rwsze posiedzenie tej Kom is ji .  
\ porządku d z ic r iy m  ob rad  znalazła -się spra 
w a żywo obchodząca wilnian, m ianowicie „ga 
zy Irujące"', wydzielane lak obficie  jir/Cz nasze 
Jiulolmsy.

Jednocześnie  K om is ja  poruszyła sprawę wa 
nurków, -aa- ja k ich  m ogłaby b y ć  zawarta nowa 
mnuwa z przr-dsięli -orcą a-utobusow - m. 5\ obu 
tycJi kwcsti  i ił i  odllrędzn- się w najblŁżiSzym rza 
sic ponow ne prs iodzenię Komisji .

R EW JZ .I  v GOSPODARKI rl-i I . J S K I ł  J U 
pucz (tikach j)ivvs/Icig0 tygodnia odliędzie się ko 
leśne ,ms.rdzenie rad..ieek-iei K om is ji  Rewizyj 
nej. Kom is ja  przeprowadza o b ę c i i e  rew izje  go 
spodai-i.. magistratu i wszystkich przrdsią- 
hiorslw m ie jsk ich  za rok huiłfżetowy 1936-37 
Zr względu na ogrom malcrialćiw- rewizja poste 
pu je  bardzo powoli

— R ew iz je  wśród płatników podatków in ir j  
skieli. Na lercnic  miiisla j irzeprow-adzana jest 
w dalszym Ciągu lustracji.* podatkowa. Sp ec ja ł  
n ic  delegowani urzędnicy m iejscu sprawdzani 
czy płatnicy -samciistnych podaIko m ie jsk ich  
lod psów reklam  szyldów i 1 < 1,! w nadosła 
nycłi d eklarae jac l i  podały zgodnie z istotnym 
stanem  rzci zy wszystkie ob je k ly  i czy prawid 
łowo op łacan y  jest  od jiicl i  podatek.

Stwierdzono już szereg uchybień i wykro 
czeń jro lega jącycl i  przeważnie na zatajeniu 
oli jektów podlegającyeli  opodatkow aniu . W inni 
są karani wysokimi grzywnami.

ł * l5 V S O W \
—  Konfiskata „D ynit K uriera". Decyzją 

władz ad m in is tracy jn ych  skonfiskow any został 
w czora jszy nakład  żydow skie j  popołudniowej 
ga/en ..Om-iiI Kurier za treść  artykułu wslęp 
nego o od by w aju cy m  się oh ern ic  w S z w a jc a r i i  
procesie Kra nk fur tera.

S P IS A  W Y  s z k o i m :
K u iato r Dkrcgii Sikoloegh W i leiiskieg i

p. M. Godecki wyj chat w dn. II luu. w ,pra 
wach służliowych do W tusza wy. Zastępować p. 
kuratora będzie p. nacz. lnik L u b o jack i.

I • .
Z  K O L I - J I .

D yrektor Kolei 1'uóstw. iuż Wacław- Gła 
zek 11 bm. w y jechał  z Wi lnu d " W arszaw v w 
spraw ach służbowych. Pnw nit nastąpi w nie 
dzielę rano.

u O N P (W )A K C .Z 4
—  0,1 dnia t grndnia  rb. otw arte  zostały 

dla pizewiizii tranzytowego przesyłek to w a ro 
wych linie k o le jow e W a rs z a w a — R adom  i Kra 
ków -— Tunel.

W  ten sposnb n a  jki olsza droga .przewozu 
przesyłek do stacy j  potoż.onycli na południe od 
W arszaw y w kierunku na Radom  i Kraków  ule 
gła dalszemu znacznemu skróceniu , wskutek 
czego i optaty przi-woz-owe będą o b l ir z a m  już 
za mnie jszą odl -głość przewozu

—  Dcl 15 grudnia obow iązyw ać M i t r  z.niia 
na prwepi.su taryfow ego o oltliczaniu opłat za 
przewóz zwierząt żywyeh i pa r. 53 (Iz. I —R. >l'ti 
ryty T o  w.), p o lega jąca  na tym że jeśli  przy 
załadowaniu p rz e  ylki  drobne j  zwierzą! ż\ wycli 
zos lanie  z a ję ła  cala po wierzc lim a podłogi wa 
gonu. to op łata  przewozowa będzie óbticzrna 
ja k  na przesyłkę wagonową, ch ociażby  norm a 
10 mtr k ft .  ustalona dla przesyłek drobnych 
nic bela  p izekroczon a.

U  O I S K O W A .
—  D odatkowo Komisja Poborow a odbe 

ilzie się Di grudnia. Ostatnie w roku bieżącym 
pi-sicdzenie K om is ji  P u b o ro w -j .  które  miało 
się odbyć w dmu 18 bm. odbędzie się w n a j  
bliżiZsą środę 16 g-riKini

K om is ja  urzędować będzie w lokalu |irzy ul. 
K a z c l ja ń s k ie j  2 .

k / l m / i :?ś i ,n k :z \
—  0Q Ó U M £  Z E B l i ś M E  GZłą)NKÓ\\ C łiRZI 

SC IJA^.SKll  GO ZWIĄZKU B Z EZ .N IK oU  i W ę 
dlini.i-rzy odlwd-zie się w sali przy ul. Mptropo 
l ita lnej 1 w  poniedziałek 14-go grudnia rb. -o 
godz, 7-e j  wieczór (19-ej).

Na porządku d i ia  jsoza sprawozdań ami Za 
rządu i spraw am i iKidatkowymi om ów iona bę 
dzie siprawa własnego domu Związkowego, sjira 
wa wejścia w życie ustawy o Uboju rytualnym, 
sprawa ohoinkj dla dzieci i inne.

h o z m :.
—  Y, ilniauie |: i/ ii\jcie W ilno. —  W  u .jJdiż 

szh niedzielę za[)iowadzi  nas przewodnik Zy. 
Ih iipag. T’nryst do gmachu Bil i lio leki Gniwer 
sy teck ic j ,  gilzie zobaczymy dwie wystawy:

vVystawc Sk m g o w sk ą  i Insi n i ją c ą  pracę pis 
mienniezą. kaznodz.iejska j ch arytatyw ną ljs. 
Piotra Skargi,  pierw,zego Rektora l sH., oraz 
pam iątki po Nim.

Wystawi- Ruszcz vi o w ską przedstawia jącą
zbiór ornam entów , szkięów  ; prac  g ra f ic z n ic h  
wielkiego mil  śnika 55'ilna-, j a k im  bvt ś. p prof  
E. Jtuszczyc. 1

Zliiórka. j a k  cn niedzielę, o godz. 12 w og 
lodku pnzed Bazyliką.

.—  „Dzicn Kultury B ia ło r u sk ie j ’', Ju tro  w 
niedzielę dnia 13 hm. w sali g im nazjum  litew 
-.kiego im. Wit Ud* W iclkiego ]>rzy ul. Dąbrów 
skiego 5 mlhędzh- się uroczysta Akademia -— 
k o n c e n l  ku czci. ,. 1 )• i i n Kultury B ia ło r u sk ie j" .  
W  koncercie  biorą udział:  światowi-j  sławy 1e 
nor opepy nu-diolańs! i e j  i jiozniańskiej M. 
he jdo-Sunucki.  ))rof. K Gałkowski oraz. Chór 
B iałoruski pod b a lu tą  p. (i. S z j  rmy. Bilety przy 
wejściu .na salę. Początek o godz. 18. Szczegóły 
w afiszach

—  SPH O STO W  A NTJ-. W związku z komuni 
kątem Związku Pracy Obyw atelskie j  Kobie) t. 
dnia 10 bm. o Zebraniu Z.nłoluiym dl? uczc/enm 
ś. p. Haliny Kac/yó-kic j ,  sproslo w uj.  m y-o m y  1 
k-Ono podaną godzinę -zcibrania z 18-ej .-La 17-tą.

I D E A L N I E  G O L 4  I

TEATR I MUZYKA
TEATR M IEJSKI NA POHULANCE.

—  Dziś \\ sCkbofę i jutro w niedzielę o g. 
8.15 ko-tm-dia W . So m ersct-M auglinm .i  ,.()to 
Kobieta”.

— 1 Ju tro  w niedzielę . po raz pierw szy na 
popoludmow eni przedstaw ieniu o g- dz ł 15 
po cenach propagandowych „Tempo 120” .

—  W końcu przyszłego tygodnia ukaże sic 
premiera komedii p. t. „Był sobie wieztwii".

—  Krt-ilal fortepianowy Sz.ury Oerkaskiego. 
wybitnego pianisty  am erykańskiego  odbędzie 
się w poniedziałek przyszłego tygodnia wieczo 
rem o godz. 8 .. 10 /. program em  n a jg en ia ln ie j  
szych kompozytorów Zapowiedź, wspaniałego 
koncertu obudziła  wielkie zainteresow anie ,  p o 
dobnie ja k  I rec ita l  w- ubiegłym i tygodniu. —

( Bilety po eonach zwyczajnych „ą już do n a b ,  
cia w kasie teatru L u tn ia ” .

TEATR Ml ZY< Z.NY „L. I M A ”.
—  Występy Z. I-u biczów ll> „Dokoła Milo 

śe i”. D/i, grana będzie w dalszym ciągu po ce 
nacli j iropagandow yeh pełna czarosyny-ch meło 
dii i hu m oru op. S łrąusa  „Dokoła Miłości”. —  
W  roi/ g łów nej Z. Lubirzów na na czele  ze.v|„ 
łu

—-d lotrz.ejsza po|K>łudniówka w „l.otni”.—
Ju tro  na pezeds.awienni po pc-łudniowyni po ee 
nacli ju-opagaudowych u jrz y m y  c z a ru ją cą  op 
Straus.i  „ I toko ła  Miłości” . -

—  „Przygoda w Oran, I Hotelu”. Ostatnia 
now ość z. flziedziny komedii m uzycznej,  słynny

* utwór P. Abrahama ..Przygoda w Grand IIotc 
l ii” osnuty na tle sztuki Savciru będzii n a j 
bliższą premierą T eatru  Muz. „ L u tn ia ”

R A D I O
W T L .N O

SO BOTA, dnia 12 grudnia 1936 r 
6 .3 0 : Iheń ; 0.33: iGmmi.; 6.50: Muzyka- 7 .15 ;  

Dziennik por;  7.25: 1 'rogram dzicn.; 7.30: In  
u r m a c j e  i giełda roln . :  7.35: M uzyka; 800:  A a '  
d y r ja  dla szk ó ł;  8.10: P rzerw a:  11.30: Śpiewa 
lny piosenki l i  >7: Sygnał czasu i h e jn a ł ;
P i .03:  K on cert ;  12 10: Dziennik poiudn.; 12 5U: 
Mata skrzyn eczk a ;  13.00: Koncer-i życzeń, 14.00: 
Przerw a: 15 00  Wrad. gospock 14.06;  P rzerw a,  
J-J ..J1: W eso ła  au d yc ja  dla dzieci; 15.00: W iad .  
gosped.; 15.la :  l_oncz-rt reki. ;  15.25: Z y c ie  kul 
tur.i lnc: 15.30: Odcinek prozy: l a . 40: Dawna m a, 
z.yka; 16.05: 1’ogadanka rad ioleeluiiczna; 16.13 
W* 350-łcti i ią  -roc z.-nieę zgonu Króla S t e U n a  Ua 
lorego transm is ja  z Grodna przez W iln o; 17 00 :  
Koncert  solisliW.; 17.50: Przegląd w ydawnictw; 
lg-00: Pogad an ka :  18.00:  W iadom ości  s p o r t o w e ;  
18.20: Muzyka /. płyt;  18.50: Pogadanka aht. ;  
19.00: Audycja dla Polaków zagr. ;  19.30 Mele 
dis egzotyczne; 20.30: Nowości p p e ly c k ie  (Lei  
mian i S tu f l j ;  20 .45: D ziennik  wiece.; 20.55 
Pogailan. ikt.;  21.00: B ec ita l  s k r z y p c o w y  Sieg 
fr ieda K o m e s a ;  21.40 Muzyka taneczna; 22.00- 
Uśm iech P oznan ia  wesota a u d y c ja ;  22 30 :  Mą 
zvka taneczna.

N IK 0 Z 1 R I .A dnia 13 GRUDNIA 1936 r.
8.00: Sygnał czasi ; pieśń; 8,03:  Audyija 

dla wsi; 8,18: Piosi aki  w i jskow e: 8,27- I!- jzma 
ilości ridnicze dla wsi Ziem Poln.-W sch.-  8,35: 
T a n c e  Indowe: 8,45: Program  8.50: Dziennik 
por.:  9.00 Y\ 350-Iecie zgonu kró la  S te fana  B i  
torego. l ia n s in is ja  z Grodna. Nabożeństwa i 
reportaże;  P o  nabożeństw ie płyty —  z czeskich 
oper: 11.57: Sygnał cz.asu i h e jn a ł ;  12,03: Ko-n 
ccrł  rozryw kow y; I3. :00:  Życic !; l lturałne- 
13.12: D. C k on ccrłu  14.00: 1’ra n m is ja  z o tw ar 
ria wystawy rad iow ej;  14.15: Moje zwierzątko,
■ •powiadanie dla dzieci;  14,30: Muzyka łuaowa 
25,30:  Audycja dla wsi P iechota  łanow a —  
pog 16.00: Koncert  reki. 16,10- Audycja  dla 
świetlic;  16.30: Eraginenl s łuchowiskowy —  
..Lgarz” — K rasick iego :  17.00: Koncert  s y m f  
17,55. P o g adan k a ;  18,05: D. c. ko n certu ;  19,00: 
Bznt o k a  na na jnow szą  powieść polska —  od  
czyi; 19,15: Koncert  życzeń: 20.20: Wiad. spor 
towe, 20,40: Przegląd polit . ; 20,50: Dziennik 
wierz.,  2 1 .0 0 : W eso ła  fala lwowska „Czy je s t  
■oś dla p. Anieli; 21 .30: Arie i pieśni komp. 

trancusk ich  i włoskich 22,00. Sygnały — re  
porlaż muzyczny:,  22,80: Nowości ła n e ‘-znę — 
22,55— 23.00 Ostatnie wiadomość, dz. rad. 
IcgjCz;; Losfó' Iw m w vf infw-mfwyinfywmlmtr-

Wiadomości radiowo
W Y C tEC Z K  V RADIOSŁUCHACZA

„K siążka” .
Oto hasto 1'tto które in Rozgłośnia \\ itońska

organizuje  s w ą  k o le jn ą  wycieczkę d i i a  13 bm. 
Y» ycieczka .ł« odbiega od .stosowanego dotąd sza 
Łilónu, Zfdyż uczestnicy dla Yizyskania pewnej 
całości  wrażeń z.wicdz-ą nie jeden jak dotychczas 
lecz ' 4 ry -u a stępujące c iekawe ob jek ty  -truk., 1‘ 
nię, dla zaj-ozirania się w  spnsobam pow itania  
książki,  ks ięgarnię  —  celem zgłębienia zagad 
iiienia Jsprzcełaży i bi-bkotek, k tó r a  rozwąiztije 
kwestję  zasad i teclmiki pracy nowoczesnego 
bibliotekarza, Objektoni 4-tyrn b<-dzie Skargo w 
ska wysta-wa ks ążki.  Niestety w te j  c ie k " w e j  i 
nfecooziennej wycieczce m oże  wziąć udział og a 
niczona iłośc osób. b. na jw ięcv j  200 -sio r a d i o-tu 
eiiaezy. Zbiónk.i j a k  -zwykłe przy wieży Sw. .ła 
na o g o d ; . 11.15. Ud/ioł i zwiedzanie ln-zipłat- 
nie

3511 ROCZNICA STEFA N A  BATOREGO  
w Radio.

YY dniu 12 łon. Polskie ltad ,o nada jir/ez 
Y\*ilno spec ja ln ą  au d yc ję  dla uczczenia 3 5 0-e j  
rocznicy śmierci króla Stefana  Batorego. Na 
audycję  tę złoży się t ran s m is ja  p iekne j  uroczy 
sto-ści, k tó ra  odbędzie się \v Grodnie -na Sta-rynf 
Zaniku Królewskim oraz  odczyt o  S te fan ie  Ba 
torym który wygłosi znakomity h is to ryk  Artur 
Śliwiński Audycja rozpocznie się o  godz 16,15. 
Reportaż z Grodna przeprowadzi prnf.  H Mo
ścicki.

KO.NCKH1Y SOLISTÓYY W Il.YDIO.
YY -solłotę dn. 12 bm wystąpi przed m ik ro  

tonem kilku w ybitnych aetY'stów: wieczór em 
o godz. 21.00  odbędzie się  rer iln l  skrzypcow y 
artysty niem ieckiego Siegfricda B orr iesa ,  który 
zaproszony został  przez Polskie  Radio n a  pud 
.stawie umowy o w z a jem n e j  wymianie  ar ły s ty c i  
n e j  obu krajów Niemiecki gość wykoria wirku 
ozowskie, efek to w ne utw ory Paganiniego. YY*ie 
mawskiego, Sarasa)ego itd. P o  południu u-goż 
dnia  o god:. 17.00 wystąpi śpiewaczka Helen* 
YYre r th u m  która  odśpiewa piękne pieśni Sctm 
m anna, R. Straussa i B ra h m sa ,  oraz  p ianista  
Yrliir l ie rm a l in .  w program ie złożonym z rów

nie p ięknych utworów Liszta../Chopina j Debus

Katastrofa lotnicza
U  bm. okuto godz. 14.30. pilot przysposn i nie w t-lim ur,. w tym  stracił panow-anto I 

b-enia w ojsaow ego '24-lefni Aleksaniler Ritłer wpadł w koi-koeiąg. M aszyna zosiała doozesęł
podczas Vitu ti-eningowtigo na aw ionctee A n o  ide n irb ita . pilot zaś doznał lekkich obrażeń
klubu W ileńskiego KYYt > — 8 nad Poi-ubankiem. , i t c iv \  s ię  w domu.
z powodu nlskiegii pułupu wzbił się nii-opatrz j

Ujawnienie cen w sklepach
YY związku i  nadch-odzącymi świętami Boże 

g.n Narodź . co pociągli za sobą w z ni rżony rucli 
w sklepach. .Starostwo Grodzkie poleciło orga 
nom policy jnym  zwracanie  ba c z n e j  uwagi Ml 
wszystkie sklepy. YYniny I n ć  u jaw nian e ceny m

artykułach, a niezależnie od tego w kaiżdym-skir ; 
ple musi 7.najdow;u się szczegółowy cennik.

Z.a wszelkie przekeoezeni-a w >>ni kieruiik-u 
w ym ierzane Jzędą surowe kary



K . ( K l f R I O "  /- tŁuLa 12 "ru d n ia  IHilti r.

Godziny banalo w tygodnia 
griedświąieflinym

Bank Spóldiielciy w Posiawacń 
Sisr?t m  o Dprawoteaia dewizowe

W ład/i a d m in is t ra c y jn e  w yd*!y  zarządzenie Is tn ie jący  11 Postaw ach Chrzęści jansKi Spól
zezw a la ją c e  >ć Okresie przed.św laieczm im, po- 1 dz;elcz\ Bank I udowy tziyrocił 'W? do Minisier-
c-zynająe od rinia 15 Jon. na przedłużenie go 
dżin handlu w sk k p a c h  do godz. 0 wiecz. W  
niodz clo *0 hm. handel ni,,żc Jo I up raw iani 
od godz. BI do 18.

W. Wig I ji  s«  iąt 24 grudnia  skiepv mogą być 
o lw artu do godz. 6 w.

25  hm. wszystkio sklepy nic w y ty cza ją -  ro 
s la u ra c y j .  kaw iarni i jad łod a jn i  i i i im o b i ć  l«v- 
wzgtędnic zam knięte  przez caty dziwi.

N atom iast  w dniach 26 i w nicdziele-27 lun. 
kawiarnio" i jadłoda jnio  mogą być otwarło, jak 
w zwykiy dzień świąteczny.

Gdzie lakować
chorych r-a oczy?

W książce wypadków pogotowia ratunkow e 
gc  w idnie je  godna uwagi a d n o ta c ja  lekarza : —  
„ L e cz n  ca św. Jó z e fa  nie p rzy ję ła  chorego . —  
Gdzie lokow ać ch orych  na o c z y"?

. .H is to r ia "  powstania te j  a d n o ia c j i  była na 
s tę p u ją c a :  wieczorem do pogotow ia został do 
•tirozocij  przez po lic jan ta  p i ja n y  osob nik .  —  
Zn aleziono go na chodniku z uszkodzoną gałka 
oczną Był nieprzytomny. Dokumentów przy 
n im  nie znaleziono. Groziła mu utrata  wzroku. 
Pogotow ie  przewiozło chorego do lecznicy św. 
Jó z e f a  lecz tani go nie przyjęto. Dla braku rd 
^owiedniejs/e-go locum pogotowie  przew nzło 
ch o reg o  do szpitala żydowskiego

W id o cznie  je d n a k  leczenie - oka wymaga 
s p e - ja ln c g  .zpitala  i dlatego lekarz zapisał 
w książce  wypadków powyższą uwagę.

Nie dawno p isaliśm y o -braku bezpłatnego 
a m b u la to r iu m  dentystycznego dla n iezam oż
n y c h  i bezrobotnych. O b ecn.e  musimy poruszyć 
spraw ę lecznicy o c z n e j

Sądzimy, że te sp r a w ia n ie  powinny spotkać 
•ię z o b o ję tn o śc ią  Zarządu M iejskiego (c)

Zgon u pociągu
t l  boi.  na szlakn T.aehwa —  ł .un ln iec  w 

w e g o n ie  pzwiągu osobowego Nr. 832 iiwjim-1 p<Hl 
nyzny M ikoła j  Awdziejczyk, lat  28, robotnik ,  
iUKji.jrszk.ity w Mika.szeuiczaeh.

Samogon
W dn. M l»m. patrol po licy jny  z posterunku 

w  Mołodeeznie ujaw nił a p a r a t  gorzeluiczy w ru 
ehd  u P iotra  Bory sa.  in-ea wsi UIuiihiw ic/łs, 
( i ,  m ak  <łe. ań sk n  ,. t parał zacier i .samogon 
p M l l K .  o  Bryg.irteie lumuroti ssarl ir iw ej  w 
Atołodoezoie-

stwa sk i . i łm  z prośbą o udzielenie mu zez w o 
lenia na prowadzenie o p e ra cy j  walutami zagra 
nic/mymi, które  to upraw nienia  od k ilkunastu 
lut posiadał do czasu  w ejścia  w życie dekretu
0 ogran iczen iach  dewizowych.

W  złożone j  p e ty c j i  zarząd B an k u  w skazuje  
na to; że podaż walut o b cy ch  na terenie  p o w ia
tu postawskiego jest v dalszym ciągu duża
1 liczni klienci,  pragn ący  sprzedać ro b ie  zło 
te, dolary lub taty, muszą ud aw i, :  się do od 
ległego o 200 km W iln a  celem d okonania  
.przedaży. Stan len powoduje  pewne rozgory 
czenie i Skargi,  a ponadto ułatwia pokątnym 
snekuluntoin w ykonyw anie nielegalnych o p e r a 
cy j  giełdowych. Należy dodać, że powyżs? i 
sprawa jest  sp e r ja ln ie  ak tu a ln ą  w chwili  obec 
ne j  wobec masowego powrotu osób  z Łot.yy, 
które  wyjeżdżały tam na roboty rolne, a nie 
zdążyły, w zględnie z ap o m n ia ły  dokonać wymia 
ny waluty łotew skie j  na złote polskie rui .stacji 
k o le jo w e j  T urm o nt.

■tak się dow iadujem y, petyc ja  B an k o,  ja k o  
całkow icie  uzasadniona. zO-stafa poparta przez 
Starostę  Powiatowego.

Giełda zDozowo-totraro^a 
f Iniarska w Wilnie

z dnia  12 gru d nia  193o r.
C ra y  za M w m  i i m a  t j  n t i a l o w a j  ja k a ła l  pa- 
'• t< i W  ta a ,  z ia m ia p łc a y  —  w  ł a J a z k a t b  #»• 
| « a t~ > T c l, m ą k a  i o tr ę b y  —  w  m a io ji s .  P  Ir. 
w  i t * ‘ r c l i  i 9  (1 0 0  k g ); U a  —  t i  1 0 0 0  klg

Ma wileńskim bruku
NAPA.CHA  H I S / T O \ V A \  I I  S i*  R A  W <  f ó  W  

P O D  G U D O G A J E M .

W onegdajs/.ym numerze „ K u rie ra "  don ■ ś 
lhm y o napuu/ic ra b u n k o w im  na drod/i po 
między (rudoga jem a Ostrowcem, k tń icgo ofia 
rą padł kupiec Trneiuiiski.  r

J a k  siy obecnie dowiadujemy 
czoretn polic ja  powiatowa a
ców napadu rabunkowego, którymi okazali się 
b r a c ia  kon stanty  i W incenty  Mni szków i 
uastś ikiem  b i l  Wincenty zaś brat jego stal na 1 

czatach.
Podczas k o n fro n tac j i  ,zwró-w no t r a c i .niski, 

ja k  i wo/n ca W k to r  /'.rewiez poznali ‘■pra.y 
■i e napadu.

WicZOrł j M iłisztków przewieziono do W i n a  
i z poleci ni i sędziego śledczego osadzeń i w wi 
zionin na lat.k sękach. Dodać jesze/e należ 
przy napastnikach znaleziono rewolwery. klóry 
ni. posługiwali się d o k o n u ją c  .napadu. !c)

F A J K A  O D E G R A Ł A  R O L Ę  S Z T Y IŻ K T A .

1 r.igic./ny wypadek wydarzy! się we/oraj  aa 
ulicy Zarzecznej.  W r a c a ją c y  z. łaźni 17 lein; J a n  
Koszela | M ajowa 38) poślizgnął się na chodniku 
i lipadl, przy c/ym znajidm ją ca  się w boi/.aej kie 
•szeni jego pla.szc/a fa jk a  -złamała się \ osl.rz. m 
w ila .się w bok p rz e b i ja ją c  opłucna.

Ofiarę niesz.-zęśliwcgo wypadku pe-yolowie 
ratunkowe przcwiozJo «• stanie poważnym do 
szpitala św. Ja ku b a .  le)

OOOjKftbA TKAGRIZJiEgo DYIMIWĘCIA 
IC.ZMA Z POt.IĄGLk

W c z o ra j  de-nicAliśmy 0  tvm, ,;ż dQ s/pitaja 
kole jow ego w W ilnie  dostarczono w stanie cięż
kim 8 - letniego ucznia sokoły pow szechne j  w  
Biidziszkaeh Ja n ;  Myjaku, k tóry  wypadł z p. 

-my wczoraj  wie- ! dzącogo p o c ą g u  w ra ca ją c  z iłudzaszek do O l k i t  
-rcwMow-Ma spraw uig. gdzie zaaiięgjiku.ą  jeg o  rodzice. -  .

Jaik sic dosvlądujemy polic ja  wszc/ęła w- l e j  
N:' j sI»i-awio energiczne docnodzenie. Chmizi i, pierw

szym rzędzie o usiaJenift  o k o lic in o śc i  pr/y któ
ry cl: nastąpiło, kili k lore  spowod. wa.ly wypad- 
męcie elilojX"a z poejąig-u. Ju k  dotychcz.s ' i W z t  
w o nie pr,zynio,(n korikretnyeli wyn ków . J a n  
M yjak  n ad al  jest n eprzyto-mny, więc nic m oże 
hyc badany.

Dalsze doclioo/enie. w- toku. t-n

„ M IS IR Z O W U  "  \V P O rR Z A -SK i;.

O nc;< d ; j  d o k o n a n o  w lu m jn U t .  7J o d z ć “ i (  pi-co 
r lo s ta !  s ię  p o  w y b i c ia  o k ie n k a  ir «  s t r i c h  d o  
•nu !S r . 10  p r z y  u ł łk in a e s k ń - j ,  s t a m t ą d  n i 
•strych  s ą s i- d n io g o  d o m u  ,\ r .  1 2 . n asteypn le  
tf z ez  o t w ó r  w  .s u N e ie  d o  .sk le p u  h o 'r ę n i.u n e g i 
Z a t m a u a  S z p r c jz in g ic r a  i  s k i- a d li to n  j r v  n a  
■sumę 7 2 0  z ł.

I b. nocy o H  orn.., » rew izji w znanej m elinie. 
paM-rskiej K ryitnianow ej, gd/ae skradzione tc 
w ary odnalezione. A resztow ano rów nież sp raw  
eów kradzieży. Okazali się nim i K anu srci i Mil 
.sietein — m istrzow i* w sw ym  „zaw od zie", z a  
którym i daw n o iic tęskniły cele- w ięzienne-

■ n k a H B l i a H B

1  y t  i  1 « t a a d a r t  6 9 b  g/l
ll

''siaaiea I
II

ty « x m la ó  i
:i

0  w  ! *  « I
II

Giyk* 1
u

Ó7 0
730
7 1 0
t 7 5
6 4 9
4b9
44J

6 1 0
5 6 5

19 —  
1 6 5 0  
2 4 .—  
2 2 .7 5

( k . . * , )  2 1 .7 5  
>1 .25  
16.— 
1 5 .5 0
20 —

M ^ka p t i u s t  g a ta a a k 1 w j c i ą g .  4 a.
i— a
1— B
1—  G

1 9 .5 0  
) 9  —  
2 4  5 0  
2 3 . 0  
2 2 .2 5  
2 1 ,7 5
16.50 
16.—  
2P.50

4 5 .—  
3 7 .7 5  3 o .5 0  
3 6  2 5  3 6 .5 0

S t a d i o  R y t m u  —  P l a s t y k i  T a n e c z n e |  

K O Ł A K O W S K IE J . iM lE T A Ń S K IE J
p r z y jm u j e  zap isy  P » ń  i D zieci  12— 1, 18 — 20  
l i d y w i d u a l n e  l e k c j e  t a ń c ó w  t o w a r z y s k ic h - 
N o w o ś ć  s e z o n u  E l - S o n ,  P a s s o - D o b l e  i in n e .  

W. P o h u l a n k a  19 — 12-a

II— £  
11— F
II— -G

^1.50
30.50 
z8. -
2 5 .5 0
2 8 .5 0  
2 6  —  
2 1 . —

3 2  5 0  
9 1 .—  
2 8 .5 0  
żo.00 
2 9 . -  
2 ó .5 0  
2  j .7 5

,  t y l a t *  d o  5 0 %
., d o  6 5 %

.  .  r a s o  a a  d o  9 5  %
O t r ę b y  p i i r n n e  m ia łk i e  p r z e m ia łu

i> a r o  1 3  25  ) 3 .5 0
O t r ę b y  ż y t n ie  p r z e m ia łu  a ta n d . 1 2 .7 5  1 3 .—
b u b la  o ie b ie a l t i  9 7 5  1 0 .2 5
Slaos-ę l a i a e e o  ^ 2 %  f-co  w a g  a za  1. 3 o ,5 0  3 7 .5 0  

L * a  « ę a a d a r y r c w a n y i
W o ło ż y a  o t t l a  I 1 4 7 0 , —  1 5 1 0 . —

„  H o r o d z ie j  . 1 6 4 0 .—  1 6 8 0 .—
V i o t y  al 2 1 6 . 5 ó 1 3 7 0 —  1 4 1 0 . -

.  T r a b y  —
C . a a a a .  H o r o d r *  b . 1 >k 5 0 3 .1 0  1 9 5 0  —  1 5 7 0 ,—
!C ,d y l« l  H o r o d z .  [  „ .  2 1 6 .5 0  1 4 3 0  -  1 4 7 T —
T u t n i f t i l  l u o c i .  a a o r t .  "0/ 30  4 6  '-“— 9 0 0 .—

Dzi& potząiek o 2-e>. Wieiki sukces polski

T 0  N IE
WYPADA

Z A K Ł A D Y  G R A F I C Z N E

Z N I C Z
■ H H M n M M M H

W ilno. ul. B isk Bandurskiego 4 , te l. 34 0

W y H o n u j ą  w s z e l K l e g o  r o d z r . J u  
r o b o t y  w  z a k r e s i e  d r u k a r s t w a  

I i n t r o l i g a t o r s t w a

PUNKTUALNIE— TANIO -  SounNlE

wiADA
25“£ Ostatni Mohf.anin
W  roi.  g ł  D cinater . K i e o p a t i y "  H e n r y  W i t c o x o n ,  R a n d o l p h  S c o l t  i A n g e ł .  Miłość I n d i a n i n a  

do  b ia łe j  k o b ie t y .  N ad p re gra m : A t r a k c j e  k o l o r o w e  i a k t u a l i a .

Kioo
O s t r o b r a m s k a  5 D 7 J S !

n i e z a p o n m i a n y  F r a t i k e n s t e i r i  j a k o  c h o d z ą c e  ś m i e i ć  
w n u , n o w s z e j  s i e a c p  „ z e m s t a  J o h n a  E f m a n n a "  
N a d  p r o g r a m :  A k t u a l i a  i d o d a t e k  k u t o r o w y

BORYS Kż RLUFF
ŚMIERĆ MASZERUJE

ó o c z a t e k  s e a n s ó w  o  god z.  2 -e j [

# 4  9 D z '4- ś i z i u s z a j ą c y  p o e m a t  m i ło s n y  p d e n  f c iz o t y c z n e g o  c z a r u  a  t.

Niewolnica z Mandalaj
W  r o la c h  g łó w n y c h :  n a j p i s k n .  k o b i e t a  f lm ery K i ,  s tynr ia  g w ia z a a  Kay F r a n c i s  i R i c a r d o  C o r t e z  
S k d  p r o g r a m :  d o d a t k i  d ź w ię k o w e .  P o c z  o  g. t ,  w n ie d z ie le  i  sw . o  g. 2 pp

Sniegowre, , L.Rty na h mDa sprzedania DOM murowny
(o s o h n ia k ) .  w n a j l e p s z e j  zbyoln icy  m 
p ta lt r ie  p rz e l iu d n w a n y  o 7 m i e s z k a n i a c h ,  ze 
w .z e lK im i  w y g o d a m i .  W i d o k  na r z e k ę .  D o c h o 
d o w y  C e n ?  55  lys.  zł. I n f o r m a c j e :  M ick ie w icz a  

4(3 m. 9 'o d  g o d z .  .1— 1 |K> p o !

CASIMO i Dz ś .  W s p a n ia ły  w r o z m a c h u ,  w o D s a d z te  i w t r e ś c i  e p o s  f i lm o w y

Generał SUTTEft
N a d  p r o g r a m :  D O D f t T K l  i R K T U A L If l P o c z ą t e k  s e a n s ó w  o  g o d z .  2 - o J

L U X
D Z I Ś

11 9  m i n u t  n i e z a p o m n .  w r a ż e ń  i w zru sze ń .  S u p e r f i lm  k o r s a r s k i  n iebyw . w zru sze ń

Kapitan BLOOD
W e d łu g  s r y n n e j  p o w ie ś c i  R a f a ę l a  S a b a t i m e g o  

N ie w id z ia n e  s c e n y  to r tu r .
B u rz l iw e  ż y c ie  n a j s ł y n n i e j s z e g o  k o r s a r z a  ś w ia ta  

G i g a n t y c z n e  bitwy m o r s k i e .

F O t S k l r  K f n o  Po>gzny ł o m  o  m i ło ś c i  dw o g a  ludzi z o z ,w e n  s t e r

„INTRYGA FL0RIS BELL"
Pt> r e z  p i e n i s t y  w W iln ie  ( R E G I N A )
w r e k o r d ,  o b s a d z i e  : O . o a  C Z E C H O W A ,  t t d s e  Ulrl<-n A d o l f  W o h l b r u e c k  I H a n s  S c h l e i t o w

N flD  P R O G R r tM  : A k t u a l l u

Do sprzedania 6 pok. mieszkanie
ze wszelkimi wygodam i w Spółdzielni Mitrsz- 
kan io w o -R u d e w la n e j  w  W a rs z a w ie  w okolicy 
P olitech n ik i  lub zam iana .na n ieru ch om ość  w  
W iln ie  albo p o d  W iln em . Bliższe in fo r m a c jo :  
W i l n  o,  ul. Ja k u b a  Jas iń skiego  

•d godz, 15 do 17.
1#

il-e OGŁOSZENIE
Akcyjne Tow. Kurlanrfzkiej 
Olejarni w Wilnie. Sp. Akc.
zuv . a u a m .i l  pp. A k c j o i ia r iu s z ó w ,  że w dn iu  

29 g r u d n ia  3 9 3 6  r o k u  o god z 2  p o  po! iv lo k a lu  
Z a r z ą d u  p r z i  ul.  S l o u a c J ,  iego 28  in. 8  o d b ę d z ie  
s ię  Z w y c z a j n e  W a l n e  Z g r o m a d z e n ie  A k c j o n a r iu  
śżdśi z n a s t ę p u ją c y m  p o r z ą d k i e m  d z ie n n y m  || 
Z a g a je i i i e  i w y b ó r  p r z e w o d n ic z ą c e g o ,  2) s p r a -  
Moztlan- Z a rz ą d u  i k o m i s j i  R e w iz y jn e j  za ro k  
1 9 3 5 -  36,  3) z a tw ie r d z e n ie  b i la n s u  i R a c h u n k u  
S t r a t  i  Z y s k ó w  za  r o k  1935-36 ,  4) w y b o r y  C z łon  
k ó w  Z a rz ą d u  i k o m i s j i  R e w iz y jn e j ,  5) w o ln e  
w n io s k i ,  P P .  A k c jo n a r iu s z e  p r a g n ą c y  w z ią ć  
u d z ia ł  w W a l n y m  Z g r o m a d z e n iu  , w in n i  n a jp ó ż  
n i e j  n a  7 d n i  p rze d  je g o  t e r m i n e m  z ło ż y ć  sw e 
a k c j e  lu b  k w ity  ib -p o z y to w e w biiiTze Z a r z ą d u  
S p ó ł k i  w  W i l n i e ,  ul. S ł o w a c k i e g o  28.

k a l o s z e ,  d e s z c z ó w k ą  ! ■ . ,  . , -
OD uw ie  s p o r t o w e  n ą r -

c l a . s k i e ,  ł y ż w i a r s k i e  L .  j c  '  s k r i v n ° k a
g i m n c s l y r z n e ,  t r e n i n g . ,  •
sp, c c  p a n t o f l e  r a n n e  . P “ “ * o w a  S11- N a , o d -
r  r  . . . > p o * : e o ź  u p r a s z a  s i e  op o l e c a  w y tw órn ia  

W. N O W IC K I  
W i l n o ,  V/ielka 3 0

M E B L E
n o w o c z e s n e  

B  t O K Ć l l F "  S K I  
W l in o ,  W i l e ń s k a  2 3

S K L E P  i P RH C O W N 1R  
OBUWIA

Wł.  Zubow irza
W i l e ń s k a  2 3  

p r z y jm u je  o b s l a l u n k  . 
W y k o n a n i e  s o l  d n e

W y iw ó rn ia  c u k ie r k ó w  
i c z e k o l a d y

Bron. Janczysa
ul. W i e l k a  3 4  

p o l e c a  c z e k o l a d ę ,  
k rów k i .  Karm elk i i t p.

u u r r o i

Mumowicz
C h o r c b y  w e n e r y c z n e ,

s k ó r n e  i m o c z n p łc io w a  
Wiatka 2 1 ,  t i t .  9 - J 1  

P rz y jm ,  od  9— 1 1 5 - 8

d o ł ą c z e n i e  zn. p o c z t o 
w e g o  n  ; 5 5  gr.

Duty loKaP
d w u p ię t ro w y .  n a d a j e  
s ię  p o d  skład, g a r a ż  
lu b  f a b r y k ę  —  o o  w y
n a j ę c i a — S a d o w a  2 3 — 4

Pies w>lk
siedmiomiesłęczny do 
sprzedania Cena bar
dzo niska. Bołfupskfs 

20-1

‘ K F b Z E l I k A  
N u r  j a

Lak nero wa
P r r y im u je  od  9  r. d c  7  wv 
ui. 1 iwłtltklcf * 3 — I ł
róg O-fiaruel lob. ćądu)

A K IM R U i

M. G-rzezlnft
masaż lecznicry  

i e li k tryzacja  
ui. b ra d z k i nr V

(Zw ierzyniec)

W *

B E D A K C JA  i A D M IN IS T R A C JA ; 
A d i e m i s t r a c j a  c z y n n a  oti g. 9 * ł  -

W i in o ,  B isk .  R a u d u r s k ie g u  4. T e le f o n y :  R e d a k c j i  79, A d m m is tr  99.  R e d a U io r  nucz.elny p i z y j m i i j e  <»d g 2 — 3 ppoł .  S e k r e t a r z  r e d a k c j i  p r z y j m u j e  od  ą .  1— 3 p ę  
3'/o ppoł.  R ę k o p is ó w  R e d a k c j a  n ie  z w r a c a .  D y re k to r  w y d a w n ic tw a  p r z y jm u j e  od  g .  1— 2 ppot . O g ło s z e n ia  są  p r z e j m o w a n e :  od godz. 9 1/,—-3!/., i 7— 9  w ie c z .  

K o n to  c z e k o w e  P .  K .  O.  n r .  80 .750 .  D r u k a r n i a  —  ul B is k ,  R a n d u r s L ie g o  4,  t e l e f o n  2 40.  
r .H ł a  P R ł . .N 1 jM L R A T Y :  m ie s ię c z n ie  z o d n o s z e n ie m  d o  d o m u  lu b  p r z e s y łk ą  p o c z to w ą  3 zł., z o d b io r e m  w aduticiiMi-. 2 zt. 5 0  gr .,  z .agranieą 6  z1Ł
CENA O G Ł O S Z E Ń ;  Za w ie rsz  m i l im e t r ,  przed te k s te m  —  75  gr . ,  w te k ś c ie  6 0  gr., za  tekst.  3 0  gr . ,  k r o m k a  r e d a k c . i k o m i i n i k a l y  —  «0  gr. za  w iers5 jedLnosxp.,  o g io sz  m i e s z k a ń . —  10 gi za w y r a z ,  
j i g  j y Cj ,  r en  d o l ic z a  się za  o g ło s z e n ia  c y f r o w e  i ta ł> elary czn e 5 0 % .  D la  p o s z u k u j ą c y c h  p r a c y  5 0 %  zniżki.  U k ła d  o g ło sz en  iv lek S e ie  4 -ro  l a m o w y ,  z a  ten dem  8 -m io  la m o w y .  Za t r e ś ć  ogio .zeń 

i ru bryk ę.  . o a d e * - ‘a n e “ R e d a k c j a  n ie  o d p o w ia d a .  A d m i n i s t r a c j a  z a s t r z e g a  s o b ie  p r a w o  z m ia n y  t e r m in u  d r u k u  og ło szeń  i n ie  p r z y j m u j e  z a s t r z e ż e ń  m ie js c a .

»W yda% n i e ł w o  „ E ir r je r  W i  b u s k i "  Sp . z o. o. D ru k . „ Z n ic z " , W iln o , ul B isk . H am lu rsk icg o  4. lei. 3 Hi. Hp<Iaktor od p . Z ysfim ułt' H ablzz.


